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Glosujemy za pomyślnością Ojczyzny!

Oddajqc swój głos

la, obywatel
CZĘSTO, niemal przy 

każdej okazji, lubimy 
się odwoływać do fa- 

klch pojęć jak obywatelski 
sposób myślenia, obywatel­
ski sposób postępowania, 
obywatelskie postawy ... 
Oczywiście —  nie należy są­
dzić, że te pojęcia spow­
szedniały i tym samym stra­
ciły na ciężarze gatunko­
wym. Ich tak częste używa­
nie zaświadcza tylko o czasie, 
w którym żyjemy i pracuje­
my, a również i o tym, że 
oblicze naszego narodu 
właśnie zależy od tego JA, 
OBYWATEL. Można by 
stwierdzić, że naszą pomyśl­
ność i nasze bezoiecz°ństwo, 
siłę Polski i znaczenie Pol-
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Idąc do urn wyborczych zamanifestujemy 
naszą patriotyczną jedność

Jutro wybory do Si
i wojewódzkich rad narodowych

ski, budujemy stosując róż­
ne narzędzia, a w tym to 
JA. OBYWATEL. Właśnie sza 
nując wszystkie inne narzę­
dzia i atuty JA, OBYWATEL 
wyraża najkrócej i najpełniej 
nasze wspólne oczekiwania 
od samych siebie, od każ­
dego bez wyjątku.

(Dokończenie na str. 4)

W N IE D ZIE LĘ  23 BM. wyb ieram y — na następne cztery 
la ta — nowy Sejm i nowe rady narodowe stopnia wojewódz­
kiego. G łosując na kandydatów  FJN — wyb ierzem y ludzi, k tó ­
rzy zaufanie wyborców, własną wiedzę i doświadczenie potra­
f ią  wykorzystać w  pracy nad realizacją zadań stojących przed 
nam i wszystkim i u progu la t 80.

N IKO G O  z nas nie powinno 
zabraknąć przy urnach w ybor­
czych. Udział w głosowaniu, to 
nie ty lko  obywatelski, pa trio ­
tyczny obowiązek. To również 
współdecydowanie o losach k ra ­
ju. Od tego współdecydowania 
nie może uchylić się n ik t  ko­
mu b lisk ie  i drogie są sprawy 
O jczyzny i narodu, dobro oso­
biste i swoich najbliższych.

Biorąc udział w wyborach 
m anifestujem y naszą p a tr io ty ­
czną jedność, nasze poparcie dia 
programu V I I I  Zjazdu P Z P R —- 
dalszego rozwoju socjalistycz­
nej Polski i kształtowania po­
myślności narodu polskiego, 
k tó ry  stał się programem ogól­
nonarodowym i wyrażony zo­
stał w treściach dek larac ji w y ­
borczej Frontu Jedności Naro­
du.

Program  wyborczy w ierny 
jest naczelnej zasadzie socja­
lizm u — trosk i o człowieka. 
Zapewnia kontynuację nadrzęd­
nych, społecznych celów roz­
woju k ra ju , służy um acnianiu 
poczucia pewności ju tra  i po­
prawie w arunków  życia. Całej 
polityce ekonomicznej państwa 
będzie przyświecało dążenie do 
wzrostu efektywności gospoda­
rowania jako sprawy najważ­
niejszej.

PROGRAM wyborczy nie u - 
k ryw a trudności, zakłada 
wzrost gospodarczy na m iarę 
naszych aktualnych możliwości.

100 łóżek na wagę zdrowia

W Gryficach otwarto
dw a oddzia ły
nowego szpitale
WCZORAJ w G ryficach od­

było się uroczyste otwarcie 
pierwszej części budowanego tu  
nowego szpitala — oddziału in ­
ternistycznego i dziecięcego o 
łącznej liczbie 100 łóżek. Otwar. 
cia dokonali wojewoda szcze­
ciński Jerzy Kuczyński i  k ie­
row n ik  W ydzia łu Adm in is tra­
cyjnego KW  PZPR Stanisław 
Stolarczuk w towarzystw ie 
przedstawicieli przedsiębiorstw 
wykonujących obiekt. władz 
m iasta i gm iny G ryfice  oraz 
przedstaw icie li służby zdrowia.

Cały nowy szpital g ry fick i, 
przew idziany jako rejonowe 
centrum  leczniczo-diagnostycz- 
ne dła północnej części w o je­
wództwa, będzie posiadał 10 
oddziałów. Powierzchnia tego 
obiektu będzie czterokrotnie 
większa od te j, jaką dyspono­
wało dotychczas lecznictwo 
dawnego pow iatu gryfickiego.

(Dokończenie na str. 2)

kładzie szczegó ln i nacisk na 
zharmonizowanie rozw oju róż­
nych dziedzin życia nnszego 
kra ju .

Realizacja nakreślonych za­
dań to w te j c h w ili rzecz na j­
ważniejsza. Osiągnięcie celów 
w decydującej m ierze uzależ­
nione jest od postawy każdego 
z nas. Niezbędna jest rzetelna, 
efektywna, dobra praca. N ie ma 
innych dróg do poprawy sytu­
acji, nie ma inne j recepty na 
sukces ja k  ty lko  nasz wspólny, 
wysiłek.

(Dokończenie na str. 2)

Szczęśliwy dom nad Odrą
SZCZECIN — miasto młode i młodych. Pełne zieleni i słońca. Każdego, kto tu przyjedzie, 

fascynuje urodq dzielnic, parków, gwiaździstych płatów... Każdego, kto tu zawita, zachwyca 
przecież nie tylko miasto. Także ludzie, którzy tworzyli jego dzisiejszy kształt. Szczecinianie, 
którzy nie zatracili pionierskiego ducha, pionierskiego entuzjazmu i pasji tworzenia.

(Dokończenie na str. 5)

Prawdziwa wiosna
w Bułgarii

S O F IA  P A P . W  p o łu d n ie  21 b m . 
te m p e r a tu r a  w  S o f i i  p r z e k ro c z y ła  
15 s to p n i  C e ls ju s z a . W io s n a  a tm o ­
s fe ry c z n a  z b ie g ła  s ię  w  t y m  r o k u  
w  B u łg a r i i  z  w io s n ą  p ra w d z iw ą .  
O d k i l k u  d n i  p a n u je  w  k r a ju  
c ie p ła ,  s ło n e c z n a  po g o d a . N a  p o ­
la c h  ro z p o c z ę to  j u t  s ie w y .

S p ra w d z ia n e m  n a d e jś c ia  w io s n y  
je s t  w  B u łg a r i i  p r z y lo t  p e l ik a n ó w ,  
k tó r e  s p ę d z a ją  la to  w  n a d d u n a j-  
s k im  re z e rw a c ie  „ S r e b r n a ” . P e l ik a ­
n y  p r z y le c ia ły  p rz e d  k i lk o m a  d n ia ­
m i — o  c a ły  m ie s ią c  w c z e ś n ie j 
n iż  z w y k le .

Rozmowy rządu
kolumbijskiego

z partyzantami
B R A S IL IA  P A P  P r z y jm u ją c  p ro ­

p o z y c je  o k u p u ją c y c h  od  23 d n i  a m ­
b a sa d ę  d o m in ik a ń s k ą  w  B o g o c ie  
p a r ty z a n tó w ,  r z ą d  k o lu m b i js k i  w y ­
r a z i ł  g o to w o ś ć  p o d ję c ia  z e rw a n y c h  
p rz e s z ło  ty d z ie ń  te m u  n e g o c ja c j i .  
Z  o ś w ia d c z e n ie m  na  te n  te m a t  w y ­
s tą p i ł  w  B o g o c ie  m in is te r  s p r a w  za 
g r a n ic z n y c h ,  D ie g o  U r łb e  V a rg a s . 
B ę d z ie  to  Już szós ta  k o le jn a  r u n ­
d a  r o k o w a ń  na  te m a t  lo s u  p rz e ­
t r z y m y w a n y c h  w  a m b a s a d z ie  D o ­
m in ik a n y  d y p lo m a tó w .  W y n ik  
t y c h  r o k o w a ń  je s t  je d n a k ż e  t r u d ­
n y  d o  p rz e w id z e n ia , b o w ie m  rz ą d  
k o lu m b i js k i  z d e c y d o w a n ie  o d m a w ia  
s p e łn ie n ia  w a r u n k ó w  s ta w ia n y c h  
p rz e z  p a r ty z a n tó w .

W y p o w ia d a ją c  s ię  n a  te m a t  
u w o ln ie n ia  z a k ła d n ik ó w  p r e z y d e n t  
K o lu m b i i ,  J u l io  C e sa r T u r b a y  
A y a la  d o p u ś c i ł  m o ż l iw o ś ć  n e g o c ja ­
c j i  z a in te r e s o w a n y c h  rz ą d ó w  z 
p a r ty z a n ta m i o ra z  w y p ła c e n ia  i« *  
ż ą d a n e g o  o k u p u .
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«ju tro  w y b o r y
(Dokończenie ze atr. 1)

W YB IER ZEM Y 460 posłów do 
Sejmu V I I I  kadencji i  6 740 
radnych rad narodowych stop­
n ia  wojewódzkiego.

E. Babiuch przyjął
ministra przemysłu
elektrotechnicznego ZSRR
W AR SZAW A PAP. 21 bm. 

prezes Rady M in is trów  Ed­
w ard Babiuch p rzy ją ł m in is tra  
przemysłu elektrotechnicznego 
ZSRR — Aleksie ja Anionowa.

W toku rozmowy pozytywnie 
oceniono w y n ik i dotychczaso­
wej współpracy gospodarczej i 
naukowo-technicznej w  dzie­
dzinie techn ik i św ietlne j, urzą­
dzeń do produkc ji źródeł 
św iatła  i  urządzeń e lektro- 
cieplnyeht Omówiono także per 
spektyw y i główne k ie run k i 
dalszego rozwoju współpracy.

OTV Szczecin 
zaprasza

do telew izorów
W  N IE D Z IE L Ę  23 m a rc a  T e le w i-  

aja S z c z e c in  n a d a  w  p r o g r a m ie  I I  
o go dz . 10.25 |  16 r e la c je  z p rz e b ie ­
g a  w y b o r ó w  w  w o je w ó d z tw a c h :  
s z c z e c iń s k im , k o s z a l iń s k im ,  p i l ­
s k im  i  s tu p s k im .  P o n a d to  w  b lo k u

?> ro g ra m o w y m  o d  go dz . 14.15 d o  1« 
p r .  XI) e m ito w a n e  b ę d ą  p o z y c je  
p r z y g o to w a n e  p rz e z  s z c z e c iń s k i o -  
ś r o d e k  z o k a z j i  35 r o c z n ic y  w y z w o ­

le n ia  K o ło b rz e g u  1 z a ś lu b in  z m o ­
rz e m . Z a p ra s z a m y  d o  o d b io r n ik ó w !

Więcej „meiexów”
na rynek

R Z E S Z Ó W  P A P . S y s te m a ty c z n ie  
W z ra s ta ją  d o s ta w y  n a  r y n e k  p r o ­
d u k o w a n y c h  p rz e z  m ie le c k ą  W y ­
tw ó r n ią  S p rz ę tu  K o m u n ik a c y jn e g o  
P Z L  w ó z k ó w  e le k t r y c z n y c h  „ m e -  
l e x ” . W ię k s z o ś ć  w ó z k ó w  je s t  w  
d a ls z y m  c ią g u  p rz e d m io te m  e k s p o r ­
t u  (m . in .  o k . 5 ty s .  s z t. d o  U S A  
w  b r . ) ,  n ie m n ie j  r y n e k  k r a jo w y  o -  
t r z y m a  ic h  w  b r .  za p o ś r e d n ic t ­
w e m  „ P o lm o z b y tu ”  o k .  800 sz t. t j .  
o  lOfl w ię c e i  n iż  w  u b .r .  . .M e le x y ”  
o t r z y m y w a ć  b ę d ą  z a ró w n o  z a k ła d y  
i  in s ty t u c je ,  j a k  te ż  n a b y w c y  in d y ­
w id u a ln i .

W śród tych, k tó rzy  ju tro  u- 
dadzą się do lo ka li wyborczych, 
ponad m ilio n  osób głosować 
będzie po raz pierwszy. Z na j­
dą się wśród n ich również ci z 
rocznika 1962, k tó rzy  18 rok 
życia kończą w  dn iu  wyborów.

W całym  k ra ju  zorganizowa- i 
nych zostało 18,5 tys. obwo­
dów głosowania.

Obwody głosowania utw orzo­
no również — na m iejscu — 
dla osób przebyw ających w 
szpitalach, sanatoriach i innych 
zakładach służby zdrow ia oraz 
w  zakładach pomocy społecz­
nej i  zakładach in w alidzk ich . 
Obwody tak ie  zorganizowane 
zostały również dla jednostek 
wojskowych.

RÓW NIEŻ na naszych sta t­
kach morskich, któ re  znajdo­
wać się będą ju tro  w  podróży, 
utworzono obwody głosowania.
Załogi tych statków, a także 
podróżujący n im i polscy oby­
watele, głosować będą na po­
słów i radnych w woj. gdań­
skim . koszalińskim  i szczeciń­
skim  — zależnie od siedziby 
ich arm atora.

K ilkadzies ią t obwodowych ko 
m is ji powołano w  siedzibach 
polskich przedstaw icie lstw  w

różnych k ra jach  Europy i in ­
nych kontynentów . Głosować 
się tam  będzie na kandydatów 
na posłów  do Sejmu zarejestro 
w anych w okręgu wyborczym  
n r 1 w  Warszawie — Śród­
mieście.

Na wagą zdrowia
(Dokończenie ze str. 1)

,T Ę  o g r o m n ie  p i ln ą  b u d o w ę  p o d ­
ję to  w  1972 r o k u .  N a  u k o ń c z e n ie  
o b ie k tu  e z e k a ja  p a c je n c i i  le k a rz e  
s ta re g o , m ie s z c z ą c e g o  s ię  w  is tn y c h  
b a ra k a c h  s z p ita la  w  G r y f ic a c h  o ra z  
t r z e b ia to w s k ie g o  o d d z ia łu  p o ło ż n i­
czeg o  z a jm u ją c e g o  b u d y n k i  z  e p o ­
k i  n a p o le o ń s k ie j.

G łó w n y  b u d y n e k  n o w e g o  s z p i­
ta la  (353 łó ż k a )  z o s ta n ie — z g o d n ie  
z p r o g r a m e m  — o t w a r t y  w  g r u d ­
n iu  b r .  W  p ó ł r o k u  p ó ź n ie j p rz e ­
w id u je  s ię  o tw a r c ie  p r z y c h o d n i  
p r z y s z p it a ln e j .  P o  p r z e k a z a n iu  do  
u ż y t k u  g łó w n e g o  b u d y n k u  s z p ita la  
d o ty c h c z a s  Is tn ie ją c e  s ta re  o b ie k t y  
w  G r y f ic a c h  i  T r z e b ia to w ie  z o s ta ­
n ą  w y re m o n to w a n e  l  s łu ż y ć  b ę d ą  
ja k o  p r z y c h o d n ie  i  d o m  p o m o c y  
s p o łe c z n e j.

O b e c n ie  r a d y k a ln e j  p o p r a w ie  u -  
le g a ją  w a r u n k i  d z ia ła n ia  o d d z ia łu  
c h ir u r g ic z n e g o .  D z ię k i  p o z y s k a n iu  
k a d r y  s p e c ja l is tó w  w  n o w y c h  p o ­
m ie s z c z e n ia c h  m o ż n a  b ę d z ie  ro z ­
w i ja ć  c h i r u r g ię  o n k o lo g ic z n ą , r  a -  
c z y n io w ą  i  u ra z o w ą .

W  g r y f i c k im  s z p i ta lu  r e jo n o w y m  
o d d z ia ł  c h o r ó b  w e w n ę tr z n y c h  s p e ­
c ja l iz o w a ć  s ię  b ę d z ie  w  r e u m a to ­
lo g i i ,  zaś  p e d ia t r y c z n y  — w  re h a ­
b i l i t a c j i .

P o  d łu g ic h  o ś m iu  la ta c h  b u d o w ­
la n i  p r z e k a z a li  p ie rw s z y  o b ie k t  n o ­
w e g o  s z p ita la .  P o m im o  r ó ż n y c h  k o ­
le i  lo s u  t e j  b u d o w y ,  w y k o n a w c y  
n a p ra w d ę  d o ło ż y l i  s ta ra ń  b y  tę  
w a ż n ą  p la c ó w k ę  p rz e k a z a ć  bez u -  
s te re k . ( ła w )

W Połańcu

Prąd z drugiego bloku

TARNOBRZEG PAP. W bu- 
duiącej się e lektrow n i w Po­
łańcu po k ilkudn iow ych  pró­
bach technicznych, tu rb ina  d ru ­
giego b loku osiągnęła 3 tys. o - 
b rc tów  na m inutę. U m ożliw iło  
to. włączenie do kra jow e j sieci 
energetycznej turbozespołu o 
mocy 200 megawatów.

Obecnie prąd z Połańca do­
ciera już wykonanym i , przez 
krakow ski „E lbud”  lin ia m i do 
k ilkunastu  miejscowości Polski 
południowo-wschodniej.

N A ZDJĘCIU u góry: w  na­
s taw ni drugiego bloku.

CAF-Stan

S T A T K I  N A  W E J Ś C IU :

m is  . .C h rz a n ó w ”  z  D a n i i ,  
m /s  . .K u t n o ”  I I  z D a n i i .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ Ś w ie r a d ó w  Z d r ó j ”  d o  
A n g l i i .

m /s  „ Iw o n ic z  Z d r ó j ”  d o  N o r ­
w e g i i .

m /s  „ K a r p a c z ”  d o  R F N . 
m /s  „ D o ln y  Ś lą s k ”  ze Ś w in . 

d o  R F N .
in /s  „ C ie c h a n ó w ”  d o  D a n i i,  
m /s  „ C h o r z ó w ”  d o  F r a n c j i ,  
m /s  „ W a d o w ic e ”  d o  D a n ii.

m /s  „ S y r e n k a ”  z A n g l i i ,  
m /s  „ C ie p l ic e  Z d r ó j ”  z A n t ­

w e r p i i .

S T A T K I  N A  W Y J Ś C IU :

m /s  „ S y r e n k a ”  d o  A n g l i i ,  
m /s  „E u g e n ie  C o t to n ”  d o  

D a n i i .
m /s  , .N a rv i ik  I I ”  ze  Ś w in .  d o  

W ło c h
s/s „ S o łd e k ”  d o  D a n i i ,  
m /s  .C h rz a n ó w ”  d o  D a n i i,  
m /s  . .W a d o w ic e ”  d o  D a n i i ,  
m /s  „ K u t n o  I I ”  d o  D a n i i,  
m /s  „ N o w y  S ą cz”  d o  D a n ii.

Dar żołnierzy i przedsiębiorstw

Telewizory 
dla pacjentów szpitala
WCZORAJ w  W ojskowym  

Szp ita lu G arnizonowym  przy 
ul. P io tra  Skargi odbyła się 
wzruszająca uroczystość: w  
im ien iu  k lubów  oficerów  re­
zerwy i rad zakładowych szcze­
cińskich przedsiębiorstw — z-ca 
k ie row n ika  B iura  Zarządu Wo­
jewódzkiego LO K  p p łk  Kazi­
mierz Białas przekazał k ilk a ­
naście telew izorów , w  które 
wyposażone zostaną sale cho­
rych.

0  100 tys. więcej niż przewidywano

Zwiększone dostawy 
pralek automatycznych
WROCŁAW PAP. W Zakładach 

„Predom-Polar" we Wrocławiu 
rozpoczęto „operację 400" Jej 
celem jest zwiększenie o ponad 
30 proc. dostaw na rynek krajo­
wy poszukiwanych automatycz­
nych pralek. Zgodnie z decyzją 
styczniowej sesji KSR, załoga 
„Predom-Polar" postanowiła
zwiększyć w br. dostawy pralek- 
automatów o 100 tys. sztuk — 
tj. ogółem do 400 tysięcy (stąd 
nazwa „operacja 400"). Mima 
trudności kooperacyjnych załoga 
„Predom-Polar" utrzymuje bardzo 
wysoką przeciętną dzienną pro­
dukcję pralek-automatów, która 
sięga obecnie 1200—1250 sztuk.

Dyrektor naczelny zakładów 
„Predom-Polar" Karol Popiel w 
rozmowie z dziennikarzem PAP 
Zbigniewem Zawadą stwierdził:

— Planujemy w marcu br. do­
starczyć na rynek krajowy ponad 
26,5 tys. dużych prałek oraz 4,5 
tysiąca mini-pralek wytwarzanych 
na licencji firmy „Blcmbera" z 
RFN. Dokładamy starań, aby w 
następnych miesiącach zwiększyć 
produkcję mini-pralek. które są 
ostatnio rynkowym „przebojem" 
Musimy ich w br. dostarczyć 60 
tys. (w 1979 r. 17 tys.)

Na uwagę zasługuje dbałość 
załogi o zapewnienie wysokiej 
jakości dużych i małych pralek-

automatów. Zaostrzono kontrolę 
techniczną I jakościową. Jedno­
cześnie zadbano o urozmaicenie 
asortymentów pralek; w próbach 
testowych znajduje się obecnie 
pierwsza partia dużych, nowych 
pralek typu „Westa" przystosowa­
nych do poboru ciepłej wody z 
sieci wodociągowej (będą to pral­
ki zużywające znacznie mniej e- 
nergii elektrycznej). W drugim 
półroczu ich dostawy rynkowe wy­
niosą 10 tys. sztuk. Wkrótce ru­
szy produkcja nowych pralek ty­
pu „PE-485", w których wprowa­
dzono wiele zmian konstrukcyj­
nych poprawiających walory eks­
ploatacyjne. Zmontowano także 
pierwszą partię mini-pralek wy­
posażonych w nowy program tzw 
podsuszania odwirowanej czystej 
bielizny.

W W olińskim  

Parku Narodowym

„Kuba” i inne 
orły — bieliki
O D  k i l k u  Już la t  p r z e b y w a  w  

W o l iń s k im  P a rk u  N a r o d o w y m  
o r z e ł- b ie l i ik  „ K u b a ” , k t ó r y  — k o n ­
tu z jo w a n y  sw e g o  cza su  — z o s ta ł 
w y le c z o n y  p rz e z  p r a c o w n ik ó w  D a r­
k u  i  z a d o m o w ił s ię  t u  n a  s ta łe . 
N ie d a w n o  p r z y b y ł  te ż  k i l k u l e t n i  
b ie l ik  ze  z ła m a n y m  s k r z y d łe m , zn a  
le z io n y  w  la s a c h  k o ło  G r y f ic .  W y ­
le c z o n y  te ż  z o s ta ł In n y ,  b a rd z o  
m ło d y  o r z e ł- b ie l ik  r ó w n ie ż  z p o ­
d o b n e j  k o n tu z j i .

W a r to  w ie d z ie ć , że w  W o l iń s k im  
P a r k u  N a r o d o w y m  p rz e d  p a r u  la t y  
z a s ie d lo n o  s ta d o  ż u b r ó w ,  k tó r e  to ? 
w i ja  s ię  z n a k o m ic ie  w  tu te js z y c h  

w a r u n k a c h .  (U p .)

W  Szczecinie 
w ystąpi chór 

z G o e łe  borg a
W  D N IA C H  23— 30 m a rc a  b r .  p rz e ­

b y w a ć  b ę d z ie  w  S z c z e c in ie , n a  za­
p ro s z e n ie  C h ó ru  P o m o r s k ie j  A k a ­
d e m ii  M e d y c z n e j,  C h ó r  K a m e r a ln y  
W y ż s z e j S z k o ły  M u z y c z n e j w  G o - 
e te b o re u .

W  s k ła d  c h ó r u  w c h o d z ą  s łu c h a c z e  
w s z y s tk ic h  w y d z ia łó w  u c z e ln i :  m u ­
z y c z n e g o  n a u c z y c ie ls k ie g o  i  m u z y ­
k i  k o ś c ie ln e j.  C h ó r.  p ro w a d z o n y  
p rz e z  z a ło ż y c ie la  z e s p o łu  o r o f  G o e - 
s te  O b lin a  b r a ł  u d z ia ł  w  w ie lu  
k o n c e r ta c h  m . in . :  w  D a n i i .  N o r ­
w e g i i,  R F N . F in la n d i i ,  B e lg i i .  H o ­
la n d i i ,  C z e c h o s ło w a c ji.  A u s t r i i  i  w e  
W ło s z e c h . W  p a ź d z ie rn ik u  1978 r 
c h ó r  w y s tą p i ł  w  k o n c e r c ie  P e n d e ­
r e c k ie g o .  z o rg a n iz o w a n y m  p rz e z  
Z w ią z e k  O r k ie s t r  w  G o e te b o rg u . 
p o d  d y r e k c ją  R o b e r ta  S a ta n o w s k ie ­

g o  W y k o n a ł  w ó w c z a s  P s a lm y  D a ­
w id o w e  1 S ta b a t M a te r .

S z c z e c iń s k ie j p u b l ic z n o ś c i s z w e ­
d z c y  ś p ie w a c y  z a p re z e n tu ją  s ie  w  
t r z e c h  k o n c e r ta c h , k tó re  o d b ę d ą  
s ie :  24 b m  w  k o ś c ie le  p . w .  S w . 
J a n a  (u l.  P o d  B ra m ą , g o d z  17), 
26 b m . w  S C K  ® A M  „ T r a n s ”  ( u l .  
P o w s t.  V ń k p „  eo dz . 171 o ra z  29 b m . 
w Z a m k u  K s ią ż ą t P o m o r s k ic h  o 
g o d z . 18. N a r e p e r tu a r  z ło ż ą  8 ie  
u t w o r y  ś w ie c k ie  i s a k ra ln e .

D o c h ó d  ze w s z y s tk ic h  k o n c e r tó w  
p r z e z n a c z o n y  je s t  na fu n d u s z  r e ­
w a lo r y z a c j i  z a b y tk ó w  K r a k o w a  

i <pe)

Ż O Ł N IE R Z E  s z c z e c iń s k ic h  je d n o ­
s te k  z n a n i 's ą  ze s w o je j  o f ia r n o ś c i.  
I le ż  t o  r a z y  w id z im y  ic h  sp ie szą ­
c y c h  z p o m o c ą  w  c z a s ie  k a t a k l i z ­
m ó w , w  a k c j i  z im o w e j,  u c z e s tn i­
c z ą c y c h  l ic z n ie  w  c z y n a c h  s p o łe c z ­
n y c h  na  rz e c z  re g io n u .  I  n ie  je s t  
t o  t y l k o  d z ia ła n ie  je d n o s tr o n n e ,  p o ­
n ie w a ż  w  d ro d z e  re w a n ż u  z a k ła d y  
p r a c y  i  i n s t y t u c je  o r g a n iz u ją  w y ­
c ie c z k i,  s p o tk a n ia ,  s p e k ta k le ,  p re ­
z e n ta c je  a r ty s t y c z n e ,  k tó r e  w y p e ł ­
n ia ją  1 u a t r a k c y jn ia ją  ż o łn ie r z o m  
czas  w o ln y  o d  z a ję ć . W ła ś n ie  w  
t y c h  b e z p o ś re d n ic h  k o n ta k ta c h  z r o ­
d z i ła  s ię  i n ic ja t y w a ,  k tó r a  — in s p i­
r o w a n a  1 z re a liz o w a n a  p rz e z  L ig ę  
O b ro n y  K r a j u  — m ia ła  na  c e lu  p o ­
m o c  lu d z io m  p o s z k o d o w a n y m , p rz e ­
b y w a ją c y m  n a  u c ią ż l iw y m  1 d łu g o ­
t r w a ły m  le c z e n iu  s z p i ta ln y m . K lu ­
b y  o f ic e r ó w  r e z e rw y  o ra z  r a d y  z a ­
k ła d o w e  P Ż M , F - k i  M e c h a n iz m ó w  
S a m o c h o d o w y c h  „ P o lm o ” . W P H W . 
S z c z e c iń s k ie g o  Z je d n o c z e n ia  B u ­
d o w n ic tw a ,  Z a rz ą d u  P o r tu ,  S to c z ­
n i  „ W a rs k ie g o ”  1 Z a k ła d ó w  W łó ­
k ie n  S z tu c z n y c h  „ C h e m ite x - W is -  
k o r d ”  u f u n d o w a ły  ze s w o ic h  s k ła ­
d e k  14 te le w iz o r ó w .

O T R Z Y M A LI je do swojej 
dyspozycji chorzy cyw iln i i  wo j 
skow i przebywający w  W ojsko­
w ym  Szpitalu G arnizonowym .

DAR p rzy ją ł komendant szpi­
ta la p łk  lek. med. W itt Sabatt, 
k tó ry  podziękował za troskę i  
m yśli oddane ludziom  c ierp ią­
cym. W uroczystości w zią ł rów ­
nież udział szef służby zdrowia 
Pomorskiego Okręgu W ojsko­
wego p łk  d r Roman Kowałcze- 
wski. (pc)

F o to :  Z .  J o d k o w s k i

Cenny dar kpt. ż. w.

Józefa Gawłowicza

Eksponaty z Afryki 
w z iio p ę ą  zbiory  
Muzeum Narodowego

D O  p o r tu  s z c z e c iń s k ie g o  z a w in ą ł 
p rz e d  k i lk o m a  d n ia m i s ta te k  P Ż M  
m /s  „ G l iw ic e  I I ” . k t ó r y m  d o w o d z i 
k p t .  ż .w  J ó z e f G a w lo w ic z ,  z n a n y  
w e  f lo c ie  z z a in te r e s o w a ń  k u l t u r ą  
i  o b y c z a jo w o ś c ią  p le m io n  a f r y k a ń ­
s k ic h . P r z y w ió z ł  o n  z t e j  p o d ró ż y  
o r y g in a ln ą  łó d ź  u ż y w a n a  d o  ż e g lu ­
g i  p r z y b rz e ż n e j p rz e z  p le m io n a  
m u r z y ń s k ie  z r e jo n u  Z a to k i  G w i-  
n e js k łe j .  od  S ie r r a  L e o n e  d o  N i ­
g e r i i ,  w y k o n a n ą  z je d n e g o  o n ia  
d rz e w a . Ł ó d ź  w ra z  z w io s ła m i 
w z b o g a c i z b io r y  s z c z e c iń s k ie g o  M u ­
z e u m  N a ro d o w e g o , b o w ie m  k>ot. J . 
G a w lo w ic z  p o s ta n o w i ł  p rz e k a z a ć  
e k s p o n a ty  t e j  p la c ó w c e . K o le k c ję  
u z u p e łn ia ją  o r y g in a ln e  ta m - ta m y ,  
n a c z y n ia  u ż y w a n e  p rz e z  c z a r o w n i­
k a  z p le m ie n ia  A s h a n t i .  r z e ż b a - fe -  
ty s z  p ło d n o ś c i o ra z  s p ó d n ic z k a  t a n ­
c e rz a  z W y b rz e ż a  K o ś c i S ło n io w e j.

(a w a )

Kronika zmian kadrowych
Z  D N IE M  20 b m  o d w o ła n e  ze 

s ta n o w is k a  I  z a s tę p c y  d y r e k to r a  
W P H W  d s  O b ro tu  T o w a ro w e g o  —  
Z b ig n ie w a  P a jc h la .

N a  s ta n o w is k o  I  z a s tę p c y  d y r e k ­
to ra  W P H W  ds. O b ro tu  T o w a ro ­
w e g o  p o w o ła n o  H e n ry k a  K a c z m a r ­
k a  d o ty c h o z a s o w e « o  d y r e k to r a  Z a ­
k ła d u  O b ro tu  A r t v ' - - n i  w y p o s a ­
ż e n ia  M ie s z k a ń  W P H W  w  Szcze -
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Poparcie 
dla polskiej 
inicjatywy

B R U K S E L A  P A P . W  B r u k s e l i  z a ­
k o ń c z y ł  o b r a d y  M ię d z y n a r o d o w y  
K o m i te t  B e z p ie c z e ń s tw a  i  W s p ó ł­
p r a c y  w  E u ro p ie .  U c z e s tn ic y  r e p re ­
z e n tu ją c y  sp o łe c z n e  o rg a n iz a c je  i  
n a ro d o w e  k o m i te t y  b e z p ie c z e ń s tw a  
e u r o p e js k ie g o  z 21 k r a jó w ,  d o k o ­
n a l i  o c e n y  g łó w n y c h  te n d e n c j i  i  
n o w y c h  z ja w is k ,  k t ó r e  d o m in u ją  
o b e c n ie  w  s y tu a c j i  m ię d z y n a r o d o ­
w e j

J e d n o m y ś ln ie  s tw ie r d z o n o ,  że 
w ę z ło w y m  p r o b le m e m  b e z p ie c z e ń ­
s tw a  na  n a s z y m  k o n ty n e n c ie  je s t  
z a h a m o w a n ie  w y ś c ig u  z b r o je ń ,  o b ­
n iż e n ie  p u ła p u  k o n f r o n t a c j i  m i l i ­
t a r n e j  i  p r z y s tą p ie n ia  d o  r o k o w a ń  
w  s p r a w ie  o d p rę ż e n ia  w o js k o w e g o  
i  r o z b ro je n ia  w  E u ro p ie . W  d o k u .  
m e n e le  p r z y ję t y m  n a  z a k o ń c z e n ie  
o b r a d  u c z e s tn ic y  w y r a z i l i  p o p a rc ie  
d la  p o ls k ie j  i n i c j a t y w y  z w o ła n ia  w  
W a rs z a w ie  k o n fe r e n c j i  w  t e j  s p ra ­
w ie  z  u d z ia łe m  p r z e d s ta w ic ie li  
p a ń s tw ,  k t ó r e  b r a ły  u d z ia ł  w  
K B W E  w  H e ls in k a c h .

Odpowiedź
Leonida Breżniewa 

na apel uczonych  
am erykańskich

M O S K W A  P A P . L e o n id  B r e ż n ie w  
U d z ie li ł  w c z o r a j  o d p o w ie d z i a m e ­
r y k a ń s k im  u c z o n y m  —  a u to ro m  a - 
p e lu  o w y e l im in o w a n iu  g ro ź b y  
w o jn y  ją d r o w e j .  P o d z ie la ją c  ic h  
z a n ie p o k o je n ie  lo s a m i lu d z k o ś c i,  w  
z w ią z k u  z g ro ź b ą  w o jn y  r fh k le a r -  
n e j,  p r z y w ó d c a  r a d z ie c k i  s tw ie r ­
d z i ł ,  że od  cza su , k ie d y  p o  ra z  
p ie rw s z y  w y k o r z y s ta n o  e n e rg ię  a -  
to m o w ą  d o  c e ló w  w o js k o w y c h  
Z w ią z e k  R a d z ie c k i k o n s e k w e n tn ie  
w a lc z y  o z a k a z  w s z y s tk ic h  ro d z a ­
jó w  b ro o ii m a s o w e g o  z n is z c z e n ia  i 
z a g ła d y . L e o n id  B r e ż n ie w  o ś w ia d ­
c z y ł,  iż  u c z e n i a m e ry k a ń s c y  m o g ą  
w n ie ś ć  d o n io s ły  w k ła d  w  w y ja ś n ie ­
n ie  z g u b n y c h  d la  lu d z k o ś c i n a ­
s tę p s tw  k o n f l i k t u  ją d ro w e g o  m ię ­
d z y  U S A  i  Z S R R , k t ó r y  n ie u c h r o n ­
n ie  p r z y b r a łb y  c h a r a k te r  g lo b a ln y .  
T a k ie  w y ja ś n ie n ie  b ę d z ie  s łu ż y ło  
u m o c n ie n iu  w o l i  i  z w ię k s z e n iu  a k ­
t y w n o ś c i  ty c h ,  k t ó r z y  w a lc z ą  o 
p o ło ż e n ie  k r e s u  w y ś c ig o w i z b r o je ń  
1 o  u t r z y m a n ie  n o r m a ln y c h  s to ­
s u n k ó w  m ię d z y  w s z y s tk im i  k r a ja ­
m i,  w  ty m  o c z y w iś c ie  m ię d z y  S ta ­
n a m i Z je d n o c z o n y m i i  Z w ią z k ie m  
R a d z ie c k im  —  p o d k r e ś l i ł  p r z y w ó d ­
ca r a d z ie c k i.

Po upadku gabinetu Cossigi

Rząd „rozeprawy“ ?
W ŁO SK I słownik polityczny wzbogaci się być znoie •  no- miesięcy w łoskie partie  p o lity - 

wy termin. Były już rządy „wakacyjne”, „techniczne”, „oc*e- czne ponownie będą m usia ły 
kiwania”. Obecnie oczekuje się rządu „rozejmowego”. Nosić on odwołać się do o p in ii w y- 
będzie numer 3», gdyż rząd 38, utworzony przed ośmioma mle- borców. 
siącami przez chadeckiego polityka Cossigę upadł. (Interpress)
U P A D Ł  w  momencie dla R e -do teso stopnia, że zgodziłby się 

p u b lik i W ło s k i*  w y ją tkow o ' 3 2 £ g " S
niekorzystnym . Znów  wysoko Zdecydowanie przeciwni rezygnacji 
wzrosła fa la te rroryzm u. Od po * fotela premiera, i  tak koło się 
czątku ro ku  zanotowano ju ż  17 zamy a*
zamachów, k tó rych  osta tn im i A  w  kole t y m  znajduje się pań-
trzem a o fia ram i są sędziowie. które* °  n,ie_uIstanna, í aruzei frp„, . _ . . , gabinetowa osłabia skuteczność
Także sytuacja W tym  sekto- działania organów państwowych. Z 
rze gospodarki, w k tó rym  pań- tego zaś wszystkiego rodzi się po- 
stwo ma udzia ły, jest wysoce ''« .£ £
niekorzystna. N ie jest to Więc ryzmu. Terroryzm z kolei wywo- 
odpoWiednia chw ila  na gabine- luje wzrost napięcia i to jest za- 
tow y paraliż. Czas wymaga rakni^cie kolejnego kręgu, 
w ładzy sprawnej i skutecznej. ,

OBECNIE przed rozwiąza-
Dlatego prezydent Sandro n,iem owej  „kw a d ra tu ry  ko ła" 

P e rtin i rozpoczął konsu ltacje st<>1 Prezydent Pertm i. Wszyscy 
określane jako pospieszne i uznają potrzebą szybkiego dzia. 
dlatego przypuszcza się, że być *an lf • ^ -ora w yn ika  również ze 
może właśnie Cossiga ponownie w *Sl^dów technicznych — , w 
otrzym a fo te l prem iera rządu roku  Rzym będzie
„rozejm owego” . Czy jednak o- dw ie konferencje: prze­
czekiwania te się sprawdzą? wodców EWG i przywódców 

najbardzie j uprzem ysłow ionej 
'  n i e p r z e r w a n i e  rządzący wio- zachodniej siódemki. To są 
chami chadecy nie mają parlamen- czynn ik i przem awiające za rzą­
d n e j większości. N a  dodatek 42 d p m  m7Pi mow vm ”  Prypriw ko proc. członków partii chadeckiej nie . m „roze jm ow ym  . Przeciwko 
akceptuje lin ii kierownictwa par- niem u przem awiają uk łady par 
tu. o  tym^ więc. by^^chadeeja re- lam éntam e i polityczne. Tak
p r e z e n to w a ła  w ię k s z o ś ć  n a r o d u  n ie  
m a  n a w e t  m o w y .  F a k t y c z n y m  r e ­
p re z e n ta n te m  t e j  w ię k s z o ś c i b y ły b y  
p o łą c z o n e  s i ł y  le w ic y  — t o  z n a c z y  
s o c ja l is t ó w  i  k o m u n is tó w .  I  w  t e j  
w ła ś n ie  s p r a w ie  le ż y  p r z y c z y n a  
„ p a t a ” . W ło s k i  e s ta b lis h m e n t  je s t  
p r z e c iw n y  w łą c z e n iu  k o m u n is tó w  w 
s t r e fę  w ła d z y .  S o c ja l iś c i zaś g ło ­
szą, że  b e z  k o m u n is tó w  n ie  z a jm ą  
m ie js c a  w  fo te la c h  m in is te r ia ln y c h .  
P o w s z e c h n ie  je d n a k  p rz y p u s z c z a  
s ię , że s ta n o w is k o  p r e m ie ra  u s a ­
ty s fa k c jo n o w a ło b y  p r z y w ó d c ę  P a r t i i  
S o c ja l is ty c z n e j  B e t t in o  C ra x ie g o

czy inaczej w  ciągu n iew ie lu

Odkrycie radzieckich
uczonych

Nieznany alfabet
M O S K W A  P A P . N a  ś c ia n a c h  za ­

b y t k o w e j  ś w ią t y n i  w  K i jo w ie  n a ­
u k o w c y  o d k r y l i  n a p is y ,  k t ó r y c h  a u ­
to r z y  p o s łu g iw a l i  s ię  n ie z n a n y m  do  
ty c h c z a s  a lfa b e te m . R ó ż n i s ię  o n  
z n a c z n ie  z a r ó w n o  o d  g r e c k ie g o  ja k  
i  o d  c y r y l ic y .

Z d a n ie m  n a u k o w c ó w  a l fa b e t  s k ła  
d a ją c y  s ię  z 27 z n a k ó w  je s t  p o zo ­
s ta ło ś c ią  „ p r z e jś c io w e g o ”  e ta p u  
p o w s ta w a n ia  a l fa b e tu  s ło w ia ń s k ie ­
go . N a  p o d s ta w ie  z n a k ó w  p is a r ­
s k ic h  te g o  a l fa b e tu  b ę d z ie  m o ż n a  
d o k ła d n ie j  p rz e ś le d z ić  d ro g ę  f o r ­
m o w a n ia  s ię  c y r y l i c y  na e ta p ie , 
k ie d y  d o  g r e c k ie g o  a l fa b e tu  d o d a ­
w a n o  n o w e  z n a k i  m o g ą c e  le p ie j  
w y r a z ić  fo n e ty c z n e  z a w iło ś c i ję z y ­
k a  s ło w ia ń s k ie g o .

Z a p is  w  n ie z n a n y m  a lfa b e c ie  je s t 
c e n n y  ta k ż e  i  z te g o  p o w o d u , że 
u ś c iś la  d a t y  z n a n e  d o ty c h c z a s . h i ­
s to r y k o m  je d y n ie  w  p r z y b l iż e n iu .  
W  p rz e k a z ie  je s t  n a  p r z y k ła d  o k r e ­
ś lo n a  d o k ła d n a  d a ta  ś m ie r c i  k s ię ­
c ia  J a ro s ła w a  M ą d re g o  — 20 lu te ­
g o  1054 r o k u .

RFN. Na dorocznej m ię­
dzynarodowej wystauńe za­
bawek w  Norymberdze re­
welacją b y l ten oto samo­
chodzik dla dzieci napę­
dzany energią słoneczną 
kum ulowaną - przez specjal­
ne baterie.

Szwecja

Referendum w sprawie 
energetyki atomowej

SZTO K H O LM  PAP. Ju tro  niem do 1990 r. już is tn ie ją - 
ludność Szwecji wypowie się cych. Zam jast reaktorów  ato- 
drogą referendum  powszechne­
go na temat przyszłości ener­
getyk i jąd row e j w  swym  kra-

m owych m ia łyby  być rozw ija ­
ne tzw. a lte rnatyw ne źródła 
energii (z wykorzystaniem  pro 
m ieniowania słonecznego, s iły  
w ia tru  itp.).

W edług opublikowanych 21 
bm. przez dz ienn ik i szwedzkie

ju.
Rzecznicy korzystania z ener­

ge tyk i atom owej, do k tórych 
zaliczają się współrządzące par­
tie  Konserwatywna i L ibera lna danych tutejszego in s ty tu tu  ba- 
oraz pozostająca w opozycji dania o p in ii publicznej, zwo- 
P a rtia  Socjaldem okratyczna — lennicy „nuk le a ryza c ji”  k ra ju  
opowiadają się za utrzym aniem  m ają znaczną, ponad 20-pro- 
w ruchy 6 czynnych już reak- centową przewagę nad prze- 
to rów  i za rozpoczęciem eks- c iw n ika m i i  ich zwycięstwo w 
p loatac ji 6 dalszych (z k tó rych  ^referendum  jest niemal pewne, 
cztery są gotowe i czekają na 
załadowanie paliw em  atomo­
wym). W szystkie te reaktory 
by łyby , według powyższych za­
m ierzeń, w ykorzystywane przez 
25—30 lat, do czasu fizycznego 
zużycia. Nowe siłow n ie atomo­
we nie by łyby  budowane.

Przeciwnicy, skupieni g łów ­
nie wokół P a rtii Centrum, za­
m ierzają doprowadzić w ciągu 
10 najbliższych la t do rezygna­
c ji z energetyki jądrow ej w 
Szwecji, co jest równoznaczne 
z zakazem uruchom ienia no­
wych reaktorów  i  z wyłączę-

Z Salwadoru
H A W A N A ,  M E K S Y K  P A P . S a l­

w a d o r  je s t  n a d a l w id o w n ią  k r w a ­
w y c h  r e p re s j i,  z  d n ia  n a  d z ie ń  
r o ś n ie  l ic z b a  o só b  z a b i ty c h ,  r a n ­
n y c h  lu b  z a g in io n y c h .  R z e c z n ik  
s a lw a d o rs k le j  k o m is j i  p r a w  c z ło ­
w ie k a ,  m ó w ią c  o o s ta tn ic h  d z ia ­
ła n ia c h  u g r u p o w a ń  w o js k o w y c h ,  
p o l ic y jn y c h  i  pa  ra m  i i  i ta  r n y  eh p o d ­
czas  n ie d a w n e g o  s t r a j k u  g e n e ra l­
n e g o  lu d n o ś c i  p o d a ł,  że l ic z b a  z a ­
b i t y c h  w z ro s ła  d o  s tu .  t y le ż  sa m o  
b y ło  r a n n y c h  1 z a g in io n y c h .

Katastrofa śmigłowca

Koniec „Radia Caroline“
LONDYN PAP. Sztorm położył 

kres działalności pierwszej i obec­
nie ostatniej z wielkich pirackich 
radiostacji — „Radio Caroline” , 
która przez kilkanaście lat sku­
tecznie opierała się próbom likwi­
dacji, prowadzonym przez władze 
na mocy ustawy o piractwie w 
radionadowaniu na morzu, uchwa­
lonej jeszcze za rządów premiera 
Wilsona. Statek „M i Amigo", z 
którego radiostacja nadawała 
swoje programy zatonął w nocy 
ze środy na czwartek, u wybrzeży 
Essexu.

Czteroosobowa załoga — per­
sonel pływającej rozgłośni, skła­
dająca się z trzech Brytyjczyków 
i jednego Holendra, zmuszona by-

ła opuścić statek, który zerwał 
cumy i zalewany wysoką falą 
szybko nabierał wodę. Tuż po 
północy nodafi oni po raz ostatni 
swój sygnał rozpoznawczy, melo­
dię „Caroline", pożegnali 500 tys. 
wiernych słuchaczy na wybrzeżu 
wschodnim I w Londynie, po 
czym wezwali na pomoc przy­
brzeżną służbę ratowniczą. Wszys­
cy zostali bezpiecznie przewiezieni 
na ląd, gdzie następnie uprzejmie 
zaproszono ich na posterunek po­
licji, dla złożenia zeznań. Całą 
czwórkę czeka z pewnością pro­
ces o prowadzenie nielegalnej 
działalności.

Przypomnijmy — w roku 1964, 
gdy wraz z Beatlesami i Rolling

Stonesami wybuchło zjawisko 
„pop musie" ogarniając szybko 
świat nastolatków, Irlandczyk Ro- 
nan O’Rohilly wpadł na pomysł 
ustawienia na wodach międzyna­
rodowych drobnicowca z zainsta­
lowaną na jego pokładzie radio­
stacją komercyjną propagującą 
nowe rytmy. U szczytu swojej po­
pularności, „Radio Caroline” , mia­
ło blisko 5 milionów słuchaczy.

JAK oświadczył jednak jeden z 
członków radiostacji, „Radio Ca­
roline" nie pożegnało swoich słu- 
choczy na zawsze. Jeden z ame­
rykańskich klientów, reklamują­
cych się przez radiostację, wyra­
ził chęć dostorczenia funduszy na 
zakupienie nowego statku.

B R A S IL IA  P A P . W  B r a z y l i i  
w p a d ł  d o  m o rz a  ś m ig lo -w le c  z 12 
p a s a ż e ra m i 1 2 c z ło n k a m i z a ło g i. 
W s z y s c y  p o n ie ś l i  ś m ie rć .  K a ta s t ro ­
fa  w y d a r z y ła  s ie  na  A t la n t y k u .  
Ś m ig ło w ie c  p r z e w o z ił  n a  lą d  spe ­
c ja l is t ó w  z p o ło ż o n e j 270 k m  na  
p ó łn o c n y  w s c h ó d  o d  R io  d e  J a ­
n e ir o  p la t f o r m y  w ie r tn ic z e j  p a ń s t­
w o w e g o  k o n c e r n u  n a f to w e g o  „ P e -  
t r o b r a s ”  j  in n y c h  to w a r z y s tw  n a f ­
to w y c h .  P r z y c z y n y  k a t a s t r o f y  w y ­
ja ś n i  w s z c z ę te  ś le d z tw o .

Marmolada-
na autostradzie
N A  a u to s t r a d z ie  k o ło  B re m e n  

(R F N )  w p a d ła  w  p o ś liz g  na  o b lo ­
d z o n e j je z d n i  w ie lk a  c ię ż a ró w k a .  
P r z e w r ó c i ła  s ię  d o  g ó r y  k o ła m i  l  
„ z g u b i ła ”  c a ły  ła d u n e k  — 18 to n  
m a r m o la d y  z  c z a r n y c h  Jag ód o ra z  
w iś n i .  P o łą c z e n ie  lo d u ,  z m a r m o la ­
d ą  o k a z a ło  s ię  n ie z w y k le  n ie b e z ­
p ie c z n e . T rz e b a  b y ło  z a m k n ą ć  a u to ­
s t r a d ę ,  w e z w a ć  na  p o m o c  w o js k o  i  
o c z y ś c ić  d o k ła d n ie  n a w ie r z c h n ie .

Z perspektywy
tygodnia

KILKA ZDAŃ 
KOMENTARZA

PRZEZ cały tydzień toczyły się 
konsultacje przed zapowiedzianym 
na 31 bm. „szczytem" EWG w 
Brukseli. Głównym tematem roz­
mów jest forsowana przez Lon­
dyn sprawa zawyżonego jego 
zdaniem, brytyjskiego wkładu do 
budżetu Wspólnego Rynku. Sta­
nowisko rządu pani Thotcher na­
potyka opory zwłaszcza ze stro­
ny Francji. Konsultacje nie dopro­
wadziły, jak dotychczas, do kom­
promisu. Komentatorzy zastana­
wiają się, czy „szczyt" znajdzie 
rozwiązanie najistotniejszych pro­
blemów wspólnoty.

RAZEM CZY OSOBNO?

PODANO do wiadomości, że 
prezydent Sodot i premier Begin

udadzą się do Waszyngtonu na 
rozmowy z prezydentem Carte­
rem. Przedmiotem rozmów moją 
być sprowy bliskowschodnie, o- 
czywiście w świetle postanowień 
z Camp David. Nie wiadomo jed­
nak, czy dojdzie do trójstronnego 
spotkania, czy też Sadał I Be- 
gin złożą wizyty osobno.

JAPONIA NIE POMAGA JUŻ 
AFGANISTANOWI

RZĄD japoński podjął decyzję 
o wstrzymaniu pomocy gospodar­
czej dla Afgonistanu, udzielanej 
dotychczas w wysokości 5 min 
dolarów. Japonia ma natomiast 
zomiar wesprzeć najemników i ter 
rorystów szkolonych na teryto­
rium Pakistanu i przerzucanych do 
Afgonistanu, przeznaczając na ten 
ceł 1,5 min doi.

B. SZEF AMERYKAŃSKICH 
NEONAZISTÓW 
ZA KRATKAMI

BYŁY przywódca amerykańskich 
neonazistów, 35-fetni Frank Collin, 
zostoł skozany no 7 lot więzie­
nia za deprawowanie młodych 
chłopców. Przed rokiem zrezyg- 
nowoł on z przywództwa w ruchu 
faszystowskim w USA.

TEZ SPOSÓB

ZNALAZŁO się wreszcie roz­
wiązanie problemu budowy tune­
lu pod kanałem La Manche. Rząd 
brytyjski, krytykowany ostatnio za 
brak stanowiska w tej sprawie, 
zookceptował koncepcję zbudowa 
nia tunelu, ale odmówił wyasyg­
nowania na ten cel funduszów.

NIE PŁACĄ PODATKÓW

MINISTERSTWO Finansów Włoch 
opublikowało w tym tygodniu 
„czerwoną księgę". Zawiera ona 
nazwiska 35 tys. Włochów, któ­
rzy nie płacą podatków lub też 
podoją zaniżone dochody. 
Wśród uchylojących się od po­
datków są wyłącznie przemysłow­
cy, wielcy obszarnicy i szczegól­
nie dobrze zarabiający ludzie wol­
nych zawodów. (ja»>
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Mała encyklopedia
Se]mu
A b s o l u t o r i u m  — s tw ie r­

dzenie przez Sejm, że dzia­
łalność gospodarcza i finansowa 
rządu by ła  w  okresie sprawo­
zdawczym praw id łowa.

B i b l i o t e k a  s e j m o w a  -~ 
istn ie je w  ramach organ i­

zacyjnych K ance la rii Sejmu, 
gromadzi czasopisma i w ydaw ­
n ic tw a urzędowe potrzebne po­
słom w  związku z. w ykonyw a­
niem  przez n ich obowiązków 
poselskich. Przechowuje też do­
kum entację sejmową. B ib lio te ­
ka ma być skomputeryzowana.

CZ Y T A N IE  PROJEKTU U - 
STAW Y — etapy postępo­

w ania  ustawodawczego na po­
siedzeniach plenarnych Sejmu. 
„C zytan ia”  nie należy traktow ać 
dosłownie. Pierwsze czytahie 
obe jm uje uzasadnienie ustavyy 
przez wnioskodawcę, dyskusję 
ogólną i odesłanie p ro je k tu  do 
kom is ji. D rugie czytanie obej­
m uje  wysłuchanie sprawozdania 
ko m is ji o pro jekcie ustawy, 
dyskusję i  głosowanie w  spra­
w ie  uchwalenia ustawy.

DEKRET — akt prawodaw­
czy o mocy ustawy. W ydaje 

go Rada Państwa w  okresach 
m iędzy sesjami Sejmu, a za­
tw ie rdza Sejm na najbliższym  
posiedzeniu.
n  EZYDERAT — uchwała ko - 

m is ji sejmowej skierowana 
pod adresem Rady Państwa. 
Rady M in is trów , m in is tra  itd., 
k tó ra  zawiera opinię poselską. 
Treść dezyderatu nie jest dla 
adresata wiążąca, ale m usi on 
nań odpowiedzieć.
[J Z IE N N IK  USTAW  —  w y- 
■ ^ d a w n ic tw o  urzędowe, w 
k tó rym  ogłasza się ustawy, de- 

. k re ty  i  inne ak ty  prawne.
E  XPOSÉ — (z francuskiego) 
"■p rzem ów ien ie  członka rzą­
du, najczęściej prezesa Rady 
M in is tró w  .na posiedzeniu ple­
narnym  Sejmu.

GA L E R IA  — miejsce w  sali 
posiedzeń Sejmu, w  k tó rym  

może być obecna publiczność 
podczas obrad Sejmu.
■ J O T E L  SEJMOWY — wcho- 
■ ■ d z i w  skład kom ple tu bu­
dynków  sejmowych i przezna­
czony jest dla posłów przyjeż­
dżających spoza Warszawy. 

IM M U N IT E T  PO SELSKI — 
■ p rz y w ile j posła polegający 

. na tym , że nie może on być 
pociągnięty do odpowiedzialno­
ści karno-sądowej bez zgody 
Sejmu

IN IC JA T Y W A  USTAW O ­
DAW CZA — prawo zgłasza­

nia Sejm owi p ro jektów  ustaw. 
IN T E R P E L A C JA  — pismo 
■  złożone przez posła na ręce 

marszałka Sejmu, a kierowane 
do prezesa Rady M in is trów , 
członka rządu łu b  prokura tora  

. generalnego, zawierające k ró t-  

. k ie  przedstawienie sprawy, k tó - 

. ra go interesuje. In terpelow any 
¡ ma obowiązek udzielić odpowie­

dzi w  ciągu siedmiu dni. 
g ^ A D E N C J A  SEJMU — ©kres 

na k tó ry  Sejm jest w yb ra ­
ny. T rw a  ona cztery lata. L iczy 
sie od dnia wyborów. 
g ^ A N C E L A R IA  SEJMU — 

organ pomocniczy i w yko­
nawczy Prezydium  Sejmu. 
g g r i.U B  PO SELSKI — zespół 
■ » s k u p ia ją c y  posłów na Sejm. 
należących do te j samej p a rt ii 
lu b  stronnictwa. W Sejmie 
is ^ -e ią  k lu by : PZPR. ZSL i SD 
BájT n ŁO  POSELSKIE — zespół 
am posłów do Sejmu powołany 

na innej zasadzie, niż przynależ­
ność do te i samej p a rtii p o li­
tycznej. W  Sejmie is tn ie ją  ko ­
ła Doselskie: PA X. Chrześcijań- 
sk'eeo Stowarzyszenia Społecz­
nego o’-nz .Znak” . 
g C O M IS JA  SEJMOW A — o r- 
f '^ g a n  sejmowy złożony z po­
słów. Is tn ie ją  22 kom isje sej­
mowe, z k tórych każda zajm u­
je  się sprawami będącymi w  
kom petencjach jednego k ib  k i l -

ku  m in isterstw . W  obecnej ka ­
dencji odbyły one 1 130 posie­
dzeń i rozpa trzy ły  ponad 880 
tematów oraz przeprowadziły 
kontro lę  w ykonania 46 ustaw.

K O NW ENT SENIORÓW — 
organ doradczy Prezydium  

Sejmu. W jego skład wchodzą: 
marszałek i w icem arszałkowie 
Sejmu, przewodniczący k lu bów  
poselskich oraz faku lta tyw n ie  
in n i posłowie.

La s k a  m a r s z a ł k o w ­
s k a  — sym bol władzy 

marszałka Sejmu. Jest to  drew ­
niana łaska umieszczona przy 
fo te lu  marszałka na sald posie­
dzeń Sejmu. Zgodnie z fcrady-

cją m arszałek trzyk ro tn ie  ude­
rza laską o podłogę, o tw ie ra jąc 
i  zamykając posiedzenie Sejmu.

Ma r s z a ł e k  s e j m u  —
przewodniczący Sejmu w y ­

bierany spośród posłów, na 
okres całej kadencji. Nazwa 
„m arszałek”  jest tradycy jna , 
znana ju ż  w  przedrozbiorowych 
sejmach polskich.

M AR SZA ŁEK -S EN IO R  —  naj 
starszy w iekiem  poseł 

o tw iera jący pierwsze w  kaden­
c ji posiedzenie Sejm u i  prze­
wodniczący mu aż do w yboru  
m arszałka Sejmu. Przeprowa­
dza on ślubowanie poselskie 
oraz w ybór m arszałka Sejmu.

OR D YN ACJA W YBORCZA 
— trad ycy jn ie  ukształtow a­

na nazwa ustawy, k tó ra  no r­
m uje organizację i t ry b  wybo­
rów  do Sejmu.

PO DKO M ISJA — zespół po­
słów utw orzony przez ko ­

m isję sejmową w  cełu za jm o­
wania się określonym i sprawa­
m i.

POSIEDZENIE SEJMU — 
zebranie posłów na Sejm 

zwołane w  te rm in ie  ustalonym  
przez Prezydium  Sejm u i  obra­
dujące pod przewodnictwem  
marszałka.

PRE ZYD IU M  SEJMU — o r ­
gan kie row niczy Sejmu. W 

jego skład wchodzą marszałek 
i d w a j w icem arszałkowie Sej­
mu. Stoi na straży p raw  Sej­
mu, czuwa nad przebiegiem 
prac w  Sejmie, reprezentuje 
Sejm  na zewnątrz. Jest up raw ­
niony do w yk ładn i regulam inu 
Sejmu.

a UORUM  — liczba posłów 
wystarczająca do podejmo­

wania prawomocnych uchwał 
Sejmu lu b  kom is ji sejmowych. 
Od łacińskiego „quorum  prae- 
sentia s u ffic it ”  — „k tó rych  
obecność jest wystarczająca” . 
g jE G U L A M IN  SEJMU — akt 
■ » n o rm a ty w n y  uchwalany 
przez Sejm, określa jący spra­
w y  z zakresu organ izacji i  po­
stępowania w  Sejm ie, prawa i 
obowiązki posłów iitp.
C E J M  PR L — najwyższy 
" o r g a n  w ładzy państwowej, 

najwyższy w yraz ic ie l w o li ludu 
pracującego m iast i  wsi, w ypo­
sażony w  prawo uchw alania

ustaw oraz sprawowanie kon­
t ro l i nad działalnością innych 
organów  władzy i adm in is trac ji 
państw ow ej. W  jego skład 
w chodzi 460 posłów w yb ie ra ­
nych na cztery la ta. Nazwy 
„S e jm ”  używa się potocznie 
także na oznaczenie gmachu w 
W arszawie, będącego stalą sie­
dzibą najwyższego organu w ła ­
dzy państwowej PRL.

SESJA SEJMU — okres, w 
k tó rym  odbywają się posie­

dzenia Sejmu. Zw oływ ana jest 
dwa razy do roku przez Radę 
Państwa. Jesienią — do 31 paź­
dz ie rn ika  i wiosną — do l  
k w ie tn ia . O zam knięciu sesji 
decyduje sam Sejm.

ST R A Ż  M AR S ZAŁKO W S KA 
—  funkcjonariusze Kance­

la r i i Se jm u podlegli m arszałko­
w i i  za jm ujący się bezpieczeń­
stwem  i porządkiem na terenie 
Sejmu.

E  LU BO W A N IE  POSELSKIE 
"  — uroczyste przyrzeczenie 
składane przez posłów. B rzm i 
ono: „Ś lu bu ję  uroczyście jako 
poseł na Sejm Po lskie j Rzeczy­
pospolite j Ludow e j pracować 
dla dobra narodu polskiego i 
pogłębiać jego jedność, p rzy­
czyniać się do um acniania w ię­
zi łw ładzy państwowej z ludem 
pracu jącym  m iast i  wsi, czynić 
wszystko d la  u trw a len ia  niepo­
dległości i suwerenności, dla 
pomyślnego socjalistycznego ro ­
zw o ju  P o lsk ie j Rzeczypospoli­
te j Ludow e j” .
j£ f  STAW A — akt o n a j- 
"  wyższej mocy praw nej, 
uch walony ty lko  przez Sejm, a 
nasttępnie ogłaszany w  Dzien­
n ik u  Ustaw PRL.

Z diariusza wyborcy
GLOSOWANIE na posłów do Sejmu i radnych do wojewó­

dzkich rad narodowych odbywa się w lokalach obwodo­
wych komisji wyborczych w tym samym dniu w całym 

kraju — 23 marca 1980 roku od godz. 6 rano do 22.

OPamiętać trzeba o tym, by KAŻDY GŁOSUJĄCY MIAŁ PRZY 
SOBIE DOWÓb OSOBISTY. Bowiem zgodnie z ustaleniami 
ordynacji wyborczej członkowie komisji proszą każdego o oka­

zanie tego dokumentu, aby stwierdzić tożsamość wyborcy 
i sprawdzić, czy jego nazwisko znajduje się na liście wyborców.

O Następnq czynnością jest wręczenie głosującemu KARTY 
DO GŁOSOWANIA wraz z kopertą.

O  Następuje teraz AKT WYBORCZY. Na korcie wyborczej licz­
ba kandydatów na posłów i radnych przewyższa liczbę 

mandatów w danym okręgu. Trzeba zatem dokonać wyboru 
Oddając kartę wyborczą bez skreśleń wyborca akceptuje kan­
dydatów, wystawionych przez właściwy komitet FJN, czego do­
konano po wielostronnych konsultacjach z organizacjami poli­
tycznymi, społecznymi oraz z opinią publiczną. Na karcie wy­
borczej bez skreśleń wyborca opowiada się za tymi kandyda­
tami, których nazwiska wydrukowano na czołowych miejscach.

O  Głosujący składa swoją kartę na pół, wkłada ją do koper­
ty, podchodzi do stołu, gdzie znajduje się URNA i w obec­

ności członka komisji wyborczej wrzuca kopertę do urny. Akt 
ten zostaje przez członka komisji odnotowany na liście wy­
borców.

O  PO ZAKOŃCZENIU GŁOSOWANIA następuje obliczanie gło­
sów. Protokoły z obwodowych komisji wyborczych napływają 

do komisji okręgowych, które z kolei przekazują wyniki z po­
szczególnych okręgów do PAŃSTWOWEJ KOMISJI WYBORCZEJ. 
Ona to w kilka dni po wyborach ogłosi w dzienniku urzędowym 
„Monitor Polski”  wyniki cJtWsowania wraz z listą wybranych po­
słów na Sejm.

Oddając swój głos

%Msk, o b y w a te l
(Dokończenie ze air. 1)

AKT wyborczy, podjęcie decy­
zji o wyborze i dokonanie tego 
wyboru poprzez wrzucenie swe­
go głosu do u my, zwraca uwa­
gę na inny jeszcze aspekt tego 
zagadnienia, a mianowicie na ro­
lę jednostki w naszym społe­
czeństwie. JA, OBYWATEL! Ta 
formuła stawia niemal natych­
miast pytanie o to, jaka jest ro­
la jednostki w naszym społe­
czeństwie. Z tym pytaniem nusi 
się każdy z nas, a także nauka, 
polityka. Czy coś znaczę w na­
szym społeczeństwie I co? JA, 
OBYWATEL! Znaczę, bo jestem 
na przykład szanowany. Nie ma 
chyba ani dnia i ani godziny, 
kiedy nie mówiłoby się pełnym 
głosem o szacunku dla każdej 
jednostki, dla każdego człowie­
ka. Ten szacunek bardziej co 
prawda jest widoczny od strony 
oficjalnej niż właśnie nieoficjal­
nej. Dla wyrażenia poszanowania 
człowieka jako jednostki został 
nawet stworzony bogaty cere­
moniał publiczny, a ten, kto sza­
cunek będzie sobie budował pra­
cą, może spodziewać się naj­
wyższych honorów, premii, na­
gród, orderów i wielu innych wy­
różnień. JA, OBYWATEL brzmi 
wówczas rzeczywiście godnie, na­
wet wzniośle. W takich momen. 
tach JA, OBYWATEL czuję, że 
jestem obywatelem Polski, Oj­

czyzny ludowej. Jednak poza ce­
remoniałem oficjalnym istnieje 
wartki nurt życia. Z troskami, 
kłopotami, z niemałą ilością u- 
trudnień. Inne jest odczucie JA, 
OBYWATEL wszędzie tam, gdzie 
Interes osobisty Innych bierze 
górę nad interesem społecznym, 
nad naszym —  wspólnym. Dlate­
go nieraz przychodzi nam przeł­

knąć pigułkę goryczy, może na­
wet poniżenia, a kiedy indziej 
ogarnia nas refleksja nad wadami 
ludzkiego charakteru. Wtedy na­
rastają wątpliwości nad owym 
społecznym faktem JA, OBYWA­
TEL.

Różnorodne i bogate są aspe­
kty owego JA, OBYWATEL.

Niemożliwe jest, aby ta formu­
ła nie pojawiała się w naszych 
myślach, kiedy rozmawiamy o

rozwoju demokracji socjalistycz­
nej, współrządzeniu, partycypa­
cji, współodpowiedzialności, go­
spodarności, gospodarowaniu. 
JA, OBYWATEL! Jaka w tej sfe­
rze jest moja rola, jakie tu są 
moje powinności? Jak na tym 
obszarze, na pewno nie mniej 
ważnym niż akt samej pracy, wi­
nianem postępować i działać? 
Według najlepszej wiedzy, we­
dług głębokiego swojego przeko­
nania, z rozmysłem, ale szczerze, 
po męsku i z otwartą przyłbicą —■ 
oto nasze rady wobec samych 
siebie. Jednak niejeden z nas tu 
akurat się sparzył, niejeden z 
nas zaznał —- może — nawet 
rozczarowań. Czy odpowiedzią 
ma być rezygnacja zakończona 
sentencją „niech mni nadstawia­
ją głowę” ? Słusznych spraw nie 
ma przegranych w ostatecznym 
rachunku.

Idziemy do um. Wybierzemy 
posłów, radnych. Nasz głos jest 
nie tylko za tym, co mamy ro­
bić, ale i za tym, jak powinniśmy 
robić. Jak dążyć do sukcesów 
poprzez chciałby usuwanie prze­
szkód? Bo musimy sobie wyraź­
nie powiedzieć: program FJN nie 
jest listą obiecanek, jest listą 
wspólnych naszych obowiązków. 
Odpowiedzialnych obowiązków, 
wielce skomplikowanych, trud­
nych. Jakie wobec tego progra­
mu JA, OBYWATEL mam zobo­
wiązania?
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Szczęśliwy dom nad Odrą
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Najważniejsze -  razem
z a b u d o w a n ia  g o s p o d a rc z e . Z  p ło -  n ie  p o s p ie s z n e j, g o r ą c z k o w e j p rz e - 
n ą c e j s ta jn i  c h c ia ł  w y p r o w a d z ić  p r o w a d z k i  b y  na  ś w ię ta  b y ć  ju ż  
k o n ie .  W b ie g ł d o  p ło n ą c e g o  b u d y ń -  n a  s w o im .. .  W te d y  d w a  s ło n e c z n e  
k u  i  po  k i l k u  m in u ta c h  z d o ła ł p o k o je  z  d u ż ą  k u c h n ią  1 ła z ie n k ą  
je szcze  w y c z o łg a ć  s ię  n a  p ró g . w y d a w a ły  s ię  s z c z y te m  m a rz e ń . 
P r z y g n io t ła  g o  b e lk a  s t ro p o w a . . .  W  D z iś , g d y  A n d r z e j  m a  ju ż  19 la t ,  
k i l k a  m ie s ię c y  p ó ź n ie j  m a tk a  — S ła w e k  — 17, a n a jm ło d s z a  M a ł-  
zaw sze  s ła b a , z a p ra c o w a n a  i  c h o -  g o s ia  s k o ń c z y ła  9 — I r m g a r d  w z d y -  
r o w i ta  — z a k o ń c z y ła  ż y c ie . c h a : — P r z y d a łb y  s ię  jeszcze  je d e n

p o k ó j ,  c h o ć b y  m a le ń k i  d la  M a ł-  
W  o b c y m , w r o g im  1 o g a r n ię ty m  S ° s i w ła ś n ie , 

w o jn ą  k r a ju ,  p o z o s ta ła  t r ó j k a  d z ie -
c i. I r m g a r d  m ia ła  w te d y  c z te ry  l a -  . . “  Ja,< m o w ;i p a m  M a l ­
ta . F ra n c is z e k  -  s ie d e m , n a js ta r -  k re w ic z o w a  -  r o d z in n ie .  Ś w ię ta  za - 
sza W a n d a  -  szesn aśc ie . T o  w ła -  w sze  ra z e m ,  n ie k ie d y  w s p ó ln e  n ie ­
ś n ie  on a  z a ję ła  s ię  m ło d s z y m  r o -  d z ie ln e  o b ia d y  d la  c a łe j  l ic z n e j  r o ­
d z e ń s tw e m . I le ż  o d w a g i,  h a r tu  d u _  d ż in y .  P o m a g a ją  s o b ie , d ż ie lą  r a -  
ch a  i  s a m o z a p a rc ia  m u s ia ła  w y k a -  d o ś o i i  s m u tk i ;  n a  szczęśc ie  ty c h  
za ć  ta  m ło d z iu tk a  d z ie w c z y n a , b y  P ie rw s z y c h  je s t  z n a c z n ie  w ię c e j,  
n ie  r o z d z ie lo n o  c a łe j  g r o m a d k i ,  b y  _  , ,  . . .  .
ra z e m  m o g li  p r z e t rw a ć  n a jg o rs z e ! , , tRa<?oS,? ią  ł d.Hr?1£1. p a n s tw a  M a r -  

k ie w ic z ó w  są d z ie c i.  A n d r z e j  p ra -  
, c u je  j u ż  w  S to c z n i „ W a rs k ie g o "

T u ła l i  s ię  od  m a ją t k u  d o  m a -  ; u c z v  s ie  w  w ie c z o ro w y m  T e c h -
Ł i S Ł T E r Ł S . “ . ! ;  O k r ę tó w .o b o z u . N ic  n ie  b y ło  s tra s z n e , a n i 
g łó d , a n i  c h o ro b y . N a jw a ż n ie js z e  
—  b y l i  ra ze m .

Rocznik powojenny
NIE D A W N O  p r z e k ro c z y ł t r z y ­

d z ie s tk ę . J a k  w s z y s c y
la ta  - f  d o  d z iś  w s p o m in a  te n  o k re *  
z s e n ty m e n te m , bo  b y ł  . to  czas n o -

ro c z n ik ó w  p o w o je n n y c h  m a  w y c h  u r u c h o m ie ń ,  po p ro s tu  m ó g ł 
k r o t k i ,  n ie s k o m p l ik o w a n y  ź y  s ię  z a w o d o w o  r o z w i ja ć .  A le  c ią g -

-  K a ż d ą  w y p ła tę  p jz y n o s i  m i co 
d o  g ro s z a  ra z e m  z o d c in k ie m  — 
m ó w i z d u m ą  m a tk a  i  d o d a je  za - 

R a ze m  p r z y je c h a l i  p o  w o jtn ie  d o  ra z : —  Z a w s z e  % m ę ż e m  p o w ta r z a -  
P o ls k i.  Z a t r z y m a l i  s ię  z a ra z  po  m y  d z ie c io m , b y  s ię  u c z y ły ,  p ó k i 
p r z e k ro c z e n iu  g r a n ic y  w  S z c z e c i-  o p a r c ie  w  ro d z in ie .  W ie d z a
m u . D o k ą d  m ie l i  je c h a ć  d a le j  1 do  Jest b a rd ™  w a ż n a  A le  to ż  sa m i c , o r y s . ¿ t6 r y  V i ñ í S t a c i i " » J m ü  S ^ o ' J S ' t S ' d o  ‘ í r ó d u l c t l  “ £ « » £  
k o « o j  N ik t  na  „ I c h  n ie  c a c k a ł, ' " » r *  “ > « > » *  * » * ■  w iw s a y .  S z k o lą . M a n ía  u  k a Z d y  I n ż y S e i  £ -
B o d c m n s rm  d o m e m  c a łe j  t r ó j k i  . C ¡ ¡ S Í W S S ; - ? * ? , -  « « W » -  <*> W » »  I»« “  p ra c a  w -  w in ie n  p ra c o w a ć  w  r u c h ó ,  po zn a ć
s ta ł  s ię  d o m  n a js ta r s z e j W a n d y . w ią z K o w o s e , u c z c iw o ś ć , ¿»ławek u w o d o w a .. .  ro b o tę  od  « o d s ta w  T a k  w ie c  t r a f i ł

» w ™ . «  S Ł K y c h  a ^ l o f s f . ^ S  A le  je e t w  ty m  n ie n ja l w tr .y a tk o  n „  w U i . r J í S t a ' a w í ' I S t í ' T S S  
r n r i ? p A e w ^ OWa a Słę m ło d s z y m  c h o d  - je s ' d o  s z k o iv  o o d s ta -  co  m o że  o s ią g n ą ć  m ło d y ,  w y k s z ta ł -  m is t rz e m . P o te m  a w a n s o w a ł d o  
ro d z e ń s tw e m . . w o w e i.  3 V P e o n y  i  a m b it n y  c z ło w ie k ,  d o  c z e . P a n o w a n ia  p r o d u k c j i 'n a  ty m  w y

mi '».ry.ii. 1 on  r łł- j CtZiałe. te ! ’2 Z yaś f»ri tr*7Ai»h mipac I*»-g o  s ię  d ą ż y  w  ż y c iu  i  c o  d la  d z ia le ,  te ra z  zaś  od  tr z e c h  m ie s lę -  
T u  w  S z c z e c in ie  d la  I r m g a r d  i  Z d z is ła w  M a r k ie w ic z  c e n io n v  p r z e d s ta w ic ie li  s ta rs z y c h  p o k o le ń  ° y  s te ru je  p la n o w a n ie m  p r o d u k c j i  

P r e e S s S h  p S d S r k w a  Bu”  " « o  « < S *o  n ie o e lw . ln e r  
d i  ‘ c o k o f i  w n ic f .w a  K o le jo w e g o ,  c z ło n e k  R a d y  _ M g r  i „ ż .  A R K A D IU S Z  C IE S Z »d o  s z k o ły ,  i n a l e i l l  p r r .y ja e ló ł .  c a -  Z a W a d iw Ć i ¿ " S  E  .  S  

na  k o lo u ,e  i  o b o z y  w a d z e n iu  d o m u . z -reszta  n ie  m ó ­

c a le  j  f a b r y k i .
P ra c a  to  o d p o w ie d z ia ln a .

S K I  s z c z e c in ia n in e m  z o s ta ł z w y -
n i j o ? v ń .  r i a « a  to  o d p o w ie d z :
S | E ! Z lL v :  , a tw a - 1. c ie k a w a .

R o d z in a  M a r k i e w i ­
c z ó w  jest jak demogra­
ficzny wzorzec: dwa plus 

trzy , rodzice i tró jka  dzieci. I rm ­
gard i Zdzisław M arkiew iczow ie 
należą do pokolenia czterdzie­
stolatków. On przyjechał do 
Szczecina do wojska, nie w ie­
dząc jeszcze, że tu  założy ro ­
dzinę i pozostanie. Je j droga 
do tego miasta była o wicia 
bardziej skom plikowana, mo­
m entam i tragiczna nawet, no 
cóż — dzieje Irm gard  by ły  kon­
sekwencją losów rodzin, które 
jeszcze przed wojną wyem igro­
w ały z Polski za Chlebem.

D Z IŚ  ju ż  s ło w o  „s a k s y ”  w y s z ło  
z u ż y t k u ;  c z y  w sp ó łę z e s n a  m ło ­
d z ie ż  w  o g ó le  w ie , co  to  z n a czy?  
A  p rz e d  ia t y  w ła ś n ie  n a  „ s a k s y ”  
je c h a ło  s ię  w  ob ce  k r a je  w  p o ­
s z u k iw a n iu  p ra c y . T a k  w ła ś n ie  r o ­
d z ic e  I r m g a r d  M a r k ie w ic z o w e j  (de 
d o m o  T u r o s to w s k ie j )  w y je c h a l i  z 
j e j  s ta rs z y m  r o d z e ń s tw e m  z ro ­
d z in n e j  w s i w  P o z n a ń s k ie m . O n a  
sam a u ro d z i ła  s ię  ju ż  w  N ie m ­
c ze ch . B y ł  r o k  1938. n a s i la ła  s ię  
n a g o n k a  n a  P o la k ó w , p o ls k ie  d z ie ­
c k o  n ie  m o g ło  n a w e t  d o s ta ć  p o l­
s k ie ? ';  Im ie n ia .

D z ie c iń s tw o  je j  n ie  b y ło  a n i  bez­
t r o s k ie ,  a n i  ra d o s n e . W  1942 r o k u  
t r a g ic z n ie  z g in ą ł  o jc ie c . W  m a ­
j ą t k u .  g d z ie  p ra c o w a ł,  z a p a l i ł y  s ię

w a d z e n iu  d o m u . i r e s z t ,  n ie  m o -  b o r u . . P r z y je c h a ł  t u  .n a  s ta M a  i  ju ż  J ^ i ó w k ^
g lo b y  b y ć  in a c z e j,  b o  p rz e c ie ż  p o  k i l k o  m ie s ią c a c h  w ie d z ia ł ,  że _  s -

. , I r m g a r d  te ż  p ra ę u je  z a w o d o w o  w  z o s ta n ie . M ia s to  - w z b u d z i ło  w  n im  S « w ? 5 i? n  " i *  « 'a .  *£?*!??
B ra n e is z e k  s k o ń c z y ł s z k o łę  ś re -  „D a n a e ” , a i  w  d o m u  s z y ję ,  ja k o  s y m p a t ię  od  p ie rw s z e g o  w e jr z e n ia .  “  ”  ~w s z y s tk o  z g ra ć : m a te r ia ły ,  m o ce ,, - , .----̂  , «* i w Mumu o/i ,y ju, jeau A.yiiiuauc u u ¡JiCll w roz.triću wetiócuid. -J , . .

d m ą , p o te m  s tu d ia  m e d y c z n e . J e s t że s y n o w ie  na p r z y k ła d  c h o ć  ju ż  G d y  w ię c  m ia ł  o t r z y m a ć  s ty p e n -  s a t y s fa k c j i  “ g d y 'r y tm ic z n ie * *  T d z le
p r o d u k c ja ,  g d y  re a liz o w a n e  są p ia ­
n y . T u  te ż  s ty k a  s ię  c z ło w ie k  n a  
co  d z ie ń  i. t a k  w a ż n ą  s p ra w ą , ja k  
o r g a n iz a c ja  p r a c y . J u ż  po  ty c h  k i l ­
k u n a s tu  ty g o d n ia c h  p r a c y  na  no ­
w y m  s ta n o w is k u  w id z i  n a  p r z y ­
k ła d ,  że p i ln y m  z a d a n ie m  je s t  u d o ­
s k o n a le n ie  s y s te m u  p la n o w a n ia ,  a 
k o n k r e tn ie  — z w ię k s z e n ie  je g o  o- 
p e r a ty w n o ś c i.  T a k ,  tu  r z e c z y w iś c ie  
c z ło w ie k  m o że  s ię  s p ra w d z ić . . .

_____________________________________________________________________________________________________________ __________________  P ra c a  z a w o d o w a , a w ła ś c iw ie
s z e rz e j: n ie u s ta n n e  r o z w i ja n ie  i

d z iś  c e n io n y m  łe k a rz e m -s to m a to lo -  k a w a le r o w ie .  n a jc h ę tn ie j  noszą  d iu m  fu n d o w a n e , za c z ą ł s z u k a ć  s p ra w d z a n ie  s ię  w  n ie j  — je s t
g ie m , s z c z ę ś liw y m  m ę że m  i  o jc e m  s p o d n ie  u s z y te  p rz e z  m a m ę . N o  fu n d a to r a  w ś ró d  s z c z e c iń s k ic h  fa -  f i P a s j a  in ż y n ie r a  C ie s z y ń -  
d w b jg a  d z ie c i.  w ię c  s z y c ie , g o to w a n ie  — d z ie c i b r y k .  W y b r a ł  „ H y d r o m ę ”  i  b y ł  to  a le  Pr fe c ie z  n ie  je d y n ą .

o c z y w iś c ie  m u s z ą  m ie ć  d o m o w e  o - je g o  d r u g i  f o r t u n n y  w y b ó r .  A b s o l-  w  czaS ie s tu d ió w  d z ia ła ł  wi>; . 1., — ł .  i - :  .....— .  , , . . . .  -k , o ć / o t .  a on  r> rzv ifif‘ ii> h a  W u / if f t .

(Dokończenie ze str. 1) t
PRZYJECHALI z różnych stron Polski, często z wielu krajów świata, by odnaleźć tu dom, 

założyć rodzinę. A jest ona dla każdego człowieka czymś najważniejszym. Stanowi oparcie, 
daje poczucie pewności i pierwsze, jakże liczące się wiadomości o święcie, społeczeństwie, 
Ojczyźnie. Uczy patriotyzmu i odpowiedzialności, kształtuje postawy. Uczy także, że wiedza 
oraz rzetelna praca są podstawą sukcesów człowieka, rodziny i kraju.

r~  r, URIUURC w Jt-bKI U lU g l iU I lU im y  W JU U I. AOSUI- C 7 ó n  „  __ -------------- , —
b ia d y ,  z re s z tą  to  t a n ie j  w y c h o d z i w e n t  W y d z ia łu  B u d o w y  M a s z y n  ,a po, P p y J s c iu  d o  „ H y d r o -

_  ^ ^ f a r d  s k o ń c z y ła  Z a s a d n ic z ą  _  p r a n ie . d o  te g o  Jeszcze d z ia łk a  z n a la z ł w  ty m  z a k ła d z ie  — s n e c ia -  7 ^  ■ w ł.^c‘zy ł  w  n u r t  p r a c y  o r „  
M tó ę  d o s ta ła  d w a  la ta  te m u ... D o - l iz u ją c y m  s ię  w  p r o d u k c j i  e le m e n -  gna "  2 „ .  m ło d z ie ^ w e j .  b y ł  w ic e -  

w a e  w  . .D a n ie  w s tą p i ła  d o  Z M P , p r a w d y ,  t r u d n o  z n a le ź ć  c h w i lę  cza - tó w  h y d r a u l i k '  s i ło w e l  d o  • m a s z v n  Plz e w o t* n ic z ^c y 5T1 Z a rz ą d u  Z a k ła d o -  
r ó w ie s m k a m i o d g r u z o w y -  ’ u  d la y -s ie b ie  b y  ^ o j “ « 5 o m ? -  b u d o S y c h  -  p S  W s ta (> ił P Z P R .

ś le ć . p o m a rz y ć  c h o ć b y . w  p e łn i  u s a ty s fa k c jo n o w a ła  i  d a ła  n a i t o  z a f m n ^  Pa^ tQy„, .n y " 1,- P ° “szansę r o z w o ju  n a o ro  z a im n m  <.,» n ™

w a ć  w
w ra z  i
w a la  S z c z e c in , p ra c o w a ła  sp o łe c z ­
n ie . B y ła  to  m ło d o ś ć  p e łn a  p r a c y  
i  z a p a łu , s p o n ta n ic z n y c h  c z y n ó w , 
m ło d o ś ć  p o k o le n ia  Z M P -o w c ó w .

n a d to  z a jm u je  s ię  o r g a n iz a c ją
„  . . . .  zak ła d z ie  T u r n ie ju  M ło d y c h  M i-
O  C Z Y M  z r e s z tą  m o ż e  m a -  —  B o , h y d r a u l ik a  s iło w a  to  w ła s -  s t r z o w  T e c h n ik i .  A k t y w n o ś ć  w  o -  

r z v ć  k o H io łs »  i m a t k a ? m *  n a jn o w s z a  rze cz  w  te c h n ic e  —  g ó łe  w y d a je  s ie  je d n a  z s r łń w -
r z y c  k o m e t a  1 m a t k a /  m ó w i in ż . C ie s z y ń s k i.  -  w s z y s tk ie  ^ -c -h  cech  in ż y n ie ra 3 C i ^ z y ń s S .

. .  ........................ 6U ,  . . . . . .  °  s z c z ę ś l iw y m  d z ie c iń s t w ie  ^  ^

A n d r z e j  i  p o te m  S ła w e k  — m ie -  r m i - u n m i m  " A  w  H v d r o n i ie ”  ie s t c i ło w ie k  f i a  ® ‘at> >es,: ro d o w a tą
s z k a l i  ra z e m  bo  o w ła s n e  ..M ”  r o d z in n y m . . .  w ła ś n le  w  s a m v m  ś r o d k i,  t w h  f  D z ię k i fa b r y c e  o -

N a d a l r o d z in n y m  d o m e m  b y ł  d o m  
n a js ta r s z e j W a n d y , k tó r a  ju ż  m ia ­
ła  w ła s n e  d z ie c i.  N a w e t  g d y  I r m -

s z k a l i  ra z e m  
n ie  b y ło  ła tw o .

W re s z c ie  —  w ie lk ie  szczęśc ie ; marzenia? 
m ie s z k a n ie . K lu c z e  d o s ta li  tu ż  
p rz e d  W ig i l ią  1969 r o k u .  Jeszcze 
d z iś  u ś m ie c h  w y w o łu je  w s p o m n d e - stu jest.

— A le  e iy  to  w  ogóle są S 5 n i a i o ż « “ “ by i  l* y "K S 5 f irii?“ baataPrK?
a r z e i ł i ia ?  —— 7 a d a n a u ; iu  « ie  w ię k s z a  s a t y s fa k c ja  d la  in ż y n ie r a ?  r ir ,, ,.- . . i . « ] . - -  ”  • •'•••zastanawia się satysfakeja ala Inżyai.r.? d „sm slov4 m _  staM1fea.

Z a ra z  p o  u k o ń c z e n iu  s tu d ió w  w  c ja .  I  t y p o w y  —  ja k  m ó w i in ż . 
1972 r o k u  t r a f i ł  d o  B iu r a  K o n -  C ie s z y ń s k i — ż y c io r y s  d la  je g o  p o -  
s t r u k c y jn e g o .  P r a c o w a ł ta m  t r z y  k o le n ia .

...I o im ,te się tutaj odnaleźliśmy
DL A  W Ł A D Y S Ł A W A  K O B IA -  

K A  d o m  — to  b y ła  P o ls k a . 
D la  je g o  ż o n y  A n n y  — 
m ie js c e  g d z ie  m o g ła b y  za­

s ią ś ć  p r z y  w ig i l i j n y m  s to le  c a ła  
r o d z in a . Ó n a , m ą ż . c ó r k a  i  s y n . 
N a  ra z ie  m ia ła  p r z y  s o b je  t y i k o  
W a n d ę , k i lk u n a s to le tn ią  d z ie w c z y n ­
k ę ,  z k tó r ą  je c h a ły  — w ra z  z f a ­
lą  r e p a t r ia n tó w  — g d z ie ś  w  n ie ­
zn a n e . C z y  m ą ż  i  s y n  ż y ją ?  T e g o  
w ó w c z a s  n ie  w ie d z ia ła .  N ie  p r z y ­
p u s z c z a ła  ta k ż e - że  c a ła  ro d z in a  
z b ie rz e  s ię  w re s z c ie  po  la ta c h  ro z ­
ł ą k i  d o p ie ro  w  g r u d n iu  1956 r o k u .  
i  że s ta n ie  s ię  to  w ła ś n ie  t u .  w  
S z c z e c in ie

W  Z E S Z Ł Y M  R O K U  p a ń s tw o  K o -  
b ia k o w ie  o b c h o d z i l i  Z ło te  G o d y .

—  W z ię l iś m y  ś lu b  po  ra z  d r u g i  —
u ś m ie c h a  s ię  W ła d y s ła w  i  s p o g lą ­
da  na s ie d zą cą  o b o k  d r o b n iu tk ą  
ż o n ę . N a  h o n o r o w y m  m ie js c u  w  
s to ło w y m  p o k o ju  w is z ą  d w a  p o r t ­
r e t y  u r a to w a n e  z w o je n n e j  o o żo -

5i  N a  je d n y m  p u lc h n iu t k a  s z a ty n -  
a o p ię k n y c h  o cza ch . O b o k  — 
d z ia r s k i  s ie r ż a n t  z I I I  B a o n u  S a­
p e ró w . K o n ie c  la t  d w u d z ie s ty c h ,  

K o b ia k o w d e  są ju ż  m a łż e ń s tw e m .
P o  ra z  o s ta tn i  p rz e d  w o jn ą  w i ­

d z ia ła  g o  1 w rz e ś n ia  1939 ro k u .  
W a n d a  m ia ła ,  w ó w c z a s  9. W ła d e k  
—  10 la t .  Z o b a c z y ła  z n ó w  m ęża  
d o p ie ro  w  l i p c u  1946 ro k u .  g d y  
s ta n ą ł w  d r z w ia c h  ic h  d o m u  n r z y  
a l.  M a r ia n a  B u c z k a  w  S z c z e c in ie .

K IE D Y  za czę ła  s ię  w o jn a .  W ła ­
d y s ła w  K o b ia k  b y ł  z a w o d o w y m  
p o d o f ic e re m . J e d n o s tk ę  s k ie r o w a n o  
d o  o b r o n y  L w o w a .  Ż o łn ie r z e  n ie  
d o ta r l i  je d n a k  d o  m ia s ta . Z a a ta ­
k o w a n i  p rz e z  lo tn ic tw o  n ie m ie c k ie  
r u s z y l i  k u  P r z e m y ś lo w i,  b y  p o  d r o ­

d ze  z n ó w  n a tk n ą ć  s ię  na  h i t le -  s ię c y  p o ls k ic h  ż o łn ie r z y .  k tó r y m  
r o w s k ą  k o lu m n ę  s a m o c h o d o w ą , p r z y s z ło  w a lc z y ć  o  w o ln o ś ć  k r a ju  
K u b ia k o w i  i  je g o  18 k o le g o m -s a -  w  A f r y c e ,  a p o te m  z a s ły n ą ć  ' z 
p e ro m  u d a ło  s ię  w y jś ć  z  o k rą ż e n ia  b o h a te rs tw a  na  w z g ó rz a c h  M o n te  
i  u c ie c  d o  T a r n o p o la .  T u t a j  z a -  C a ss in o ...
k o ń c z y ła  s ię  d la  n ic h  k a m p a n ia  A n n a  K o b ia k  p o z o s ta ła  w  d o m u  
w rz e ś n io w a . z d w ó jk ą  d z ie c i.  N ie  m ia ła  z a w o d u .

P rz e z  w ie le  n a s tę p n y c h  m ie s ię c y  n ie  m ia ła  p ra c y .  N a jp ie r w  w ię c  
K o b ia k  p r a c o w a ł w  r ó ż n y c h  m la -  w y p r z e d a w a ła  r z e c z y  n a jc e n n ie js z e , 
s ta c h  Z S R R . ja k o  r o b o tn ik .  W  p ó ź n ie j u d a ło  s ię  j e j  zn a le źć  ro -  
1941 r .  d o  m a le ń k ie j  m ie js c o w o ś c i b o tę  w  z ie le n i  m ie js k ie j .  K ie d y  
w  K a z a c h s ta n ie  d o ta r ła  w ia d o m o ś ć , p r z y s z l i  N ie m c y  ż o n a  p o ls k ie g o  
że w  Z w ią z k u  R a d z ie c k im  p o w s ta -  ż o łn ie r z a  z o s ta ła  a re s z to w a n a . Z 
je  w o js k o  p o ls k ie .  Z g ło s ił  s ię od  w ię z ie n ia  na  Ł u k is z k a c h  w y s z ła  
ra z u  i  w c ie lo n o  go  d o  S a m o d z ie l-  d o p ie ro  w ó w c z a s , g d y  d o  W iln a  
n e j  K o m p a n i i  S a p e ró w  w  V  D y w i-  w k ro c z y ła  A r m ia  C z e rw o n a . W  d o - 
z j i  P ie c h o ty ,  k tó r ą  dcrtyodzd ł g e n e - m u  c z e k a ła  n a  n ią  t y l k o  W a n d a , 
r a ł  B o ru ta -S p ie c h o w ic z .  s y n  W ła d y s ła w  p rz e p a d ł gd z ieś  bez

I  ta k  za c z ą ł s ię  z n ó w  s z la k  b o -  w ie ś c i — w a lc z y ł  w ra z  z p a r ty z a n -  
j o w y  W ła d y s ła w a  K o b ia k a  i  ty _  ta  m i p o ls k im i  i  r a d z ie c k im i .  O b ie

n ie  -w ie d z ia ły  c z y  ż y je  jeszcze , nde Z d z is ła w  S z e w c z y k , b . ż o łn ie r z  A K  
z n a ły  ta k ż e  lo s u  o jc a . M im o  to  je s t  d z iś  w ra z  z te ś c ie m  d z ia ła -  
z d e c y d o w a ły  s ię  n a  w y ja z d  d o  c ze m  Z B o W iD .  W re s z c ie  o ż e n ił  s ię  
P o ls k i.  P a n i A n n a  c h c ia ła  d o  i  A n d r z e j .  R o d z in a  p o w ię k s z a ła  s ię  
G d a ń s k a , t u t a j  m ie s z k a ła  ju ż  s ta r -  z r o k u  na  r o k ,  a t r z e c ie  p o k o le n ie  
sza s io s tra ,  a le  t r a n s p o r t  do  k t ó -  —  t o  s ió d e m k a  w n u k ó w ,  z k t ó ­
re g o  je  s k ie r o w a n o  p o je c h a ł d o  r y c h  n a js ta r s z y  D a r iu s z  S z e w c z y k  
S z c z e c in a ... je s t  n a jw ię k s z ą  c h lu b ą ,  s tu d iu je  n a

P o  z a k o ń c z e n iu  w o jn y  W ła d y s ła w  I I  r o k u  W y d z ia łu  B u d o w n ic tw a  i  
K o b ia k  z n a la z ł s ię  w  A n g l i i .  T u t a j  A r c h i t e k t u r y  P o l i t e c h n ik i  S z c z e c iń -  
s p o tk a ł  s w o je g o  s z w a g ra  i  w ra z  z  s k le j .
n im  z a c z ę li g o rą c z k o w o  s z u k a ć  r o -  — T A K ,  w  z e s z ły m  r o k u  w z ię l i -  
d z in .  N a p is a l i  w ię c  do  je d n e j  z ś m y  ś lu b  po  ra z  d r u g i  —  k iw a  
w a r s z a w s k ic h  r e d a k c j i  — n a z w y  g ło w ą  p a n i A n n a . ~  P o u ro c z y -  
d z iś  p a n  W ła d y s ła w  n ie  m o że  so - s to ś c ia c h  w  U S C  p o s z liś m y  w  szy ­
b ie  p r z y p o m n ie ć  — k t ó r e j  u d a ło  scy  p o d  P o m n ik  C z y n u  P o la k ó w , 
s ię  z n a le ź ć  Ic h  n a jb l iż s z y c h .  Z ło ż y ła m  ta m  s w o ją  ś lu b n ą  w ią -

J A K A Z  t o  b y ła  ra d o ś ć , g d y  p o  za-nkę f r e z j i . . .  P o m y ś la ła m  w te d y ,  
7 la ta c h  w o je n n e j  tu ła e z k d  i  ro z -  że d o b rz e  s ię  s ta ło ,  że p r z y je c h a -  
ł ą k i  m o g li  s ię  w re s z c ie  z o b a c z y ć ! ły ś m y  z W a n d ą  d o  S zcze c in a , i  o 
R a d o ść  tę  p r z y ć m ie w a ła  je d n a k  ty m ,  że s ię  t u t a j  w s z y s c y  o d n a -  
t r o s k a  o lo s  n a js ta rs z e g o  s y n a . G o -  le ź l iś m y . . .
rą c z k o w e  p o s z u k iw a n ia  n ie  d a w a ły  S IE D Z IM Y  w  n ie w ie lk im  m ie -  
r e z u lt a tó w  — W ła d y s ła w  p r z e p a d ł s z k a n iu  i  r o z m a w ia m y  o lo s a c h  
be z  w ie ś c i.  W  1950 r .  w  S z c z e c in ie  s z c z e c iń s k ic h  ro d z in ,  o p ie rw s z y c h  
p rz y s z e d ł n a  ś w ia 't A n d r z e j ,  n a j-  p o w o je n n y c h  la ta c h  p io n ie ró w ,  
m ło d s z y  s y n , d z iś  p r a c o w n ik  „ I n -  W ła d y s ła w  K o b ia k  w s p o m in a  p ra c ę  
s ta lu ” . K ie d y  c h ło p c u  n ie  p o t r z e b -  w  W y d z ia le  K o m u n ik a c j i  U rz ę d u  
n a  ju ż  b y ła  m a c ie rz y ń s k a  o p ie k a . W o je w ó d z k ie g o , o o te m  w  b u d o -  
p a n i  A n n a  p o d ję ła  d e c y z ję :  p o je -  w n ic tw ie .  w re s z c ie  w  „ A r g e d z le ” . 
d z ie  w  r o d z in n e  s t r o n y  i  z a c z n ie  Z d z is ła w  S z e w c z y k  m ó w i o o d b u -  
sam a s z u k a ć  W ła d y s ła w a . P o ie c h a _  d o w ie  m ia s ta , g o s p o d a rk i m o r s k ie j ,  
ła .  s p o ty k a ła  z n a jo m y c h ,  p y ta ła  i . . .  W a n d a , je g o  ż o n a . o  t y m  ja k  
t r a c i ła  n a d z ie ję .  A ż  w re s z c ie  z n a -  b a r d z o  d u m n a  je s t  z s y n a , a p a n i 
la z ł  s ię  k to ś  k t o  w id z ia ł  W ła d y -  A n n a  o ty m .  że  b a rd z o  l u b i  c h o -  
s ła w a ! d z ić  n a  s p a c e ry  d o  P a rk u  K a s p r o -

W  g r u d n iu  1956 r .  s y n  w r ó c i ł  d o  w ie ż a , c h o ć  s p ra w ia  j e j  t o  c o ra z  
d o m u . D o p ie r o  w ó w c z a s  r o z d a r ta  w ię k s z ą  t r u d n o ś ć . J a k a ż  to  w  ty m  
lo s a m i w o jn y  ro d z in a  m o g ła  z a -  m ie ś c ie  ty p o w a  ro z m o w a  z lu d ź m i,  
s ią ść  ra z e m  p r z y  s to le . W  d o m u  k t ó r z y  je  t w o r z y l i ,  k t ó r z y  z a ło -  
ro d z rn n y m . N ie z b y t  d łu g o  m ie s z -  ż y l i  t u  r o d z in y  i  o d n a le ź l i  w ła -  
k a l i  je d n a k  ra z e m . N a lo ie r w  z a - s n y  k ą t .
ło ż y ł  w ła s n ą  r o d z in ę  W ła d y s ła w  M a r ia  G R O C H O W S K A
p ó ź n ie j W a n d a  w y s z ła  za m ą ż ; A n n ą  W lĘ C K O W S K A -M A C H A T f
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W  „Kurierowej” kawiarence

Sprawy młodych
DZlS do naszej kawiarenki za­

prosiliśmy Elżbietę PRZEZDOMSKĄ, 
słuchaczkę I roku Policealnego 
Studium Zawodowego nr 2.

— JAK powinienem zwracać się 
do tak młodziutkiej osoby? Per 
pani czy po imieniu?

Rozmaitości
kulturalne

POZNAŃSKA 
„WIOSNA MUZYCZNA"

•  WE WTOREK, 25 bm. rozpo­
czyna się XX Poznańska Wiosna
Muzyczna, doroczny festiwal pol­
skiej muzyki współczesnej. Impre­
za potrwa do 30 bm., a w pro­
gramie znajdą się różnorodne kon­
certy (także wieczór operowy — 
„Król Roger" Szymanowskiego w 
reż. Macieja Prusa). Przewidziano 
m. in. wykonania premierowe — 
m. in. „Lam en tabones" R.' Twar­
dowskiego.

JAZZ W TV
#  MUZYKA jazzowa, poza 

„Klubem Jazzowym Studia Gama" 
w programie II TVP i sporadycz­
nymi transmisjami (również pr. II), 
nie znajduje zbyt eksponowanego 
miejsca na małym ekranie. Pew­
nym wyłomem w tym względzie 
był łilm „Papaya" nadany w blo­
ku „Sludia 2" 8 marca. Jest to 
pierwszy z serii kilku zamówio­
nych i zrealizowanych dla „Stu­
dia 2" filmów telewizyjnych An­
drzeja Wasilewskiego. Pierwszy 
już pokazany, prezentował mał­
żeństwo Urszulę Dudziak i Micha­
ła Urbaniaka, łudzi którzy spośród 
polskich jazzmanów osiągnęli nie­
wątpliwie największe sukceSy na 
amerykańskim rynku. Następne po­
zycje to: „Adam na Brodwoyu" 
ó pianiście Adamie Makowiczu), 
„Tu się zaczęło” (o kolebce jazzu 
Nowym Orleanie) oraz „Nie strze­
lać do muzyki” (uliczni muzycy w 
Nowym Jorku). Wszystkie te fil­
my pokazane zostaną w kolejnych 
programach „Studia 2".

„MUPPET" BIJE REKORDY

•  , THE MUPPET SHOW" uzna­
ny został za najpopularniejszy 
program telewizyjny na świecie.
Podobno w roku ub. oglądało sym­
patyczne zwierzakolalki 135 mi­
lionów widzów w 95 krajach świa­
ta. Dz'ś wielkie gwiazdy w rodza­
ju Raquel Welch, Lizy Minelli czy 
Krisa Kristoifersona zabiegają o 
to oby wystąpić obok żaby Ker- 
mita i świnki Piaąy.

..A TERAZ PŁYTA

#  W 1978 ROKU „W ifon" do­
konał nagrania piosenek country 
and western w wykonaniu „The 
Country Family", które ukazały 
się na kasecie pt. „Clementine” , 
a obeonie można kupić longplay 
z tymi samymi wykonawcami > 
utworami.

Zebrał: get

— Mam dowód osobisty. I pra­
wo głosu. Więc...,

— Pierwszy próg dojrzałości 
przekroczony.

— Tak się zazwyczaj mówi. 
Wydaje mi się jednak, że o praw­
dziwej dojrzałości będzie można 
powiedzieć dopiero wówczas, gdy 
młody człowiek zaczyna spraw­
dzać się w dorosłym życiu. Ta­
kim pierwszym obywatelskim eg­
zaminem dla mnie będzie jutrzej­
sze głosowanie. Pierwszy raz...

—-  To chyba duże przeżycie?
— Przyznam się, że mam tre­

mę. Małą, ale zawsze tremę.
— Czy zna pani kandydatów na 

posłów i radnych?
— Osobiście tylko jednego. Po­

zostałych — wyłącznie dzięki pra­
sie. Poznałam ich życiorysy, prob­
lemy którymi zajmują się w pra­
cy zawodowej i społecznej. Śle­
dziłam też przebieg spotkań przed­
wyborczych. Wiele się pisało na 
ten temat. To dobrze. Dzięki temu 
zmieniło się na przykład moje 
wyobrażenie o Sejmie.

— Chyba wielu młodych wy­
borców również...

— Mam wrażenie, że tak. Do 
tej pory wyobrażałam sobie Sejm 
■ako zespół ludzi, którzy przyjeż­
dżają do stolicy, zbierają się w 
dużej sali i głosują.

— A teraz?
— Wiem znacznie więcej o pra­

cach komisji sejmowych, o inter­
pelacjach poselskich, wielotygod­
niowych dyskusjach nad konkret­
nymi sprawami, których zakończe­
niem jest właśnie sesja plenarna

— Czego pani oczekuje od lu­
dzi, którzy otrzymają mandaty 
posłów i radnych?

— Jak każdy chyba młody wy­
borca spodziewam się, że wybra­
ni posłowie i radni pełniąc swoje 
funkcje będą wpływali na podej­
mowanie takich aktów, które szyb­
ciej rozwiążą problemy mieszka­
niowe, ułatwią start młodzieży w 
życiu zawodowym i społecznym. 
Wiem, brzmi to bardzo ogólnie, 
trąca partykularyzmem. General­
nie jednak takie właśnie są prag­
nienia młodych ludzi. Własne 
mieszkanie, zadowolenie z pracy 
zawodowej, możliwość wykorzy­
stania zdobytych w szkole i na 
uczelni umiejętności.

— Te problemy są charaktery­
styczne dla Szczecina, miasta łu­
dzi młodych.

— Urodziłam się w Szczecinie, 
tu niebawem podejmę pracę. Ta 
świadomość będzie mi towarzy­
szyć podczas głosowania. Chcę, 
by to miasto było po prostu co­
raz piękniejsze, by stwarzało 
swoim mieszkańcom coraz lepsze 
warunki życia. Wiele już zrobio­
no, choćby na Pomorzanach. Pa­
miętam łata mojego dzieciństwa, 
gdy Wzgórze Hetmańskie było 
rzeczywiście wzgórzem. Teraz jest 
tu olbrzymie osiedle, prawie trzy- 
dziestotysięczne.

Dokonania nie mogą jednak 
przesłaniać potrzeb.

— Oczywiście. Wiedzą o tych
sprawach doskonale łudzie kan­
dydujący do Sejmu i WRN. O 
tych problemach mówiono prze­
cież podczas spotkań przedwybor­
czych. (ja*)

Memoriały niedzielne

Efektywność —
sprawą narodową
NIEGDYŚ najważniejszą strów , dla dyrektorów , robot- nas pfży prowadzeniu gospodar- 

sprawą dla Polaków było n ików  i pracowników, stosow- stwa domowego — skrzętności, 
uzyskanie niepodległości, nie do uprawnień i odpowie- rzetelności, poczucia bilansowa- 

Dziś i w  latach najbliższych ta - dzialności. Cóż więc trzeba zro- nia kosztów i efektów. Dziś i 
ką narodową sprawą stało się bić? w  najbliższej przyszłości n ic ma
osiągnięcie efektywności, ina- W całej naszej ekonomice do- czynnika ważniejszego dla po- 
czej mówiąc — zdobycie po- konać trzeba znacznych zmian myślności osobistej i  społecznej 
wszechnej um iejętności gospo- s truktura lnych. Chodzi tu  za- niż takie właśnie ukształtowanie 
darow ania nowoczesnego, lep- równo o zlikw idow anie  luk, ja -  charakteru człowieka pracują- 
szego wykorzystania m ajątku, kie p o jaw iły  się w  latach sie- cego. 
czasu, surowców. Uchwała V I I I  demdziesiątych w  w yn iku  burz- 
Z jazdu PZPR stwierdza wprost, liwego rozwoju, ja k  i  o dosto- 
że od tego zależy realizacja sowanie gospodarki do zmie- 
każdego ze społecznych celów: nionej sytuacji zewnętrznej i  
m ieszkanie dla rodziny, dosta- wewnętrznej. Zw olnienie tem -
telc żywności, więcej czasu w o l- pa gospodarczego rozwoju musi nowe^ sytuacji ^energetycznej, 
nego, skuteczniejsza ochrona być wykorzystane do wzmóc- * ’
zdrowia... nienia energetyki, transportu,

W uchwale Zjazdu określono dzia łów  surowcowych, do w y- 
dokladnie co robić, aby zdecy- bitnego zwiększenia i polepsze- 
dowanie w ychylić  wskazówkę nia produkcji k ierowanej do na- 
na manometrze efektywności. Są szych sklepów i na obce ryn - 
to wskazania dla rz.ądu, m in i-  k i. do uzyskiwania samowystar­

czalności w  wyżyw ieniu.

Czy wiecie, że...
A P R Z E M Ó W IE N IA  D O litv cz  

ih * s a  p rz e d m io te m  b a d a ń  na - 
[ t ik o w y c h .  W y d a w a ło b y  s ie  że 
’  n ic  b a r d z ie j  n ie  n a d a je  s ie  do 

a n a l iz y  n a u k o w e j n iż  o rz e m ó  
i w ie n ia  p o l i t y k ó w .  A  je d n a k  
[ S z c z e g ó ło w a  ana<li?a o ro z o d v -  
[ k i  p rz e m ó w ie n ia  u ja w n ia  ce- 
i  c h y  c h a r a k te ry s ty c z n e  m ó w -  
|  e ó w  A n a liz a  fo n o -s ty lis ty c z n a  
. ro z w a la  s c h a ra k te ry z o w a ć  s ta n  
'  w e w n ę tr z n y  p rz e m a w ia ją c e g o  1 

a s ta ty s ty c z n a  a n a liz a  czę s to - i 
U iw o ś c i u ż y w a n y c h  s łó w  six> ( 
sob u  ic h  w y p o w ia d a n ia  d lu -  

[  g o śc i p rz e m ó w ie ń . t o n a e i l  za- 
}  vv iesv.cnia  g ło s u  d a le  D osłe - 
> b> iona in fo r m a c ie  o c z ło w ie k u  

» rz e m a w ia  ia e y m  i je g o  Do­
g o d z e n iu

A O D  w y n a le z ie n ia  ż a r ó w k i  
1 p rz e z  E d is o n a  m in ę ło  100 ła t .
i D o k o n a n o  w  te .i d z ie d z in ie  g i-  
) s a n ty c z n e g o  o o s te o u  E f e k ty w  
. n o ść  la m p y  e le k t r y c z n e !  w z ro  
: sta  s to k r o tn ie .  Ż a r ó w k a  E d i-  
l s o n o w s k a  D al i ł  a s ie  z a le d w ie  

g o d z in . G d y b y  p ra w a  te r -  
i m o d y n a m ic z n e  u m o ż liw ia ły  s il 

n l k o w i  b e n z y n o w e m u  o s ia g - 
I n a ć  o o d o b n y  p o s tę p  to  d z i-  
I s ia l  ie d e n  l i t r  b e n z y n y  s ta r -  
. c z a łb y  na  D o k o n a n ie  p o n a d  
; 500 k  m

A  w  Z W IĄ Z K U  z o s ta tn im i  
d o n ie s ie n ia m i na  te m a t  o o s te  
pu w  z a k re s ie  b a d a ń  n a d  in ­
te r f e r o n e m  F ra n c u s k a  A k a d e  
m ia  N a u k  o p u b l ik o w a ła  b o m u  
n ik a t .  S tw ie rd z a  s ie  w  n im  
m . in .  że d r  d r  B e rn a r d  F a it-  
c tm n ie r  i A n u ic k  R u f f a u l t  
o p r a c o w a li  m e to d e  u z y s k iw a ­
n ia  in te r f e r o n u  z t k a n k i  ś le ­
d z io n y  łu d z k ie j .  P r o d u k c ja  in  
t e r f e r o n u  z d a n ie m  le k a rz y  
p o te n c ja ln ie  . . .c u d o w n e g o  le ­
k u ”  ie s t  p rz e d m io te m  o s t re i  
r y w a ilŁ z a c i l  m ie d z y  B r y t y ie * y -  
k a m i,  A m e r y k a n a m i ’ i  F r a n ­
c u z a m i

A  F IR M A  s z w e d z k a  A l f a  L a ­
v a l b u d u je .  80 k m  o d  R ija d w  
— s to lie y  A r a b i i  S a u d y js k ie j ,  
w ś r o d k u  p u s ty n i,  z a k ła d y  
m le c z a rs k ie ,  Z g o d n ie  z  p la n a ­
m i 7 t y s  k r ó w  d o s ta rc z a ć  b ę ­
d z ie  ty m  z a k ła d o m  5# t y * ,  l i ­
t r ó w  m le k a  d z ie n n ie . In w e ­
s ty c ję  r e a l iz u je  7 ty s .  osó b  
M a ta  o n e  z a g o s p o d a ro w a ć  600 
ha p la s k ó w  o od  u n r a w e  t r a w  
1 lu c e r n y  G o rą c y  k l im a t  
u m o ż liw i  z b ió r  30 o o k ło s ó w  
ro c z n ie

Wykonanie tych party jnych 
dyrek tyw  oznacza usunięcie na­
pięć dochodzących często aż do 
slanowis-k roboczych, odczuwa­
nych przez pracujących jako 
błędy w  sztuce kierowania. To 
usunięcie napięć w ynikających 
z deficytu energii, n iektórych 
surowców, z niewydolności 
transportu uzyska się w  w yn i­
ku doprowadzenia m ilia rdów  
inwestycyjnych złotówek do 
dzia łów  i branż wymagających 
wzmocnienia. R e a l n o ś ć  tych 
zamierzeń uzależniona jest jed­
nak od dyscypliny, ładu, po­
rządku w  samym procesie in ­
westowania. N ie ma więc m ie j­
sca na zdarzającą sie dziś je ­
szcze niesumienność pro jektan­
tów. inwestorów, wykonawców. 
Rzetelność w  inwestycjach sta­
ła się cechą polityczną, uzależ­
niającą stabilność budżetu każ­
dej rodziny.

Z M IA N Y  struktura lne i syste­
mowe — to skomplikowane na­
zwy dla sytuacji określanych 
w  życiu codziennym bardzo 
prosto: porządek zamiast bała­
ganu, rozsądek w miejsce non­
sensu, m ateria ł dostarczony w 
porę, te rm inow y transport, rze­
telna płaca za uczciwą pracę. 
Zapowiedziane działania cen­
tra lne muszą być jednak wspar­
te przez każdego z pracujących, 
na każdym stanowisku robo­
czym. przy każdym b iurku , gdyż 
ta jednoczesność rozstrzygnie o 
w ygran iu narodowej sprawy. 
W yczekiwanie na efekty u- 
sprawnień podejmowanych cen­
tralnie. bądź na skutk i Przed­
sięwzięć porządkujących w 
przedsiębiorstwach, nie zb liży­
łoby nas ani o k rok do celów 
oczekiwanych przez każdego z 
nas. przez każdą polską rodzinę.

POSTĘPOWANIEM wręcz 
niezbędnym stało »ię przenie­
sienie do fa b ryk i, b iu ra  pro jek­
towego, insty tu tu , urzędu tych 
cech. jak ie  przejaw ia każdy z

TY LE zyska polska rodzina 
na jakości życia. * ile  zdziała 
człowiek pracujący na rzecz 
przystosowania ekonom iki do

zaopatrzeniowej czy handlowei 
ukształtowanej w  świecie. E fek­
tywność pojmowana jako ro­
zumne i najlepsze w ykorzysta­
nie każdej cząstki m ajątku, ma­
teria łów, energii i  jednostki 
czasu staje się rzeczywiście 
sprawą narodową.

Roman LENCEW ICZ
Na paryskich bulwarach wiosna w  pełn i (w  modzie)...

(CAF—AFP)

Bracia Jacques mówią
SŁYNNA francuska trupa, francuskiego zespołu estrado- nie zrezygnowali z surowej dys 

wspaniały piosenkarski kw a rte t wego. cyp liny i  ciągłego doskonalenia
„B racia Jacques”  — przechodzą „W o lim y odejść, zanim pub ll- starych i nabywania nowych 
do cyw ila . czność nas opuści — m ówi umiejętności. „W szystkie po-

Francois Soubeyran wyjedzie André  Bellec, „rzecznik praso- południa spędzaliśmy razem, na 
do departamentu Drôme', gdzie w y”  zespołu. — Między nami wet je ś li nie występowaliśmy, 
czeka już na niego warsztat ce- mówiąc, trzeba nie byle ja k ie j Gdy byliśm y zmęczeni ćwicze- 
ramiczny, Paul Tou renne zaj- kondycji, aby zdobywać w i- mami i repetycjam i, stawaliś- 
m ie się fo tog ra fią  artystyczną, dzów przez bite dw ie godzi- my przed lustrem  i szukaliśmy 
Georges Bellec stanie znów ny...”  gestu, m iny, kroku. N iekiedy
przed sztalugami, zaś jego brat, A  zaczęło się to tak. Świeżo rodził się pomysł, nowa idea...” . 
André (doktor praw) zajmie się upieczony praw n ik, André Be l- I  T A K  było zawsze, przez 
statusem socjalno-prawnym  ar- lec wraz ze swym bratem Geor wszystkie popołudnia 35 lat. 
tystów  „podkasanej m uzy” . Do ges, malarzem, poznali w  le w i- Dziś odchodzą, aby pozostać na 
końca lutego w Teatrze-Kam e- cowym stowarzyszeniu „Praca dziesiątkach p ły t i  taśm, oraz 
d ii Champs-Elisées żegnali się i  k u ltu ra ”  Paula Tourenne, we wdzięcznej pamięci widzów. 
„B rac ia  Jacques”  z publicznoś- urzędnika pocztowego i hobby- . r if t  m a
cią paryską. Potem czeka ich stę fo tografika . W krótce po- 
jeszcze kilkum iesięczny, ostatn i tem tró jka  „w yg łupów ”  do-> 
najostatniejszy objazd pro  w in - kooptowała do siebie François 

' * “  ‘ Soubeyran, artystę ceramika.
I tak, przed 35 la ty  ezterech 
kumpii-cop-ins zaczęło śpiewać 
dla kolegów ze stowarzyszenia; 
parodiowali uznane świętości, 
g ra li 'w  skeczach, baw ił i  siebie 
i  bawièi innych.

„NA POCZĄTKU pociąga! 
nas tekst i to tekst śpiewany.
I’ ro po no wal iś m y p rz y jaciołom
naszą wizję piosenki estrado­
wej. Nie chcieliśmy być zawo­
dowcami kontynuu je  André 
Bellec. -— I  sami aię wkopaliś­
my. W  1948 r. *  okazji otwar­
cia kabaretu „Czerwona róża”,
Nico-dyrektor zaangażował nas 
na jeden wieczór. Po pięciu ła ­
tach ciągle byliśmy na afi­
szach...”.

Pół żartem — pół serio
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B A R A N  21.3 —  20.4.: w a d z e n ie  m oże  z ła m a ć  t y l k o  te g o . 
T y d z ie ń  fa w o r y z u je  u -  k t o  d a ł  s ie  z w ie ś ć  p o w o d z e n iu '1 
u c z u c ia  i  tw ó rc z o ś ć  (g r e c k ie ) .  S z c z ę ś c ić " ' '
n a u k o w a  i u b  a r ty s t y c z ­
ną -.'-B ę d z ie sz  m ia ł  spo­
sob no ść  ż e b y  z te g o  
N ie  p o m iń  je j .

B Y K  21.4 — 21.5.: I n ­
t u ic ja  p o d p o w ie  c i .  co  
tr z e b a  z m ie n ić  ż e b y  
p o p r a w ić  d o m o w e  s to ­
s u n k i.  W  k o ń c u  ty g o d ­
n ia  d a d zą  o  S o b ie  zn a ć  

ro s z c z e n ia . C h c ą c  s ię  ich  
tr z e b a  je  z a s p o k o ić

są o d p o r n e  n a  c io s y .

egz; 
to w a o e  p rzez- 
w o d z ą c  n a d z ie je .

W O D N IK  21.1 — 18.2.:
U c z n io w ie  i  s tu d e n c i 
p o w in n i  w z ią ć  - s ię  o -  
s t r o  d o  n a u k i .  W ro d z o ­
ne  z d o ln o ś c i W o d n ik ó w  
n ie  w y s ta rc z ą  a b y  zda ć  

r o z w i ja n e  i  u g n u n -  
m a łe ją ,  z a -

N i

R Y B Y  19.2 —  20.3.:
D o w ie s z  s ię  o e z e k a ją -  
e y m  c ię  a w a n s ie , w ię k ­
szych  z a ro b k a c h  lu b  
z m ia n ie  p r a c y  na  le ­
p ie j  p ła tn ą . B ą d ź  je d -  

n im  n ie

B L IŹ N IĘ T A  22.5 —
21.6.: P o ra d ź  s ię  lu d z i  
s ta rs z y c h  i  z w ię k s z y m
d o ś w ia d c z e n ie m . O n i ć i  ___ ___  _
p o m o g ą  w y b r n ą ć  z k io  n a k  o s t ro ż n y  2 w y d a tk a m . 
p o tu . . . .

R A K  22.6 — 22.7.: W ia  
d o m o ś ć  z d a le k a  po­
t w ie r d z i  tw o je  o c z e k i­
w a n ia , z w ią z a n e  z w y ­
ja z d e m  lu b  n a u k ą . Z a ­
m ie r z o n y  u r lo p  p rze -

d o  r ę k i  p o k r y c ia

I r e n a  K A C P E R

na  d a ls z y  t e r m in .

L E W  23.7 — 23.8.: P la ­
n u j  ś m ia ło  1 o p t y m i ­
s ty c z n ie . N ie o c z e k iw a ­
ne w y d a rz e n ia  za p e w ­
n ią  r e a liz a c ję  p r o je k ­
tó w . W a r u n e k :  n ie  w y -

su w a .j s ię  poza g r a n ic e  m o ż liw o ś c i,

P A N N A  24.8 — 23.9.:
O k a z a n ą  c i d y s k r e tn ie  
p o m o c  z a c h o w a j w  d y ­
s k r e c j i .  N ie  z w ie r z a j  
s ię  n a w e t n a jb l iż s z y m , 
bo  „ G d y  t r z e j  s ię  d o -  

d o w ie  s ię  c a ły  ś w ja t ’

w  od  zen. 
b ie  w  g ło w ie

W A G A  24.9 — 23.10.:
W  p ie rw s z e j p o ło w ie  
ty g o d n ia  c z e k a  c ię  za­
b a w n e  p rz e ż y c ie .  D a 
o n o  p o c z ą te k  r o z r y w ­
k o m  to w a r z y s k im  i  po - 

N ie  p o z w ó l z a w r ó c ić  so - 
k o m p d e n i e n tó w .

d o b ro ć  
t w o je j  r ę k i  
n ie  o s t ro ż n ie .

S K O R P IO N  24.10 —
22.11. : R u ty n o w a n a  p r a ­
ca , k tó r ą  t e ra z  ro b is z , 
ie s t n ie z b ę d n a  d la  d a l­
sz y c h  p o s tę p ó w . N ic  
m o g ą c  w y k a z a ć  s ię  i n i -  
ib ły ś n i  j  p u n k  tu  a ln o ś c i ą 
 /y k o n a n ia .

S T R Z E L E C  23.11 —
21.12. : N ie  s ta w ia j  w y ­
m a g a ń  p a r tn e r o w i le c z  
s a m e m u  s o b ie . M iło ś ć  
w y m a g a  ta k t u  i  d e l i ­
k a tn o ś c i.  n ie  m ó w ią c  o

S zczę śc ie  le ż y  w  za s ię g u  
a le  m u s is z  s ię g a ć  p o

K O Z IO R O Ż E C  22.12 —  
20.1.: O s tro ż n o ś ć  b ę d z ie  
c h w i lo w o  le p sza  o d  
ś m ia ło ś c i.  C h y b a  je d ­
n a k  n ie  u n ik n ie s z  r o z ­
c z a ro w a ń . L e c z  „ N ie p o -

c ji  francuskich. I-ad ieu!
„Pozostańcie z nami jeszcze 

trochę. Nic możecie przecież 
już iść na emeryturę! Wy, tacy 
młodzi...” w oła ją  w ie rn i w idzo­
wie i słuchacze na jpopu larn ie j­
szego — od iłu  to  już lat?! —

Co trzy głowy -  
to nie jedna...

PLAGIAT to, czy nie plo- 
giat? Naszym zdonem — 
chyba nie, bo choć motyw 
i liternictwo te same, inne są 
barwy tło, na jednym jest 
czeresienka, na drugim pa- 
seczki... Poza tym, może au­
tor („Danka 79") chciało 
wskozać na zbieżność poglą­
dów i zapatrywań artysty­
cznych Andre Cayttea i Iwa­
na Andoaowa?

My proponujemy plakat 
„Ten trzeci", który zastoso­
wać można np. do filmów 
takich jak: „Legenda o mi­
łości". „Violette i Françoise", 
„Zwierciadło", „Lubasza" ¡tp. 
Wystarczy tylko w odpowie­
dnie miejsce dopisać tytuł. 
Honoraria za dokonanie ar­
tystyczne prosimy przesyłać 
na fundusz rozwoju oryginal­
nej myśli twórczej.

(pc)
Reorodukcia: Z. Jodkowski

W Ó W C Z A S  1 jeszcze p rz e z  k i l k a ­
n a śc ie  l a t  to w a r z y s z y ł  • z e s p o ło w i 
p  a n is ta -a k o m p a m ia to r  P ie r r e  P h i­
l ip p e .  O d  1964 r o k u  p r a c u je  z kw a-r 
te te m  H u b e i t  D e g e x .

P O W O D Z E N IE  u z y s k a l i  s z y b k o  
1 n ie m a l w b r e w  s o b ie  J u ż  w  la ­
ta c h  p ię ć d z ie s ią ty c h , jeszcze  ..p rz e d  
te le w iz y jn a ’ ' F r a n c ja  z n a ła  ic h  d o ­
b rz e  t szcze rze  p o lu b i ła .  P rz e m ie ­
r z a l i  ją  w z d łu ż  i  w s z e rz . D z iś  g d y  
z a p y ta ć  w  i l u  m ie js c o w o ś c ia c h  ba ­
w i ł :  p u b lic z n o ś ć , o d p o w ia d a ją ,  iż  
l ic z y ć  je  tr z e b a  w  ty s ią c a c h  a m o  
że n a w o t d z ie s ią tk a c h  ty s ię c y

.F rè re s  J a c o u e s ”  z d o b y l i  ta k ż e  
ś w ia t  D la  n ic h  o z n a c z -V i łc  
n ie  E u ro p ę . W y s tę p o w a l i  w  P o lsce , 
o ra z  w  in n y c h  k r a ja c h  s o c ja l is ty c z ­
n y c h . B y l i  n a j le p s z y m i a m b a s a d o ra ­
m i sw e g o  k r a ju .  P r .z v w o z ili p io s e n k i 
t b a l la d y  s ta re j F r a n c j i ,  ś p ie w a ją c  
p o p u la r y z o w a li  w s p ó łc z e s n a  p o e z je  
sw e g o  k r a j u  p r z y p o m in a li  zn a n e  
p rz e b o je .

SEKRET tak znacznego po­
wodzenia? Chórem odpowiada- 
ja  — *nracn! Śpiewacy,' tance­
rze, aktorzy, m im owie nigdy

Krzyżówka nr 12
p o z i o m o : i  — te le w iz y jn e  lu b  c ja  

r a tu n k o w e  a — p ły n a iy  t łu s z c z  z  k a . 
n ie k tó r y  oh  r y b  9 — E r w in a  R yś - 
F e re n s . 10 — w ę g ie r s k i  n a z y w a  s ie  N A G R O D Y  k s ią ż k o w e  w y lo ś o w a -  
p u s z ta . 18 — „ o j c ie c ”  ta la r k a .  16 łń: A .  D y m a n u s  — S z c z e c in , .u l. 
— s o łe n iż a n łk a  z  28 6 ie ra n ia .  17 — W ie rz b o w a  «9. A .  W o jc ie c h o w s k i 
t r e ś c iw a  basza  d la  k o n i .  18 —  ta k  —  S z c z e c in , u l.. H e le n y  14/4 ł  Z .  
H in d u s i  n a z y w a ła -  E u ro p e jc z y k ó w . W o la s ie w ic z  — C h o szczn o . M u r  Po-, 

r z y m s k a  m o j r a  S3i — u n l -  t u d n io w y  9n/5...........w e r s y te c k le  m ia s to  w ś ro d k o w e !  
B o l iw i i ,  a: —  0 2  g  24 —  d r o b n y  
o w a d  p a s o ż y t« ta c y  n a  c z ło w ie k u  
27 —  ż y ia e y  n a  c u d z y  k o s z t  28 — 
p o w s ta ję  w  .„  p o w ie t r z u  p o  b u rz y , 
o* -a------- ‘ n d a fś c a  l r - — '  *

N a g ro d y  d o  o d e b r a n ia  w r e d a k c j i ' 
I I I  p . o o k .  -53: j£ a m ie js ć o w .y m  w y ­
s y ła m y  ó ó é á ta .

n  9  i  » i

zagrożone
R U IN O M  h is to ry c z n e g o  B a b ilo n u  

le ż ą c y m  90 k m  na  p o łu d n ie  o-d B a g ­
d a d u  g r o z i c a łk o w ite  u n ic e s tw ie ­
n ie  je ś l i  n a u k o w c o m  n ie  u d a  s ie  w  
n a jb l iż s z y m  cza s ie  z n a le ź ć  s k u te c z ­
n e g o  sp o s o b u  o su sze n ia  w ó d  p o d ­
s k ó r n y c h .  T o k i  w n io s e k  z a p re z e n ­
to w a ła  e k ip a  n a u k o w c ó w  z a jm u ją ­
c y c h  s ię  re s ta u r o w a n ie m  s ta r o ż y t ­
n e g o  m ia s ta . R o zw a ża  s ie  m o ż l i ­
w o ś ć  p o w o ła n ia  m ię d z y n a ro d o w e g o  
g r e m iu m  n a u k o w e g o , k tó r e  z a ję ło ­
b y  s ie  ro z w ią z a n ie m  te g o  p r o b le ­
m u .

Czarodziejstwo
nie popłaca

P E W IE N  c z a r o d z ie j z a s t r z e l i ł  na 
w y s p ie  J a w ie  je d n e g o  z p ię c iu  ż y ­
ją c y c h  t u  na  w o ln o ś c i ty g ry s ó w .  
P o tr z e b o w a ł o n  d o  s w o ic h  c z a ro ­
d z ie js k ic h  p r a k t y k  ty g r y s ic h  w ą -  
s ó w , re s z ta  z w ie rz ę c ia  g o  n ie  i n ­
te re s o w a ła . S p rz e d a ł z re s z tą  t y g r y ­
sa p o  o d c ię c iu  w ą s ó w  za 12 d o la ­
ró w . T a  t r a n s a k c ja  n ie  o p ła c i ła  s ię . 
T y g r y s y  z n a jd u ją  s ię  n a  J a w ie  pod 
ś c is łą  o c h r o n ą  j  m a g ik  p o s ie d z i te ­
ra z  p a rę  la t  w  w ię z ie n iu .

Tajemnice asteroidów
UCZENI amerykańscy z o- 

środka astronomicznego Mt. 
Palom ar w K a lifo rn ii prowadzą 
od k ilk u  la t badania astero­
idów. Dzięki wykorzystaniu po­
tężnego teleskopu odkryto  w ie ­
le nowych ciał niebieskich k rą ­
żących m iędzy Marsem a Jow i­
szem. Rozpoznano k ilka  od­
m iennych asteroidów — w yróż­
nia jących się budową od całej 
masy odłam ków skalnych k rą ­
żących w Kosmosie. Uezęni 
przypuszczają, że nowe astero- 
idy o bardziej szarym odcieniu 
pozwolą wyjaśnić ewolucję 
tych cia ł niebieskich. Być mo­
że. dzięki temu uzyska się no­
we dane o pochodzeniu astero­
idów.

29 — o p o w iâ i k a w a ły .

P IO N O W O : 2 — p o d w ła d n y  r e t -  
m a n a  3 — m a r k a  w y s o k ie j  P a k o ­
ś c i b ło n  fo to g r a f ic z n y c h  (N R D L  4 
— k r a in ą  z J a b ło n k a .  5 — m a rk a  
p o ls k ic h  ś w ie c  z a p ło n o w y c h ,  8 — 
u t w ó r  w o k a ln o - in s t r u m e n t a ln y  o 
c h a r a k te rz e  e p ic k im  7 — lu s t r a to r ,  
k o n t r o le r  U  — c h r o n io n y  r z a d k i 
•» ta k  z ro d z in y  c z a p li  te  — do  
o g lą d a n ia  m ik r o b ó w  18 —  s z a n u ­
ją c a  s ie  g o s p o d y n i u ż y w a  g o  za ­
m ia s t  s ie k ie ry  ¡4 — k o m p o z y to r  
.W e s o łe l w d ó w k i ”  15 — im i t u je  

d z ia ła n ie  c z ło w ie k a  22 — m ia s to  
w  Dd. T u r c j i  23 — s i ły  z b r o jn e  
p a ń s tw a  25 — je d n o  z w c ie le ń  D . 
O lb r y c h s k ie g o .  26 —  n ie m  p e d a ­
g o g  p is a rz  i  f i l a n t r o p  z a ło ż y c ie l 
p ie rw s z e g o  w  N ie m c z a c h  s ie r o c iń ­
ca .

R O Z W IĄ Z A N IA  p r o s im y  n a d s y ła ć  
( w y łą c z n ie  n a  k a r ta c h  o o c z to w v c h ł 
p o d  a d re s e m  r e d a k c j i  — p i.  H o ł­
d u  P r u s k ie g o  8 .70-550 S z c z e c in  w  
te r m in ie  i f l - d n io w y m  z d o p is k ie m ,

K r z y ż ó w k a  n r  12”

P O Z IO M O : n ie w ie d z a  fa z a  e le ­
g a n tk a  Az1a A m iz a  B o re k  r ą ­
b e k  w o d z e . R i lk e  k ih o l .  N ia s a . 
ansa g w in tó w k a  la w a  t r u s k a w k a
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PIERRE NEMOURS

diabelska zemsta
(Przełożyła Daniela Kalińska)

--------------------  89 --------------------
Janos Vanek przyniósł ja jka  na bekonie, garnek 

kaw y i dzbanuszek śmietany. Podczas jedzenia przed­
staw iłem  Paulow i sprawą w ogólnych zarysach, w y­
suwając na pierwszy plan problem  wchłonięcia 
„Trzech Gwiazd”  przez N orth Am erican Security. Nic 
mu nie powiedziałem o związku m iłosnym  Florence 
M irecourt z Vernonem Pierce’em, będącym, co praw ­
da, głównym  motywem  działania, ale nie odgrywa­
jącym  większej ro li w przebiegu roypadków.

Paul Ziooboda całkiem  wyraźnie nie mógł ochło­
nąć.

— Wiesz, Dick, gdyby ktoś inny opowiedział m i ta­
ką h is tory jkę , pom yślałbym , że struga ze mnie wa­
riata. A więc, według ciebie, Guidone został z lik w i­
dowany na rozkaz Pierce’a?

— To nie ulega najm niejszej wątpliwości. Pierce 
chce zawładnąć towarzystwem  asekuracyjnym  w Des 
Moines, od c h w ili kiedy ob ją ł funkc ję  dyrektora  
generalnego North Am erican Security. Prezes W is­
dom jeszcze przed rokiem  zaproponoical to mojemu  
k lien tow i, Johnowi Lennoxowi. Tymczasem Guidone, 
ło trzyk z Chicago, podpalił loka l ubezpieczony w  
N orth Am erican Security, usiłu jąc wycyganić premię 
asekuracyjną. Pierce mógł go zaskarżyć i Guidone 
zostałby skazany za podpalenie i  oszustwo asekura­
cyjne. Nie doszło do tego i North Am erican Secu­
r ity  zapłaciło odszkodowanie. A le od te j chudli P ier­
ce trzym a w ręku Guidone’a i  zmusza go do zamor­
dowania Cąrsona. Morderstwo uznano by za wypadek, 
gdyby już po zamknięciu śledztwa John Lennox nie 
upa rł się i  nie zw róc ił do mnie. Na te j podstawie za­
ją łem  się tą  sprawą. Przejrzałem mechanizm tego 
pseudowypadku...

— Prawdziw ie diabelska sztuczka — podkreślił 
Paid.

— Istotnie. Udałem się do fa b ryk i, żeby spraw­
dzić na miejscu, i nadziałem się na Guidone’a.

— A co on m ia ł tam  do roboty?
— Mam pewną koncepcję na ten temat. Sądzę, że 

Vernon Pierce i Joe Guidone spali spokojnie, kiedy  
wszyscy eksperci św iata s tw ie rdz ili, że śmierć Carso-

--------------------  90 --------------------
na nastąpiła na skutek wypadku. Chociaż Lennox 
dzia ła ł w śeisłej ta jem nicy, m usieli w  ja k iś  sposób 
dowiedzieć się, że zw róc ił się do prywatnego detek­
tywa. Guidone zdecydował się wówczas usunąć je ­
dyny dowód na to, że śmierć Carsona nie była przy­
padkowa, m ianowicie szczątki szkła z am pu łk i za­
w iera jące j M ybdon 138.

Udało m i się go przekonać, że jestem ty lko  bied­
nym  złodziejem. Jego kum ple i  on pozw o lili m i 
odejść, choć przedtem pohu la li sobie nieźle moim  
kosztem. W krótce potem spostrzegli, że wym ontowa­
łem skrzynkę urządzenia klim atyzacyjnego, rozdzie­
la jącą ogrzane powietrze, a szczątki szklą odnaleźli 
w  m oje j torb ie z narzędziami. Zda li więc sobie spra­
wę, że nie jestem nędznym M urzynem, poturbowa­
nym przez nich, lecz że ich zbrodnia została w y k ry ­
ta.

Guidone natychm iast w ysła ł swoich chłopaków w  
pogoń za mną. Od samego rana kazał im  pilnować  
lo tn iska  i  dworca, przypuszczając, że opuszczę ja k  
najszybciej Des Moines i  zdradzę ich tajemnicę, o ile 
ju ż  przedtem tego nie zrobiłem. Prawdopodobnie nie 
przejm ow ał się jeszcze tak bardzo, gdyż nie udało 
mi się zatrzymać dowodów. Dopiero po południu, 
kiedy użyłem podstępu i pozbyłem  się M ondella pod 
pretekstem, że Guidone czeka na jego telefon, zo­
rien tow ał się, że w iem  znacznie więcej, niż on sobie 
wyobrażał i że (jo zidentyfikowałem . Wpadł więc w  
panikę t uznał za rzecz nieodzowną z jednej strony, 
wyjechać z Des Moines, z drugie j, zawiadomić o 
wszystkim  Pierce’a i wpakować go w tę kabałę.

— Oczywiście nie mogło się to podobać te j w y­
b itne j osobistości — rzekł Paul.

— Rzecz jasna. Pierce’ow i groziło teraz śmiertelne 
niebezpieczeństwo ze strony Guidone’a. Jeśli ten w ło­
ski rzezimieszek zostanie aresztowany, wyśpiewa 
wszystko, co do tego nie było najmniejszych w ą tp li­
wości. Pierce zabezpieczył się natychmiast... lik w id u ­
jąc Guidone’a.

— A teraz ty  przedstawiasz dla niego śmiertelne 
zagrożenie — zauważył m ój kumpel.

fCdn.i
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ZESPÓŁ p iłka rsk i stoczniowego k lu bu  w yw alczy ł w  m in ionym  ro ku  pierwsze miejsce w  
111 lidze i  zdobył ty tu ł w ice lidera I I  lig i. Spisywał sżę również bardzo dzielnie w  rozgryw ­
kach PP. P iłkarze S ta li Stocznia zostali uznani przez Czyte ln ików  „K u r ie ra  Szczecińskiego”  
za najlepszy zespół sportowy woj. szczecińskiego w  1979 r.

N A  ZDJĘCIU: kadra p iłka rska  KS Stal Stocznia.

Stal wystąpi przed własną publicznością

W A Ż N Y  MECZ Z ROW

I  liga piłki ręcznej kobiet

Otmęt pokonany
P IŁ K A R K I ręczne Pogoni ro . — Swoboda 7, Romanowska, 

zegrały wczoraj ko le jny mecz Perczak 2. Rubin 1, W ojta la 1, 
o m istrzostwo I  lig i. Podejmo- U lanicka 1, Łukaszek 1. 
w a ły one na parkiecie hali
W OSTiW  zespół Otmętu K rąp - DZ lS  o godz. 17 rozpocznie 
kowice. Spotkanie zakończyło się spotkanie rewanżowe. (e)
się zwycięstwem szczecinianek
20:15 (9:5). ----------------------------------------------------

Mecze z Otmętem mają dla 
drużyny Pogoni prestiżowe 
znaczenie. P iłka rk i z K rapko­
w ic sąsiadują bowiem w tabeli 
rozgrywek ze szczecińską d ru ­
żyną, k tóra  wyprzedza je o 2 
punkty. Nerwowa atmosfera na 
początku meczu spowodowała, 
że przez pierwsze 5 m inu t gry 
u trzym yw a ł się w yn ik  1:1. Do­
piero w  połowie pierwszej czę­
ści spotkania szczecinianki u- 
danym i akc jam i zdołały w y­
walczyć przewagę, k tórą suk­
cesywnie powiększały. Pod­
opieczne trenera Z. Łakomego 
b y ły  wyraźnie lepszym zespo­
łem, prezentując wiele cieka­
wych zagrań taktycznych.

Asy -  inwalidami...
N A J L E P S Z A  d r u ż y n a  ś w ia ta  w  

n a r c ia r s k ic h  z ja z d a c h  to  o c z y w i­
ś c ie  A u s t r ia c y .  W s p a n ia l i  c h ło p c y , 
p o d z iw ia n i  p rz e z  c a ły  ś w ia t .  M k n ą  
na n a r ta c h  po  k a r k o ło m n y c h  t r a ­
sa ch  z p rę d k o ś c ią  d o  120 k m /g o d z . 
M a ło  k t o  je d n a k  w ie ,  ja k ą  cen ę  
t r z e b a  za to  p ła c ić .  '

M is t r z  ś w ia ta ,  S e p p  W a lc h e r  d o ­
z n a ł j u t  10 k o n t u z j i  j  p rz e s z e d ł 
k i l k a  p o w a ż n y c h  o p e r a c ji .  B y ły  
m is t r z  o l im p i js k i ,  F r a n z  K la m m e r  
n a  o g ro m n e  k ło p o ty  z w ią z a d ła m i 
s ta w ó w  k o la n o w y c h .  W e rn e r  G r is s -  
r a a n n  je ź d z i ze s ta lo w y m  p re te m , 
k t ó r y  łą c z y  k o ś c i k o la n a  1 le k a rz e  
d a ją  m u  szansę 7:3, że p o ła ta n a  
n o g a  w y t r z y m a .  E k ip a  a só w  1est 
w  ' i s t o c ie  d r u ż y n ą  in w a lid ó w . . .

W IOSNA rozpoczęła się p ięk­
ną, ale mroźną i  w ietrzną po­
godą. Sądzimy, że słońce będzie

O Puchar

Prezydenta Szczecina

We wtorek 
Stal Stocznia 
— Arkonia

WE W TOREK na stadionie 
przy Bandurskiego dojdzie do 
spotkania Ii- ligow ego zespołu 
p iłkarsk iego S tali Stocznia i 
lide ra  I I I  lig i, A rko n ii. Mecz 
ten rozegrany zostanie w  ■ ra ­
mach spotkań o Puchar Prezy­
denta Szczecina. Początek o 
godz. 16.

W Gryficach jeden klub

Fuzja Nasiennika
ze Spartq

W  G R Y F IC A C H  n a s tą p i ło  p o łą ­
c z e n ie  d w ó c h  d z ia ła ją c y c h  ta m  
k lu b ó w  — L K S  „N a ®  le n n ik ”  i  
M G K S  , ,S p a r ta ” . W  w y n ik u  f t f f l j i  
p o w s ta ł k lu b  k t ó r y  p r z y ją ł  n a z w ę : 
M ie js k o - G m in n y  L u d o w y  K l-u b  
S p o r to w y  „ N a  s ie n n ik ” . P o s ia d a  on  
n a s tę p u ją c e  s e k c je : k o la rs k ą ,  te n i i .  
sa s to ło w e g o , p i ł k i  n o ż n e j,  p o d n o ­
s z e n ia  c ię ż a ró w , p i ł k i  s ia tk o w e j ,  
s z a c h o w ą . W  c z a s ie  z e b ra n ia  w y b r a  
n o  n o w e  w ła d z e  M G L K S  .,N a s ie n ­
n i k ” . P re z e s e m  z o s ta ł Z b ig n ie w  C iu  
k a ,  w ic e p re z e s a m i —  S ta n is ła w  
L is ,  S ta n is ła w  Iw a n .  T a d e u sz  N o ­
w ic k i  i  L e o n  M o m o t.

Imprezy sportowe
S O B O T A

G o dz. 14.30 — s ta d io n  p r z y  u l.  
B a n d u r s k ie g o  — m e cz  p i łk a r s k i  o 
m is t r z o s tw o  I I  l i g i  s ta l  S to c z n ia — 
B O  W  R y b n ik .

G o d z . 15 —  s ta d io n  p r z y  u l .  S to ł-  
e z y ó s k ie j — m e c z  p i łk a r s k i  o m i ­
s t r z o s tw o  k la s y  m ię d z y w o je w ó d z ­
k i e j  Ś w it— S to c z n io w ie c  B a r l in e k .

• G o d z . 15.30 —  s ta d io n  p r z y  u l .
T w a r d o w s k ie g o  — m e cz  p i łk a r s k i  o 
m is t r z o s tw o  k la s y  m ię d z y w o je ­
w ó d z k ie j  P o g o ń  I I — P o lo n ia  P i ła .

G o d z . 17 — h a la  W O S T iW  p rz y  
u l .  N a r u to w ic z a  — m e c z  p i ł k i  rę c z ­
n e j  k o b ie t  o  m is t r z o s tw o  I  l i g i  P o - 
g o n — O tm ę t  K r a p k o w ic e .

G o d z . 17 — p ły w a ln ia  W D S  —  
w o je w ó d z k ie  m is t rz o s tw a  d z ie c i w  
p ły w a n iu .

Ś w i n o u j ś c i e

15 — s ta d io n  O S iR  p r z y  u l .  
M a te jk i  — m e cz  p i łk a r s k i  o  m i­
s t r z o s tw o  k la s y  m ię d z y w o je w ó d z ­
k i e j  F lo ta  Ś w in o u jś c ie  — D ą b

dzisiaj także świecić piłkarzom  i 
licznym  sympatykom futbo lu, 
k tó rzy  z pewnością w yb iorą się 
na mecz. Na boisku przy Ban­
durskiego w ice lider tabe li — 
Sta l Stocznia podejmuje jede­
nastkę rybnickiego ROW.

Będzie to bardzo ważny mecz 
dla obu zespołów. Stoczniowcy 
są bowiem w ice lideram i tabeli, 
i  walczą o pierwsze miejsce. 
ROW natomiast z 11 punktam i 
zajmuje aż 14 pozycję ale za­
m ierza wyjść ze stre fy  zagro­
żonej spadkiem. W inauguru­
jącym  rundę wiosenną poje­
dynku rybniczanie zrem isowali 
z G órn ik iem  W ałbrzych, druży­
ną należącą do czołówki I I  lig i. 
Tak w ięc S ta l może na tra fić  na 
tw ardy  opór. Szczecinianie, do­
ceniając przeciw nika, starannie 
przygotowują się do dzisiejsze­
go występu — pierwszego zresz­
tą w  tym  roku przed własną 
publicznością. T rener Eugeniusz 
Różański b y ł zadowolony z gry 
zespołu w  Ozimku i uważał, że 
dzisiaj jego podopieczni pow in­
n i wypaść jeszcze lepiej. Stal, 
ja k  zwykle, będzie grać ofen­
sywnie. W arto przypomnieć, że 
trenerem drużyny rybn ick ie j 
jest by ły  szkoleniowiec Pogoni, 
d r Konstanty Pawlikaniec.

Pogoń wyjechała do Bydgosz­
czy. gdzie dzis ia j spotka się z 
tamtejszym Chemikiem. Jest to 
tru d n y  przeciw nik. W ubiegłym 
roku Stal m iała z n im  nie łatwą 
przeprawę. Chem ik ubiegłej 
niedzie li w yg ra ł z Zagłębiem, 
i  to w  Wałbrzychu.

I I  kole jka rundy wiosennej 
będzie m iała z pewnością cie­
kaw y przebieg. Być może do j­
dzie do zmiany lidera. W Gdy­
n i spotkają się bowiem dwie 
czołowe drużyny grupy — Ba ł­
ty k  — Lechia, natomiast w Oła 
wie M oto Jelcz—Olimpia. Pozy­
cję B a łtyku  atakuje S ta l i 
O lim pia.

RUSZA I I I  L IG A

D Z IS IA J  wznawia rozgryw ki 
liga m iędzywojewódzka. L ider 
tabeli, A rko n ia , pauzuje. Nato­
m iast P lo ta  gra u siebie z Dę­
bem Dębno a Pogoń I I  z Polo­
n ią  P iła , B łę k itn i w yjecha li do 
Gniezna, natom iast Ś w it podej­
muje Stoczniowca Barlinek, (r)

iJcwuzaj uuurze spisywała się 
w bramce Elżbieta M alinowska, 
która obroniła  w iele groźnych 
strzałów. Na wyróżnienie za­
służyły również Elżbieta K u n i- 
szewska i Teresa Rusek.

P unkty zdobyły: dla Pogoni 
— Rusek 7, Kuniszewska 5, 
M ichalak 3, Bodera 2, Pietrzak 
2, Chelm iniak 1, dla Otmętu

Olimpiada Moskwa 80
D Z IE N N IK  . .P R A W D A ”  DOdk-re- 

Sia w  a r t y k u le  r e d a k c y jn y m ,  ¿e 
Ig rz y s k a  O l i-n iio i ja k ie  w  M o s k w ie  
o d b ę d ą  s ie  w  o rz e w id z ia n y m  te r ­
m in ie  be z  w z g lę d u  n a  p r ó b y  o o - 
d e tm o w a n e  p r  zez w ro g ó w  ru c h u  
o i im p ij ,s k  i eg o . w  m ię d z y n a r o d o w y  
r u c h  s p o r to w y  w m ie s z a l i  s le  be z ­
p a rd o n o w o  n ie k tó r z y  p o l i t y c y  
p ra g n ą c y  n ie  d o p u ś c ić  d o  o l im ­
p ia d y  a b y  z a s p o k o ić  o s o b is te  a m ­
b ic ie  p r e z y d e n ta  C a r te ra .  C y n ic z ­
n ie  le k c e w a ż ą c  k a r tę  o l im p i js k ą  
i  t r a d y c je  ruch -u  o l im p i is k ie a o  — 
p is z e  .P R A W D A ”  — w a s z y n g to ń ­
s cy  p o l i t y c y  u s i łu ją  n a r z u c ić  i n ­
n y m  k r a jo m  p o d y k to w a n a  k o ­
n iu n k t u r a ln y m i  w z g lę d a m i k o m ite ­
t u  w y b o rc z e g o  C a r te ra  d e c y z ję  o 
b o jk o c ie  a n a s tę p n ie  p o d p o r z ą d k o ­
w a ć  te j  d e c y z j i  k r a jo w e  k o m ite ty  
o l im p i js k ie .  W  W a s z y n g to n ie  n ie  
c z y n i  s ię  t a je m n ic y  z te g o , że k a m ­
p a n ia  z m ie r z a ją c a  d o  b o jk o tu  o l im ­
p ia d y  p r o w a d z o n a  je s t  z  c z y s to  p o ­
l i t y c z n y c h  w z g lę d ó w . C a r te r o w i i 
te g o  .d r u ż y n ie ”  n ie  je s t  p o t rz e b ­
ne  z b l iż e n ie  lu d z i  1 n a ro d ó w ,

SEiK R E T  A R Z  p ra s o w y  B ia łe g o  
D o m u . J o d y  P o w e łł  o ś w ia d c z y ł,  że 
d e c y z ja  p re z y d e n ta  C a r te ra  b o jk o ­

tu  O l im p ia d y  w  M o s k w ie  ie®t n ie ­
o d w o ła ln a .  Z  k o le i  r z e c z n ik  K o m i­
te tu  O l im p i js k ie g o  U S A  Doinfor­
m o w a ł,  że o r g a n iz a c ja  ta  o d ro c z y ­
ła  d o  m a ja  o s ta te c z n a  d e c y z ję ' w  
s p r a w ie  u d z ia łu  w  o lim p ia d z ie .

S z w e d z k i K o m i te t  O l im p i js k i  d a ł 
do  z r o z u m ie n ia  że  o d rz u c a  a p e l 
p re z y d e n ta  U S A  w  s p ra w ie  b o jk o ­
tu  Ig rz y s k  O l im p i js k ic h  w  M o ­
s k w ie . K o m i te t  z d e c y d o w a ł w y s ła ć  
e k ip ę  s z w e d z k ic h  s p o r to w c ó w  na 
to  n a jw a ż n ie js z e  m ię d z y n a ro d o w e  
f o r u m  s p o r to w e

POKRÓTCE

3 8 -L E T N I M ik ę  E n g la n d  z o s ta ł 
t r e n e r e m  r e p re z e n ta c j i  p i łk a r s k ie j  
W a l i i .  Z a s tą p ił  o n  n a  t y m  s ta n o ­
w is k u  M ik ę  S m ith a . E n g la n d  r o ­
z e g ra ł w  r e p re z e n ta c j i  W a l i i  44 m e ­
cze. N o w y  t r e n e r  s tw ie r d z i ł ,  że Je­
go  c e le m  je s t  d o p ro w a d z e n ie  p i łk a ­
r z y  W a l i i  d o  f i n a łu  m is t r z o s tw  
ś w ia ta  w  1982 r o k u  w  H is z p a n ii .

N A R Z E C Z E Ñ S T W O  B . B O R G  
I  M . S IM IO N E S C U  

K O N T R A  M A Ł Ż E Ń S T W O  
J . C H . L L O Y D O W IE

W  L O N D Y Ń S K IM  B a tte rs e a  P a rk  
o d b ę d z ie  s ię  19 m a ja  in te re s u ją c e  
s p o tk a n ie  p a r  m ix to w y c h  w  te n i­
s ie . W  m e c z u  p o d  n a z w ą  „ lo v e  
d o u b le s ”  w y s tą p ią :  b r y t y j s k i  davis» 
c u p o w y  g ra c z  J o h n  L lo y d  1 Jege 
ż o n a  C h r is  p r z e c iw k o  n a jle p s z e m o  
te n is iś c ie  ś w ia ta  S z w e d o w i B jo e r»  
n o w i B o rg o w l i je g o  n a rz e c z o n e j 
R u m u n c e  M a r ia n n ie  S im io n e s c u .

Liga
międzyzakładowa

W  P IE R W S Z Y C H  d n ia c h  k w ie tn ia  
w z n o w io n e  z o s ta n ą  m is t r z o s tw a  p i ł  
k a r s k ie j  l i g i  m ię d z y z a k ła d o w e j.  W  
z w ią z k u  z p o w y ż s z y m  z a rz ą d  
M L P N  z w o łu je  na  d z ie ń  25 m a rc a  
( w t o r e k )  z e b ra n ie  k ie r o w n ik ó w  
d r u ż y n .  P o c z ą te k  n a r a d y  o  g o d z  
1« w  s ie d z ib ie  M L P N  ( u l .  R o o se - 
v e l ta  1 p o k . n r  9).

Wiosenne plany 
polskich alpinistów

T R Z Y  w y s o k ie  s z c z y ty  h im a la j ­
s k ie , k a ż d y  z n ic h  a ta k o w a n y  n o ­
w ą , o r y g in a ln ą  t ra s ą  o  b a rd z o  d u ­
ż y c h  t r u d n o ś c ia c h  te c h n ic z n y c h  — 
t a k  w  n a jw ię k s z y m  s k r ó c ie  p rz e d ­
s ta w ia  s ię  p la n  p o ls k ic h  w y p r a w  
a lp in is ty c z n y c h ,  k tó r e  d z ia ła ć  bę ­
d ą  w  N e p a lu  w  b r .  N a jw y ż s z y  
s z c z y t ś w ia ta  M o u n t  E v e re s t 
(8848 m ) ,  p rz e d  k i lk o m a  ty g o d n ia ­
m i  p o k o n a n y  po  ra z  p ie rw s z y  z i­
m ą  p rz e z  p o ls k ą  n a ro d o w ą  w y p r a ­
w ę , je s t  c e le m  n a s z y c h  a lp in is tó w  
ta k ż e  t e j  w io s n y .  E k s p e d y c ja  pod 
k ie r o w n ic t w e m  A n d r z e ja  Z a w a d y  
z a m ie rz a  w y ty c z y ć  n a  „ g ó r ę  g ó r ”  
n o w ą  d ro g ę , p rz e c h o d z ą c  d z ie w i­
c z y  d o ty c h c z a s  p o łu d n io w y  f i l a *  
E v e re s tu . D ó ln y  o d c in e k  p r o je k to ­
w a n e j  t r a s y  p o k r y w a  s ię  z  z im o ­
w ą  tra s ą  P o la k ó w  na  M o u n t  E v e ­
re s t. O d  w y s o k o ś c i o k . 7 ty s . m  
P o la c y  p o k o n y w a ć  b ę d ą  m u s ie l i  
s t r o m e  lo d o w o -s k a ln e  u r w is k o  w  
tz w . p o łu d n io w y m  w ie r z c h o łk u

M o u n t  E v e re s tu . E k ip ę  s ta n o w i 
część u c z e s tn ik ó w  z im o w e j e k s p e ­
d y c j i ,  k t ó r a  p o z o s ta ła  w  N e p a lu  
o ra z  k i lk u o s o b o w a  g ru p a  w s p in a ­
c z y , k tó r a  d o p ie ro  p rz e d  k i lk o m a  
d n ia m i u d a ła  s ię  w  H im a la je

P o łu d n io w a  g r a ń  M a n a ś iu  (8156 
m )  — r ó w n ie ż  d o tą d  n ie p o k o n a n a  
p rz e z  a lp in is tó w  — t o  c e l w y p r a ­
w y  W ro c ła w s k ie g o  K lu b u  W y s o k o ­
g ó rs k ie g o  k ie r o w a n e j  p rz e z  J a n u ­
sza F e re n s k ie g o . P o la c y  b ę d ą  m u ­
s ie l i  w y d o s ta ć  s ię  lo d o w ą  ś c ia n ą  
n a  p rz e łę c z  p o m ię d z y  M a n a s lu  a 
w ie r z c h o łk ie m  P-29 ( z d o b y ty m  w  
u b . r .  p rz e z  w y p r a w ę  z a k o p ia ń s k ą )  
i  s ta m tą d  a ta k o w a ć  sa m ą  g r a ń  — 
b a rd z o  s tro m ą  i  z a p o w ia d a ją c ą  zn a  
czn e  t r u d n o ś c i  te c h n ic z n e .

A n n a p u r n ę - I I  (7937 m )  j e j  p o łu d ­
n io w y  f i l a r ,  w y b r a ła  so b ie  za c e l 
w y p r a w a  Ł ó d z k ie g o  K lu b u  W y s o k o ­
g ó rs k ie g o . K ie r o w n ik ie m  te j  g r u ­
p y  je s t  J e rz y  M ic h a ls k i .

Puchar Przyjaźń! w czwórboju la

. ET A T G A R D

G o dz. 16 —  s a la  S P  1 p r z y  u l .  
P o p ie la  — d c . t u r n ie ju  e l im in a c y j ­
n e g o  o P u c h a r  P e ta k t w  k o s z v ik ó w -  
* e . m ę ż c z y z n . G r a ją :  W y b rz e ż e  
G d a ń s k — S p ó jn ia  S ta r g a rd .  S p ó jn ia  
G d a n s k  — P io t r  co  v ia .

s y ”  (d o  k tó r e g o  w s z y s c y  n a le ż a )  je s t 
B o g d a n  Z b o ro w s k i.  P r z y g o to w y w a ł 
o n  c h ło p c ó w  z  SP-41 d o  s ta r t u  w

— —— — ————- ——— —— ------“  z a w o d a c h  „ Ś w ia ta  M ło d y c h ” , a o -
becraie s z y k u je  ic h  d o  w y s tę p ó w  w

.N A  ubiegłorocznych Ig rzy - w ieśn ikam i z innych k ra jó w  hca/ / 4i * £ r z cnnirńH
skach Młodzieży Szkolnej w  dem okracji ludowej. w s p o m n ia n y c h 9 u c z ń ió w ^  s p . « Ś u >
Radomiu, ekipa szczecińskiej 
Szkoły Podstawowej n r  41, zdo­
była puchar „Ś w ia ta  M łodych”  
w lekkoatle tycznym  czwórboju.
Sukces ten otw orzy ł naszym 
m łodym  sportowcom drogę na 
m iędzynarodową arenę. Uzy­
skali oni bowiem  prawo repre­
zentowania barw  Polski na 
zawodach o Puchar Przyjaźni.
Na razie n ie wiadomo jeszcze 
gdzie toczyć się będzie czerw­
cowa ryw a lizac ja  o to trofeum , 
n iem n ie j jednak chłopcy z SP- 
41 przy ul. C yry la  i Metodego, 
in tensyw nie przygotowują się 
do k o n fro n ta c ji ze swoim i ró-

Reprezentacja Polski 
ze szczecińskiej szkoły

J E S T  ic h  s ie d m iu : G rz e g o rz  L a to  
(p o d o b n o  m a  w ie lk a  s m y k a łk e  t a k ­
że d o  f u tb o lu  i  m a rz y  m u  s ię  k a ­
r ie r a  je g o  im ie n n ik a  z M ie lc a ) . 
K r z y s z to f  B o b k o , S ła w o m ir  G o łą b , 
J a n u s z  D o łg o p o ł S ła w o m ir  C e g la -  
re k . W o jc ie c h  G a w ie c  i  M a re k  J a ­
ro sz . I c h  n a u c z y c ie le m  w f .  a je d ­
n o c z e ś n ie  1 t r e n e r e m  w  M K S  , .K u -

a u to r z y  su k c e s u  w y w a lc z o n e g o  w  
R a d o m iu  —  m ó w i B . Z b o ro w s k i.  
S ió d m y  z a w o d n ik  —  M a re k  J a ro s z , 
z o s ta ł d o k o o p to w a n y  do  t e j  g r u p y  
n ie c o  p ó ź n ie j.  M a  on  je d n a k  ta k ie  
sam e szanse ja k  p o z o s ta li,  b y  z a ­
k w a l i f i k o w a ć  s ię  d o  „ s z ó s tk i ” , k t ó ­
r a  b r o n ić  b ę d z ie  b a r w  P o ls k i na  
z a w o d a c h  o P u c h a r  P r z y ja ź n i .  O s ta

s e r i i  s p ra w d z ia n ó w , 
p rz e d  w y ja z d e m  na  im p re z ę .

W  d o ty c h c z a s o w e j,  h is to r i i  P u ­
c h a r u  P r z y ja ź n i  w  le k k o a t le ty c z ­
n y m  c z w ó r b o ju  r e p re z e n ta n c i P o l­
s k i  n ie  o d n o s i l i  w ię k s z y c h  s u k c e ­
s ó w . A m b ic ją  m ło d y c h  s z c z e c in ia n  
i  ic h  o p ie k u n a  je s t  p rz e ła m a n ie  t e j  
n ie  n a j le p s z e j passy. A k t u a ln ie  
c h ło p c y  t r e n u ją  w  h a l i  i  w  te re n ie . 
O d  p rz y s z łe g o  ty g o d n ia  b ę d ą  ć w i ­
c z y ć  ju ż  t y l k o  n a  s ta d io n ie .

T e g o ro c z n e  z a w o d y  o P u c h a r  
P r z y ja ź n i  w  le k k o a t le ty c z n y m  
c z w ó r b o ju  p rz e p ro w a d z o n e  z o s ta ­
n ą  w : b ie g a c h  n a  60 i  800 m . w  
s k o k u  w z w y ż  o ra z  w  rz u c ie  p i łe c z ­
k ą  p a la n to w ą .

W y s tę p o w i m ło d y c h  s z c z e c in ia n  
na  t e j  im p r e z ie  to w a r z y s z y  d u że  za 
in te r e s o w a n ie  ze s t r o n y  ic h  k o le ­
ż a n e k  i  k o le g ó w  z S P -4 il a ta k ż e  
ze  s t r o n y  k ie r o w n ic tw a  s z k o ły  z 
j e j  d y r e k to r e m  m g r  S ta n is ła w e m  
P a lk ą  na  cze le . S u kce s , w y w a lc z o ­
n y  w  R a d o m iu  s ta ł s ię  te ż  d o p in ­
g ie m  d la  in n y c h  u c z n ió w  SP-41, 
k t ó r z y  o s ta tn io  c o ra z  c z ę ś c ie j d a ją  
o s o b ie  z n a ć  n a  r ó ż n y c h  m ię d z y ­
s z k o ln y c h  z a w o d a c h . ( jg )



K U RI E R +  O TYM I OWYM +  O TYM I OWYM +  O TYM I OWYM +  O TYM i OWYM +  O TYM I OWYM ♦ STRONA 9

Jeszcze jedna archeologiczna sensacja
P R Z Y Z W Y C Z A IL IŚ M Y  się

już do tego. że w  m iarę rozwo­
ju  prac archeologicznych i o - 
bejm owania n im i coraz to no­
wych obszarów — coraz bar­
dziej cofa się „ka lendarz”  ży­
cia na Ziem i. Coraz też w ięcej 
na je j mapie odnotowuje się 
miejsc, któ re  w  swoich regio­
nach by ły  „ko lebkam i c y w ili­
zacji” . Co więcej — okazuje się 
często, że owe „ko leb k i”  nie 
ty lko  is tn ia ły  niezależnie od 
tych, o k tórych uczono nas w 
szkole, ale i  pod wieloma' 
względam i nie ustępowały, a 
pod n iek tó rym i przewyższały 
wiedzę Aten, Rzymu, czy Egip­
tu.

rego wiedza na dobre znalazła k tó re j z te j okazji w ciągu o- 
potwierdzenie dopiero w dobie statn ich k ilk u  la t -*  znacznie 
lo tów  kosmicznych, jest ty lko  zwiększyła się liczba prowadzo- 
jedrnym z w ie lu  przykładów, nych w ykopalisk.
Podobnie rzecz ma się w Ru­
m unii. w  k tó re j w  br. obchodzo ZO R G AN IZO W AN A w ub.r.

Wojna kosmiczna 
przed epoką żelaza?

w ypraw a archeologiczna pn. 
„Burebista-2050”  odkry ła  w wo 
jewództw ie Buzau najw iększą z 
dotychczas odnalezionych na te­
renie Rum un ii osad prehisto­
rycznych. Odnalezione tam 
przedm ioty dowodzą ciągłości 
istn ienia w n ie j zorganizowane­
go życia od epoki łupanego ka­
m ienia, aż do 1000 r  p.n.e.

O D K R Y T O  m . im. n a rz ę d z ia  k rz e ­
m ie n n e . n a c z y n ia  c e ra m ic z n e , 
p r z e d m io ty  z że la za  H p. W s z y s tk o  
w s k a z u je , że  n ie  b y ia  to  je d y n a  
osa d a  n a  ty m  te re n ie  P o d cza s  p ra c  
w y p r a w a  o d n a la z ła  b o w ie m  w  je d ­
n e j z p o b l is k ic h  g r o t  n a p is y ,  p o ­
c h o d z ą c e  p r a w ie  ze w s z y s tk ic h  
o k r e s ó w  d a e k łc h . W  w a r s tw ie  o d ­
p o w ia d a ją c e j  e p o ce  k a m ie n ia  łu p a ­
n e g o  o d n a ie a io in o  n a to m ia s t  d u ż e  
ilo ś c i r u r .  w y k o n a n y c h  z m a te r ia ­
łu  p rz y p o m in a ją c e g o  t le n k i  m e ta ­
l i  J a k b y  n ie  b y ło  do ść  z a g a d k o m  
— b y ły  o n e  u ło ż o n e  w  z ie m i w  
fo r m ie ,  s u g e r u ją c e j ,  iż  r u r y  te  b y ­
ł y  n ie  c z y m  in n y m ,  ja k  t y l k o  s y ­
s te m  e m  a g  r  z e w c z  y m  osa ci y ...

W YPRAW A „Burebista-2050”  
trw a ła  ty lk o  1 miesiąc. Jej zna­
leziska i dokumentacje staną 
się przedmiotem szczegółowych 
badań, zaś prace archeologiczne 
na odkry tych  terenach będą 
kontynuowane.

Obok raz’wiązania w ielu już 
powstałych zagadek naukowcy

ASTRO NO M IC ZNY kalendarz 
M ajów , którego precyzji i dziś 
n ic  n ie  można zarzucić, a k tó -

ne będzie 2050-lecie istnienia 
pierwszego, scentralizowanego 
państwa Geto-Dackiego, a w

RZEŹBY w  „Kam iennym  Ogrodzie”  w  mieście Czandigarh, 
sto licy stgnu Pendżab (Indie). M iasto to zostało zaprojektowa­
ne przez słynnego arch itekta  francuskiego  Le Corbusiera.

C A F-AD N

będą się m usieli uporać jesz­
cze ż jedną. System obronny o- 
sady m. in . dzięki ukształtow a­
niu terenu — pozwala ją  na­
zwać tw ierdzą, będącą praktyez 
nie nie do zdobycia. M im o to, 
tw ierdza została zdobyta i 
zniszczona i to w n iezw ykły  
ja k  na ówczesne czasy sposób. 
Stw ierdzono użycie niespotyka­
ne j s iły  i  ognia: ziemia na tym  
poziomie jest wypalona na 0,5 
m w głąb. To właśnie wypale­
nie ziemi na sporą przecież 
głębokość czyni sprawę jeszcze 
bardziej zagadkową, spopielona 
warstwa sięga bowiem daleko 
poza samą osadę, czy rosnące 
tam wówczas drzewa, Istn ie ją­
ce fo rty fik a c je  itd.

Nie mógł to być więc zw yk­
ły  ogień, k tó ry  pochłania to 
ty lko , co da się podpalić za 
pomocą łuczywa czy pochodni. 
K to zaś m ógł w ówczesnej epo­
ce dysponować siłą ognia zdol­
ną spopielić wszystko na głębo­
kość pół metra?

Odpowiedzi nie będzie. Za­
m iast n ie j — jeszcze jedna za­
gadka. W grocie, w warstw ie 
sprzed epoki żelaza odnalezio­
no ry ty  w skale rysunek, któ­
rego treść wyobraża „sp ływ a­
ją cy ”  z gwiazd ku Z iem i po­
jazd kosmiczny, k tó ry  ogarnia 
naszą planetę p łom ieniam i og­
nia. Z Ziem i, w  k ie run ku  tego 
pojazdu (jak gdyby w obronie 
planety) s ta rtu ją  dwa inne po­
jazdy. Te ostatnie do złudzenia 
przypom inają dzisiejsze rak ie ty  
kosmiczne.

U F O -lod /y  z pewnością po­
w ita ją  z radością odnalezienie 
tego rysunku, tym  bardziej, ż'- 
nie jest to jedyny przekaz pre­
historyczny, m ówiący o odleg­
łe j w o jn ie  kosmicznej, k tó re j 
św iadkiem  była Ziemia.

M aciej KU C ŻE W SKI (PAP)

DZIEJE II wojny światowej 
wciqż kryją mnóstwo tajemnic, 
których tropienie może być trak- 
towone z jednej strony joko sen­
sacyjna przygoda, a z drugiej —• 
jako droga do ustalenia w spo­
sób bardziej szczegółowy prawdy 
o największym kataklizmie w hi­
storii ludzkości. Kopalnią zagadek 
sq zwłaszcza ponure sfery zc*uli- 
sowych stosunków w tonie hitle­
rowskiej czołówki. Im bliżej kra­
chu III Rzeszy — odbywała się z 
fosnqcq bezwzględnością wilcza 
walka o przetrwanie, o zgroma­
dzenie atutów, dajqcycb na dziś 
przewagę nad innymi członkami 
mafii, a na jutro — atuty w grze 
o pozycję czy wręcz własnq gło­
wę w rzeczywistości powojennej.
Dwa rodzaje otutów liczyły się 
nojbordziiej: pieniądze, a zwłasz­
cza złoto oraz dokumenty (szcze­
gólnie o charakterze szpiegow­
skim), które mogłyby po wojnie 
zainteresować zwycięzców.

W PUBLIKACJI „Tajemnica 
skarbu Rommla" (zamieściliśmy 
jq swego czasu) waszyngtoński ko 
respondent PAP, St. Głąbiński pisał 
o głosach prasy amerykańskiej na 
temat losu ogromnego ładunku 
złota, klejnotów i dzieł sztuki, po- 
zostajqcego w dyspozycji „A fri- 
ka Korps".~ Skorb ten miał szcze­
gólne przeznaczenie, którego jed­
nak... zrealizować nie zdołano.
M iał on mianowicie służyć do 
przekupywania arabskich szejków, 
gdy korpus marszałka Rommla 
wkroczy na Bliski Wschód. Do tej 
pory panowało przekonanie, że 
skarb poszedł na dno morskie 
podczas przeprawy do Włoch, na­
tomiast relacja w „The Saturday 
Evening Post" sugeruje, że został 
on zakopany na tunezyjskiej pu­
styni, a bezpośredni świadkowie W owym czasie kompania sa- 
tego zdarzenia zginęli. nitarna, w której służył Paweł

Szada, skierowana została na po-
Artykuł St. Głgbińskiego wywo- łudniowy wschód. Szada zauwa- 

ła ł niespodziewany odzew w żyt, że na postojach skrzynie prze 
Gdańsku. Mieszkaniec tego mia- noszono do osobnego namiotu, 
sta, Paweł Szada złożył relację na gdzie odbywało się przeglądanie 
temat innego incydentu, zwiqza- ich zawartości. Wówczas to miał 
nego z osobą Rommla. Incydent on okazję zobaczyć, że w skrzy- 
ten można by zatytułować — niach znajdowały się dokumenty 
„Archiwum lisa pustyni" I być oraz mopy i plany, sporządzone

marszałka Rommla
na dużych arkuszach papieru, następny krok miał służyć temu 
Niektóre z nich były uszkodzone, samemu celowi? Prawdopodob- 
Tymi zajęto się specjalnie. Ko- nie tak, albowiem usuwanie me- 
piowano je, przenosząc wykresy potrzebnych świadków było prak- 
na trwolszą kalkę techniczną. Pra- tyką powszechnie stosowaną 
cę tę wykonywał gefreiter przez hitlerowców w podobnych 
Schramm. Widocznie plany te i  okolicznościach, 
dokumenty miaty niepospolita
wartość, skoro w czasie pełnego Obój Polacy, nadal z łopotami, 
kłopotów i zamieszania odwrotu wsiedli do ciężarówki, która, po­
żądano sobie trud dodatkowy, by przedzana przez samochód 7 o- 
ocalić zawarte w nich treści. ficeromi, skierowała się w stronę 

losu. Do kopania kolejnego dołu 
EWAKUACYJNY marsz sta- (być może grobu kopaczy) już nie 

wał ‘  się coraz niebezpieczniej- doszło. Nad somochodomi poja- 
szy. Nad wycofującą się kolum- wiły się nagle alianckie samoloty, 
ną coraz częściej pojawiały się W ciągu kilku sekund byto po 
alianckie samototy. W tej sytu- wszystkim. Paweł Szada zobaczył 
acji Bernhalz zdecydował, że ar- płonący samochód oficerów z 
chiwum Rommla należy zakopać, czterema trupami w środku. Piąty 
To zdarzenie miało miejsce 13 leżaf przewieszony przez błotnik, 
sierpnia 1944 roku w miejscowoś- Podczas nalotu zginął także kie- 
ci Troisvilłe (pisownia może być rowca. Na dalszym szloku odwro- 
nieco inna) ok. 12 kilometrów na tu śmierć znalazł również Gerard 
południowy wschód od miasta Nowak.
Caen. Dowódca kompanii cały
swój oddział puścił przodem, a TAK WIĘC je* twierdzi Szada, 
przy ładunku archiwaliów pozostał tylko on pozostał przy życiu spo- 
jedynie wroz z 4 oficerami, kie- śród wszystkich świadków ukrycia 
rowcą i dwoma służącymi w tej archiwum Rommla. Jest pewny, 
kompanii Polakami. Jednym z że dzisiaj, po przeszło 35 lotach, 
nich był Paweł Szoda, drugim Ge- potrafiłby wskazać miejsce, gdzie 
rard Nowak. W miejscu, gdzie skrzynie zostały zakopane, 
szosa zbliża się na ok. 300 me­
trów do linii kolejowej wiodącej Co może zawierać przysypane 
z Cherbourga do Luxemburga, by piaskiem archiwum? Najprawdo- 
nastepnie skręcić bardziej na po- podobniej większa część zawar- 
łudnie, samochody pojechały w tych tom dokumentów nie przed- 
boczną drogę. Po 5—6 km za- stawia dziś już żadnej wartości, 
trzymały się. Polokom wręczono Na pewno też* są tam takie, któ- 
łopoty. W suchej, piaszczystej zie- re mogłyby zainteresować histo- 
mi wykopano dół na wysokość ryków. Wreszcie — wolno puś- 
człowieka. Tam spoczęły skrzynki cić wodze fantazji — niewyklu- 
i kasa, przed zasypaniem okryte czone, że stare papiery kryją in- 
impregnowaną plandeką. Pozosta- formację o innych skrzyniach — 
łq po wykopie ziemię wywiezio- o zakopanym na Saharze „skar- 
no w inne miejsce. Niemcom wi- bie Rommla". 
docznie zależało na możliwie do­
kładnym zatarciu śladów. Czy i Przemysław KUCIEWICZ

C zy  m a  zw ig zek  ze „skarbem "?

Archiwum
może ma on związek ze skarbem 
marszałka.

PAWEŁ SZADA, jak wielu Po­
laków zamieszkałych no terenoch 
wcielonych do Rzeszy, zmuszony 
został do służby w Wehrmachcie.
W roku 1944 znałazt się we Fran­
cji, w składzie 200 dywizji, two­
rzonej m. rn. z rozbitów z „Afri- 
ka Korps". Dywizję formowano 
najpierw w Wersalu, a następnie 
w Maison la Fitł pod Paryżem.
Po przeszkoleniu skierowano ją 
do Normandii. Szada trafił do 
kompanii sanitarnej, której do­
wódcą byt stabsortz Bernard 
Bernhołz, oficer blisko związany 
z Rommlem. Tym tylko można 
wytłumaczyć fakt, że właśnie do 
tej kompanii trafił, najprawdopo­
dobniej ewakuowany z Afryki, ta­
jemniczy ładunek. Zawarty był on 
w 16 skrzynkach, z których trzy 
przechowywane były oddzielnie 
oroz w kasie pancernej.

Tymczasem na wielkiej arenie 
polityczno-militairnej miały miej­
sce dwa wydarzenia, które wpły­
nęły na los dziwnego ładunku, po 
zostającego pod pieczą kompanii 
sanitarnej. Po pierwsze — lądo­
wanie aliantów w Normandii, co 
zmusiło tamtejsze wojska hitlero­
wskie do odwrotu, po wtóre — 
śmierć Rommla.

UŚMIECHNIJ Sl(

— Muszę na ch w ilę  wyjść. 
■Jak wrócę to opowie m i pan, 
co było później.

— Czy p ro jek tan t nie prze-  
w idz ia ł dla te j sukn i żadnego 
zamka błyskawicznego?

Wiem, w iem , że żona pana 
opuściła, ale wszystko ma swa* 
je  granice!

BEZ SŁÓW.
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STOCZNIA 
SZCZECIŃSKA
im. A. Warskiego

wspólnie z Wydziałem Zatrudnienia i Spraw 
Socjalnych Urzędu Miejskiego

przyjmuje na bieżąco pracowników 
do przyuczenia w zawodach:

#  spawacza
#  m ontera kadłubów  okrętowych
#  m ontera rurociągów okrętowych

Ponadto stocznia p rzy jm u je :

#  spawaczy
#  kow ali
#  ślusarzy
#  m onterów kadłubów okrętowych 
4) m onterów rurociągów okrętowych
#  stolarzy
#  izolaczy
G  w a rtow n ików

Stocznia zapewnia kandydatom  pracę w  bezpośredniej p ro ­
d u kc ji i  płacę w  systemie akordowym , pos iłk i regenera­
cyjne, odzież ochronną, deputat węglowy, nagrody roczne 
oraz nagrody w yn ika jące z K a rty  Stoczniowca i  dopłaty 
dla pracow ników  o k ró tk im  stażu pracy objętych adaptacją 

społeczno-zawodową.
Ponadto pracownicy, którzy podejmą pracę w  bezpośredniej 
p rodukc ji mogą skorzystać z jednorazowych pożyczek w 
wysokości: 15 tys. z ł kaw alerow ie  i  po zawarciu związku 
małżeńskiego następne 25 tys. zł na zagospodarowanie, k tó ­
re umorzone zostaną po nienagannym i n ieprzerw anym  

przepracowaniu w  .stoczni 5 lat. 
Zakw aterowanie zapewniamy na kwaterach prywatnych. 
Stocznia posiada sto łów ki i ba ry  szybkiej obsługi, własną 
przychodnię zdrowia, ośrodki wypoczynkowe. K lu b  Sporto­
w y  „S ta l Stocznia” , stadion i boiska sportowe dla s fe irtu  

masowego oraz szkoły przyzakładowe.
Do pracy p rzy jm u je  oraz udziela in fo rm a c ji Sekcja Przyjęć 
Stoczni im . A. Warskieg-o, ul. Hutnicza I  pok. 8 tel. 21-331 

w  godzinach od 8.00—15.00.
642-K

DYREKCJA REJONOWA 
KOLEI PAŃSTWOWYCH

w Szczecinie

przyjmuje kobiety i mężczyzn
do szkolenia na niżej 

wymienione stanowiska:

♦  mężczyzn z wykształceniem  śred­
nim  technicznym  I  zasadniczym 
zawodowym na młodszego m a­
szynistę tra k c ji spalinowej i e- 
lektrycznej,

♦  mężczyzn z wykształceniem śred­
nim  technicznym  i  zasadniczym 
zawodowym na elektrom ontera
w  odcinkach sieci tra kcy jn e j i 
podstacji,

♦  kobiety i  mężczyzn z w ykszta ł­
ceniem średnim  technicznym  lub 
liceum  ogólnokształcącym na d y ­
żurnego ruchu,

♦  kobiety i  mężczyzn z w ykszta ł­
ceniem średnim lu b  zasadniczym 
zawodowym na kasjera biletowo- 
bagażowego, •

♦  mężczyzn z wykształceniem za­
sadniczym zawodowym i podsta­
wowym  na manewrowego.

♦  kobiety I mężczyzn z w ykszta ł­
ceniem zawodowym i podstawo­
w ym  na konduktora, zwrotnicze­
go. nastawniczego,

♦  mężczyzn z wykształceniem  za­
sadniczym zawodowym na re w i­
denta wagonów,

♦  kobiety i mężczyzn z w ykszta ł­
ceniem podstawowym na dróż­
n ika  przejazdowego,

&  mężczyzn z wykształceniem  pod­
stawowym  do przyuczenia zawo­
du dekarza, elektrom ontera oraz 
ślusarza p rzy napraw ie wagonów.

Po ukończeniu szkolenia praca za­
gwarantowana na jednym  z w ym ie­
nionych stanowisk na terenie miasta 
Szczecina i województwa szczeciń­

skiego.
W arunki przyjęcia: w iek 18—35 lat.

I  kat. zdrowia.
Szczegółowych in fo rm a c ji udziela 
D yrekc ja  Rejonowa K o le i Państwo­
wych w  Szczecinie ul. Czarnieckie­
go 9. I I  p ię tro pokój 32 telefon cen­
t ra l i 41 wew. 54-42 oraz jednostki 
organizacyjne — będące zakładami 

pracy, tak ie  jak:
Stacje: Szczecin G łów ny teł. 57-91. 

Szczecin P o rt C entra lny telefon 
43-13, Szczecin-Dąbie, tel. 23-59, 
Szczecin-Gumieńce, tel. 54-76. 

Lokom otywownie: Szczecin G łówny 
tel. 54-58, Szczecin-Wzgórze H et­
mańskie tel. 55-41. Szczecin Port 
Centra lny te l. 23-86.

Wagonownie: Szczecin G łów ny tel. 
57-45, Szczecin P o rt Centra lny 
tel. 43-60.

1051-K

KOMUNIKAT
MIEJSKIEGO 

PRZEDSIĘBIORSTWA 
OCZYSZCZANIA 
W SZCZECINIE

W związku ze zbliżającym się 
okresem świątecznym prosimy 
mieszkańców m. Szczecina o 
wcześniejsze przystąpienie do 
porządków wiosenno-świątecz- 
nych, co utatwi pracę brygadom 
wywozowym i nie spowoduje 
nadmiernego gromadzenia nie­

czystości.
_________  1057-K

N A U K A

M A T E M A T Y K I ,  f r a n ­
c u s k ie g o , n ie m ie c k ie ­
g o , ia o in y .  a n g ie ls k ie ­
g o  u c z y  p o s ia d a ją c y  
4 3 - le tn ie  d o ś w ia d c z e n ie . 
(G o n ie w ie z )  W o js k a  P o l 
s k ie g o  5 0 /6 /U I p.

5882-G

P R A C A

P O T R Z E B N A  d o c h o d z ą ­
ca  o p ie k u n k a  d o  4 - le t -  
n ie j  d z ie w c z y n k i .  T e ł. 
746-82. 5768-G

M A T R Y M O N IA L N E

B IU R O  M a t r y m o n ia ln e  
„ W e s ta ”  —  le k a rs tw e m  
n a  s a m o tn o ś ć . S zcze­
c in ,  u l .  Ź u  p a ń s k ie g o  
<5/8, te l.  22-33-22, g o d z . 
9—17. 890-K

N IE R U C H O M O Ś C I

D O M  w o ln o  » Ł o ją c y , 6 
p o k o i ,  k u c h n ia ,  ła z ie n ­
k a ,  g a ra ż , c .o ., p r z y  
t r a m w a ju  l i n i i  n r  8. 
s p rz e d a m . W  r o z l ic z e n iu  
d w a  m ie s z k a n ia  je d n o  
d w u p o k o jo w e ,  d r u g ie  
J e d n o p o k o jo w e  z ła z ie n ­
k a m i  n o w e  b u d o w n ic ­
tw o .  w ła s n o ś c io w e . 
S z c z e c in , u l .  N ie c a ła  15 
Od g o d z . 15— 18. 5562-G

P Ó Ł  b l iź n ia k a  c .o ., g a ­
ra ż , o g r ó d  G u m ie ń c e  
s p rz e d a m . W  ro z l ic z e ­
n iu  m ie s z k a n iie  2 -p o k o -  
jo w e  z  g a ra ż e m , n o w e  
b u d o w n ic tw o ,  w ła s n o ś ­
c io w e . T e l.  738-24, p o  
g o d z . 16. 5691-G

K U P N O

A U T O M A T  d o  b i t e j  
ś m ie ta n y  'o ra z  b e to ­
n ia r k ę  150 1 —  k u p ię .  
T e l.  397-96. o d  g o d z . 
17— 20. 5322-G

S Y R E N Ę  „ B o s t o ”  — k u  
p ię .  T e l.  88-23-00.

581‘3-G

P Ł A S Z C Z  s k ó r z a n y
d a m s k i . w z ro s t  158 — 
k u p ię .  T e l.  727-97.

5328-G

S I L N IK  d o  P e u g e o ta  
204 D ie s la  — k u p ię .  T e l. 
22-97—16. 5340-G

R Ó Ż N E

P O G O T O W IE  te le w iiz y j 
ne  W P H W . S z c z e c in , ud. 
W ie lk a  25, c z y n n e  w  
g o d z . 8— 17, w  n ie d z ie lę  
o d  9— 18, T V  c z a rn o ­
b ia ła ,  te l.  356-96, T V  
k o lo ro w a ,  te ł.  359-55. 
G w a r a n c ja  6 m ie s ię c y .

487- K
T E I.E P O G O T O W IE  —
Z b ig n ie w  K n a p  —  361- 
W. 5904-G

T E L E P O G O T O W IE  —
J a n  B a rc z y k  —  758-34.

3279-G

T E L E P O G O T O W IE  —
Z d z is ła w  U z n a ń s k i — 
22-85-97. 2679-G

T E L E P O G O T O W IE  —
M ie c z y s ła w  U z n a ń s k i —  
22-38-32. 3179-G

P O G O T O W IE  te le w - iz y j 
n e  — F e r d y n a n d  B a j-  
d a lis k i, t e l .  224-621.

5617-G

T E L E P O G O T O W IE  —
80-904 — W a ld e m a r
C z e r n ik .  4083-G

IN S T A L O W A N IE  a n te n  
—  W ła d y s ła w  K o ś c ie l­
n y  391-17, fa c h o w o  — 
g w a ra n c ja .  3794-G

C Y K L IN O W A N IE  —
W o jc ie c h  Z a k r o c k l .  t e l.  
80-115. 6335-G

C Y K I . IN O W A N IE  la k ie  
p o w a n ie , t e l  37U-94. 
K r z y s z to f  D w o r n ic z a k .

5G89-G

C Z Y S Z C Z E N IE  d o b a r -  
w ia .n .ie o d z ie ż y  za m s z o ­
w e j  i  k o ż u c h ó w , s p e ­
c ja ln o ś ć  z a k ła d u  — k o ­
ż u szka  w ło s k ie .  S t. D u ­
b o is  2, H e n r y k  S a n d o ­
m ie r s k i.  5456-G

C Z Y S Z C Z E N IE  d y w a ­
n ó w  i  w y k ła d z in  po ­
d ło g o w y c h  —  G ra ż y n a
K u .r  R a ta jc z a k a  33/5. 
te l.  730-3«. S ta rg a rd , 
B ie ru ta  27 — te l.  59-09.

5288-G

O D D A M  w  d z ie rż a w ę  
d w a  p u n k t y  g a s t r o n o ­
m ic z n e  w  m ie js c o w o ś c i 
n a d m o rs k ie j.  T e l.  823- 
448 5203-G

P O M IE S Z C Z E N IE  je d ­
n o , d w u p o k o jo w e  (-tele­
fo n  k o n ie c z n y )  na  o -  
k re s  k i łk u le t n i i  w y n a j ­
m ę . N a jc h ę tn ie j  d z ie l ­
n ic a  P o g o d n o . W ia d o ­
m o ś ć : te l.  765-92. g o d z . 
8— 15. S176-G

P O S Z U K U J Ę  lo k a lu  n a ­
d a ją c e g o  s ię  d o  p r o w a ­
d z e n ia  d z ia ła ln o ś c i g a ­
s t r o n o m ic z n e j  ( k a w ia r ­
n ia ) .  O fe r t y  B iu r o  O - 
g ło s z e ń  S z c z e c in  5325.

W Y D A M  o b ia d y  d o m o ­
w e  — te ł.  22-48-81.

5568-G

P O S Z U K U J E  m o ż liw o ś ­
c i k o r z y s ta n ia  z o b ia d u  
d ie te ty c z n e g o  n a  w y ­
no s . R u s k a  38 G /8  lu b  
te l.  »16-307. 5717-G

P O S Z U K U J Ę  g a ra ż u  w
ś r ó d m ie ś c iu  l u b  o k o l i ­
c y .  O fe r t y  B iu r o  O g ło ­
szeń  S z c z e c in  53*58.

P I A T A  126 p  ( p r a w ie  
n o w e g o )  z a m ie n ię  na  
F ia ta  125 p, n o w e g o  lu b  
ro c z n e g o . T e ł.  467-84 
( p o  16). 5575-G

S P R Z E D A Ż

F IA T A  126 p, fa b r y c z ­
n ie  n o w e g o  —  s p rz e ­

d a m . T e i.  22-68-94 (16— 
20). 5939-0

F I A T A  125 p . 1800 —
s p r z e d a m . S t. D u b o is  
29 /3 5648-G

S A M O C H Ó D  F ia t  188 
( r o k  1969) s p rz e d a m  k ib  
z a m ie n ię  na  S y re n ę  lu b  
W a rs z a w ę . T e l. 22-18-74.

5500-G

F I A T A  125 p  1500 (197S) 
p ła s k ie  t ł o k i  s p rz e d a m  
U l.  B o g u s ła w a  20 a/9, 
p o  1«. 5567-G

F A B R Y C Z N IE  n o w e g o  
F ia ta  136 p  — s p rz e ­
d a m . Ted. 22-81-07 po  
g o d z . 16. 5622-G

F I A T A  126 p  ( l is to o a d  
1977) s p rz e d a m . U l .  S w . 
M a r c in a  23/3. 58! 5 -G

F I A T A  125 p , 1500 (1975) 
s p rz e d a m . T e l.  769-12.

5421-G

F I A T A  125 p  ( ro c z n ik . 
1974) p r z e ro b io n y  n a  
M R  p ła s k ie  t ło k i .  Z u ­
k a  ( r o c z n ik  1968) b u r t y  
b la s z a n e , s i l n i k  d o łn o -  
z a w o r o w y  ta n io  s p rz e ­
d a m .  S z c z e c in -P i ic h o -  
w o .  u l .  Z e g a d ło w ic z a  ¿7.

5277-G
F I A T A  125 p, 1500 ( r o k  
1970) s p rz e d a m . T e l. 22- 
95-16. 5268-G
F I A T A  125 p  (1976) s ta n  
b . d o b r y  s p rz e d a m . T e ­
le fo n o w a ć  w  s o b o tę  do  
13. T e l.  429-43, p o  14 
t e l .  22-37-34. 5956-G

W O Ł G Ę  G a z  24 Ddesel 
w  d o b r y m  s ta n ie  s p rz e ­
d a m . S ta r g a rd  O s ie d le  
X X X - le c , ia  P R L  B  3 /c  1.

5564-G
T R A B A N T A  (1972) s p rz e  
d a m . T e l.  820-520.

Z A S T A W Ę  1100 p , ( r o ­
c z n ik  1976) s p rz e d a m . 
T e l .  437-89 po  g o d z . 14.

5266-G
V O L K S W A G E N A  1300
( r a k  .1970) s p rz e d a m . 
T e l .  701-81. o d  17—20.

5414-G
S A M O C H Ó D  m a r k i  S k o  
d a  100 S ( r o k  p ro d . 
1972) s p rz e d a m . O g lą d a ć  
S z c z e c in -G u m ie ń c e , u l.  
B u k o w a  8. w  g o d z . 17—  
20. 5362-G

W A R T B U R G A  312 z
c z ę ś c ia m i z a m ie n n y m i,  
s p rz e d a m . U L  J a n a  K a ­
z im ie r z a  7/7. 54&8-G

O P L A  K A P IT A N A  ( r o k  
p ro d . 1952) t a n io  s p rz e ­
d a m . K a l in y  10/15.

57$I-G

A U D I  100 L S  (1972) 
s p rz e d a m . T e l.  793-291 
(17— 20). 5767-G

S Y R E N Ę  104 s p rz e d a m . 
T e l.  88-294. 5701-G

R Ó Ż N E  czę śc i 1 F ia ta  
127 o r a z  czę śc i d o  S im -  
e l 1.100 — s p rz e d a m .
Ś w ie rs z c z o w a  21.

5733-G

N A D W O Z IE  W a r tb u rg a  
312 d o  n a p r a w y  i  t a k ­
s o m e t r y :  R e c o rd  p rz e ­
r o b io n y  l  2 T A M - Y  r a ­
d z ie c k ie ,  n ie  p r z e ro b io ­
n e  s p rz e d a m . T e l. 358- 
36. 5336-G

T A K S O M E T R  R e c o rd  — 
s p rz e d a m . T e l.  610-307.

5716-G

G A R A Ż  z  M a c h y  f a l i ­
s te j  s p rz e d a m . T e l.  822- 
388 5500-G

G A R A Ż  m u r o w a n y  p r z y  
u l .  R -u g ia ń s k ie  j  s p rz e ­
d a m . T e ł.  230-956.

5834-G

A U T O - L A K IE R  m e -ta lic  
z ie lo n y  o ra z  p a lm ę  
s o rz e d a m . S a m o s i e n r  y
37 a . aaes-G

P Ł A S Z C Z E  s k ó rz a n e  
d a m s k ie  s o rz e d a m . 28 
K w ie t n ia  81/22. 5S94-C

P Ł A S Z C Z  s k ó r z a n y  
d a m s k i,  m ę s k i.  S zw e d ­
k ę  s p rz e d a m . U l  W a ­
w e ls k a  1/18, 5609-G

P Ł A S Z C Z E  s k ó rz a n e  
m ę s k ie , d a m s k ie , k o ­
ż u c h  k r ó t k i ,  p u f y .  s p rz e  
d a m . U l .  W io s n v  L u ­
d ó w  3/15. 5549-G

P Ł A S Z C Z E  s k ó rz a n e  
d a m s k ie . k a n a d y jk ę  
s o rz e d a m . T w a r d o w ­
s k ie g o  7/1. t e ł  755-53.

5621-G
P Ł A S Z C Z  tu r e c k i  s k ó ­
r z a n y  n o w y  s p rz e d a m . 
T e l.  22-50 88. 5645-G

P Ł A S Z C Z E  s k ó rz a n e
tu r e c k ie  — s p rz e d a m  
W ia d o m o ś ć : p o  g o d z . 16 
a l.  J e d n o ś c i N a r o d o w e j  
33/4. 5803-G

P Ł A S Z C Z E  s k ó rz a n e  
s p rz e d a m  O f ia r  O ś w ię ­
c im ia  18/152. p o  16.

5339-0

P Ł A S Z C Z  s k ó r z a n y  
d a m s k i s p rz e d a m , T e l 
427-70. 5296-G

P Ł A S Z C Z E  d a m s k ie  
s k ó rz a n e , k o ż u s -z k i. k o ­
ż u c h  1 k u r t k ę  d a m s k ą  
s p rz e d a m . T e ł.  22-90-88. 
o d  14.30. 3760-G

P Ł A S Z C Z E  s k ó rz a n e  
d a m s k ie  r o z m ia r y  ś re d ­
n ie  i  d u ż e  s p rz e d a m . 
T e ł. 22-16-24. 5969-G

P Ł A S Z C Z E  d a m s k ie  
s p rz e d a m . A l .  P ia s tó w  
68/15 ( le w a  o f ic y n a ) .

5750-G
M Ę S K I i  d a m s k i p ła s z c z  
s k ó r z a n y  s p rz e d a m . T e l. 
746-44. 5846-G

P Ł A S Z C Z  d a m s k i s k ó ­
r z a n y  i  k u r t k ę  m ę ską
s p rz e d a m . U l .  M ie s z ­
k a  I  102/4. 5810-G

K U R T K Ę  1 p ła szcze  s k ó  
rż a n e  d a m s k ie  s p rz e ­
d a m . T e l. 755-42

5690-G
E L E G A N C K I  k o ż u c h  
d a m s k i z k a p tu r e m  
(w z r o s t  — 158 c m )  o ra z  
p ła s z c z  s p rz e d a m . U l.  
26 K w ie t n ia  35/16.

5661-G
F U T R O  z l is ó w  s p rz e ­
d a m . T e l.  22-90-85. o d  
g o d z . 17. 5694-G

2 F O T E L E ,-  n o w e  s p rz e ­
d a m . T e l. 22-42-43.

5396-G

M A G IE L  e le k t r y c z n y  
s p rz e d a m . R u s k a  16/1.

5311-G
K IO S K  w a r z y w n o -o w o ­
c o w y  w  m ie js c o w o ś c i 
n a d m o rs k ie j  s p rz e d a m . 
T e l. 452-86. p o  g o d z . !7 

5472-G
D W IE  p a te ln ie  e le k t r y ­
c z n e , s t o l i k i  o g ro d o w e  
s p rz e d a m . T e ł.  823-448.

5202-G
W Ł O S K IE  k r z e s e łk o  sa 
m o c h o d o w e  d z ie c ię c e  
s p rz e d a m , l  M a ja  27/21 
p o n ie d z ia łe k  — od  11—
17. 5747-G

M A S Z Y N Ę  d o  czyszcze ­
n ia  d y w a n ó w , w y k ła ­
d z in  s p rz e d a m . 889-26

5826-0
P IE C  c .o .. g a ra ż  i  S y ­
re n ę  105 — s p rz e d a m  
T e l.  175-088 5571-G

A P A R A T U R Ę  b a s o w ą  
. .S e lm e r ”  MW w  s p rz e ­
d a m . M io d o s y tn ia  „ U  
W y s z a k a ”  (w ie c z o re m ) , 

5385-G
B O N Y  P e K a O  — s p rz e ­
d a m . T e l. 22-28-76

5739-G
S IE D M IO T Y G O D N IO -
W E  r a t le r k i ,  p ła s z c z  s k ó  
r ż a n y  d a m s k i s p rz e ­
d a m . K o n o p n ic k ie j  10 
p ię t r o .  5624-G

P IE S K A  t r z y m ie s ię c z ­
n e g o  w i lc z u r a  s p rz e ­
d a m . T e ł.  70-134 po  
g o d z . 16. 5850-G

L O K A L E

K A W A L E R K Ę  s p rz e ­
d a m . T e l.  715-61.

S443-G
K O M F O R T O W E  w ła s ­
n o ś c io w e  60 m  k w . .  na 
I I  p ię t r z e  w  c e n tr u m  
s p rz e d a m . O f e r t y  B iu r o  
O g ło s z e ń  S z c z e c in  5354

M -3  w  ś r ó d m ie ś c iu  
s p rz e d a m . O fe r t y  B iu r o  
O g ło s z e ń  S z c z e c in  5430.

M -2  lu b  M -3  k u p ię .  
O fe r t y  B iu r o  O g ło s z e ń
S z c z e c in  5763.

M IE S Z K A N IE  1—2 po ­
k o je  k u p ie .  W y m a g a n e  
C.o T e l, 447-01.

5639-G
M -2  z d e c y d o w a n ie  k u ­
p ię  l u b  w y n a jm ę  m ie ­
s z k a n ie  w  P o lic a c h . 
O fe r t y  B iu r o  O g ło s z e ń  
S z c z e c in  56T2 
O D N A J M E  o o k ó j  n a n u . 
T e l.  22-16-64. 5731-G

W Y N A J M Ę  p o k ó j  — 
R o s e n b e rg ó w  91.

57312-G
P O K 0 J  u m e b lo w a n y  
d w u o s o b o w y , d o  w y n a ­
ję c ia .  82-29-12 5397-G

M -3  z a m ie n ię  na  r ó w ­
n o rz ę d n e  t y l k o  z k o le ­
ja r z e m  p o s ia d a ją c y m

m ie s z k a n ie  s p ó łd z ie lc z e  
lu b  k w a te r u n k o w e .  W ‘a  
d o m o ś ć : t y l k o  w  n ie ­
d z ie lę  p o d  te .  899-88

5S07-G
M IE S Z K A N IE  k w a te ­
r u n k o w e  3 -p C 'ko jo w e  
c .o .. w  ś ró d m ie ś c iu ,  za ­

m ie n ię  na  p o d o b n e  z 
o g r ó d k ie m . O fe r ty  B iu ­
ro  O g ło s z e ń  S z c z e c in  
5796.

P O S Z U K U J Ę  M -2  lu b
M -3 . T e l.  82-39-62 po  13.

5652-G

D Z IE IM M IK  R O B O T N IC Z E J  S P Ó Ł D Z IE L N I  W Y D A W N IC Z E J  „ P R A S A  -  K S I Ą Ż K A  -  R U C H "  W Y D A W C A : S z c z e c iń s k ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  
eCiT  e ‘ K , 1 A D M IN IS T R A C J A :  70-550 S z c z e c in , p l. H o łd u  P r u s k ie g o  8 s k r y t k a  p o c z to w a  70-952 R E D A G U J E  K O L E G IU M . T E L E F O N Y : c e n t r a la  430-21, s e k re ­

t a r i a t ,  re d . n a c z e ln y  457-41, s e k r e ta r z  r e d a k c j i  467-21, s e k r e ta r ia t  t e c h n ic z n y  430-21 ( w e w n .  83), d z ia ł  m ie js k i  462-35 d z ia ł  m o r s k i  427-77 d z ia ł  s p o r to w y  379-50 d z ia ł  łą c z n o ś c i 
d .?Zk . . m k a m i 4a0-21 B iu r o  O g ło s z e ń  394-34, re d . p o ra n n a  (p o  g o d z . 6) 22-40-28 i  22-42-50. d a le k o p is y  22-40-18. P r e n u m e ra tę  n a  k r a j  p r z y jm u ją  O d d z ia ły  R S W  P ra s a —K s ią ż k a —  
« u c n  o ra z  U rz ę d y  P o c z to w e  i  d o rę c z y c ie le  w  te r m in a c h  d o  25 l is to p a d a  na  s ty c z e ń , I  k w a r t a ł ,  I  p ó łro c z e  r o k u  n a s tę p n e g o , n a  c a ły  r o k  n a s tę p n y  d o  d n ia  10 k a ż d e g o  m ie s ią c a  
p o p rz e d z a ją c e g o  o k r e s  p r e n u m e r a ty  n a  p o z o s ta łe  o k r e s y  r o k u  b ie ż ą c e g o . C e n a  p r e n u m e r a ty  r o c z n e j  —  312 z ł. Z a k ła d y  p r a c y ,  in s t y t u c je  ł  o r g a n iz a c je  s k ła d a ją  z a m ó w ie n ia  
n a  p r e n u m e ra tę  w  m ie js c o w y m  O d d z ia le  R S W , a w  m ie js c o w o ś c ia c h  w  k t ó r y c h  n ie  m a  te g o  O d d z ia łu  w  U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z y c ie l i .  N a to m ia s t  p re n u m e ­
r a to r z y  in d y w id u a ln i  w y łą c z n ie  w , U rz ę d a c h  P o c z to w y c h  b ą d ź  u  d o r ę c z v " ;e! :  P r e n u m e ra tę  ze  z le c e n ie m  w y s y łk i  za g ra n ic ę ,  k tó r a  je s t  o  50 p ro c . d ro ż s z a , p r z y jm u je  F S W '

. a— R u c k ”  C e n tr a la  K o lp o r ta ż u  P r a s y  i  W y d a w n ic tw ,  u l .  T o w a ro w a  28 00-958 W a rs z a w a  k o n to  P K O  n r  1531-71. N r  in d e k s u  35034. D r u k :  S z c z e c iń s k ie  
¿ .s k ła d y  G r a f ic z n e .  Tv c -
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P O L S K I — n ie d z ie la :  „ D a c z a ”  g. 
39; W S P Ó Ł C Z E S N Y  — „ K o o c iu c h ”  
g . i«  (s o b o ta  i  n ie d z ie la ) :  F IL H A R ­
M O N IA  — s o b o ta : K o n c e r t  g. 18: 
P L E C IU G A  — T a je m n ic z a  s z u f la ­
d a ’ g. 17: n ie d z ie la :  g. l i .

D E L F IN  ( te l.  468-78) Z  p r z e w ią z a ­
n y m i  o c z a m i”  g . 9. ia , l5  13.30 
15.45. 1«, 20.15 h is z p .. 1. 18 (s o b o ta  
i  n ie d z ie la ) :  K O S M O S  ( te l .  380-03) 
„ K u n g - F u ”  g . 9 11.15 i'3.30 18.15,
20.30 p o i. .  1. 15: ..G o rą c z k ą  s o b o t­
n ie )  n o c y ”  g . 1£ U S A . 1. 15. (so ­
b o ta  i  n ie d z ie la ) :  B A Ł T Y K  ( te l.  
733-35) „L e g e n d a  o m iło ś c i ”  g. 15.30. 
ra d ź . :  „ S t r a c e ń c y ”  g . 1.7.30 19.45.
U S A . 1. 18 (s o b o ta  i  n ie d z ie la ) :  C O ­
L O S S E U M  ( te l .  458-.18) . .M ic h a ł S t ro  
S o w  — k u r ie r  c a r s k i ”  g . 9 18.15.
13.30. buŁg. 1. 12: . .Z w o ln ie n ie  w a -  
ru n ik o w e ”  g . 16 18.15 . 20.30. U S A .
1. 18 (s o b o ta  1 n ie d z ie la ) :  P O L O N IA  
( ite l. 22 i 8-34) „ Z e w  r o d u ”  g . ML. 
C S R S : . .O d d z ia ł”  g. 13 17. U S A . 1. 
142; . .V io le t te  i  F r a n c o is ”  g. 15. 19 
f r . .  1. 18 (s o b o ta  i n ie d z ie la ) :  P IO ­
N IE R  ( te ł 475-82) „ S k a r b ”  g . ¡6. 15. 
r u m . :  ..Z a  r o k .  za d z ie ń , za  c h w i­
l e ”  g. 18 20 do I . .  1. 16: „ W e n d e ta ”  
g . 22. f r . .  I .  18 (s o b o ta  1 n ie d z ie la ) :  
P R O M IE Ń  ( te ł.  374-95) „ W y s o k ie  
l o t y ”  g. 16. 18. 20 nod.. 1. 15: n ie ­
d z ie la :  g . 16 1«: M A R S  — n ie d z ie ­
la :  „ M o r d e r s tw o  w  O r ie n t  E x p re s -  
s ie ”  « . 1«. 18.30 a n g . .  1. 15: S Z M A ­
R A G D O W E  ( Z d r o je )  n ie d z ie la :  
. .G w ia z d y  p o r a n n e "  g. 15. p o ł.. 1. 
35: „ im p e r iu m  n a m ię tn o ś c i”  g . 17 
39. ja p . .  1. 18; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie )  
n ie d z ie la :  „ D r o g a  d a le k a  p rz e d  
n a m i ”  g . 15 r>ol.. 1. 15: „ K r ó l  C y ­
g a n ó w "  g. 17. 18 U S A . 1. 18: H U T ­
N I K  (S to i c z y n )  n ie d z ie la :  „A Ł a a -  
*n y s  id z ie  d o  s z fc o ly ”  g . 1» . ra d ź .:  
..C o  m i » ro b is z  ja k  m n ie  z ła p ie s z ”  
g . 17.H5. p o i.  1. 15: 1 M A J  ( Ż y d ó w ­
ce ) n ie d z ie la :  .S z k a r ła tn y  p v ra t”  
Ł  16. U S A  1. 15: „ T o r t u r y ”  g. 18 
f r .  1. 15: B A J K A  (P o lic e )  n ie d z ie ­
la :  „ S ie d e m  n o c y  w  J a p o n i i ”  g, 17. 
19. ja p . 1. 12: B I A Ł Y  Ż A G I E L
(T rz e b ie ż )  n ie d z ie la :  „ K o n c e r t  na 
p a te ln ię  1 o r k ie s t r ę ”  g. 16. N R D : 
„ A r ia  d la  a-tdety”  g, 18 p o i.  1. 18: 
S Y R E N K A  (J a s ie n ic a )  n ie d z ie la :  
„ P r z y g o d y  R o b o tk a  C h r o b o tk a ”  g. 
36. p o i. :  J e ś l i  o d e jd z ie s z ”  g. 17. 
18. ra d ź .:  Z A T O K A  (N o w e  W a rp n o )  
n ie d z ie la :  .B u rz a  na  w y s p ie ”  g. 
17. p o i . :  „ N a r o d z in y  g w ia z d y "  g. 
13. U S A , 1. 15: R O B O T N IK  ( P y r z y ­
ce ) n ie d z ie la :  „ S z u k a j  w ia t r u ”  
ra d ź ..  1. 16: G R Y F  ( G r y f in o )  n ie ­
d z ie la :  „ S e k r e t  E n ig m y ”  — p o i. .  I.  
12. cz . I  i  I I :  W IS Ł A  (G o le n ió w )  
„C a d d ie ”  a u s t r  ł.  15: „ O jc ie c  S e r­
g iu s z ”  ra d ź . 1. 15 (s o b o ta  i  n ie d z ie ­
la ) :  D A R  (S ta rg a r d )  K i l k a  p y ta ń  
n a  te m a ty  o s o b is te ”  ra d ź .. .1. 15: 
„ G w ie z d n e  w o jn y ”  U S A  1. 12 (so ­
b o ta  i  n ie d z ie la ) :  I N A  ( S ta rg a rd )  
n ie d z ie la :  „ G o r ą c z k a  s o b o tn ie j  n o ­
c y ”  U S A . 1. 1«.

P O R A N K I
D L A  D Z IE C I I  M Ł O D Z IE Ż Y

(n ie d z ie la )

B A Ł T Y K  — „ T a je m n ic a  T o ł i ”  g. 
3.4.38- P O L O N IA  — T o iu ń ś k ie  
I g r a s z k i”  g. 19: P IO N IE R  — „ J a ­
w o r o w i  lu d z ie ”  g . 10. 14. 12 17:
P R O M IE Ń  -  „ P i r a t  ”  g. 12. 14: 
M A R S  — „ Z m y ś le n ie ”  g . 14: S Z M A  
R A G D O W E  — „ P o d w o d n a  w y c ie c z ­
k a ”  g. 14: P R Z Y J A Ź Ń  — „ O s ta tn ia  
d w ó jk a ”  g . 13.30: 1 M A J  -  „ M u ­
z y k a n c i ”  g. 15: B A J K A  —  „S z c z e ­
k a ją c y  t a le r z ”  g . 12.

M U Z E U M  — S ta r o m ły ń s k a  27 — 
S z tu k a  P o m o rz a  Z a c h o d n ie g o  X I I I — 
X V I I  w  S ta re  s re b ra  ze z b io ­

r ó w  w ła s n y c h :  S z tu k a  p o ls k a :  P o ­
k a z  je d n e g o  o b ra z u : W ła d z tw o  
K s ią ż ą t  P o m o r s k ic h  — g 9—1S: 
W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 —  P o ls k a  
n a d  B a ł ty k ie m  p rz e d  .000 la t :  G o ­
s p o d a rk a  m o rs k a  na  P o m o rz u  Z a ­
c h o d n im  1945—70: P r z y r o d a  m o rz a : 
D a w n a  k u l t u r a  lu d o w a  na P o m o ­
r z u  Z a c h o d n im ;  K u l t u r a  A f r y k i  
z a c h o d n ie l Z  d z ie ló w  rz e m io s ła  na 
P o m o rz u  Z a c h o d n im :  D a w n a  p o r ­
c e la n a  fa ia n s  1 s z k ło  g. 9— 16: 
S T A R Y  R A T U S Z  -  Dl R z e p ic h y  -  
D z ie le  S z c z e c in a  o d  X  w ie k u  do  
w s p ó łc z e s n o ś c i g. 9— 15: S A L O N  
M E L O M A N A  -  o l H o łd u  P r u s k ie ­

g o  8 — G i- a f i l ta  R y s z a rd a  T o k a r ­
c z y k a  — c z y n n a  o d  g . '10 d o  19 (so b .) 
K L U B  „13  M U Z ”  -  o l Ż o łn ie ­
rz a  2 — M a la r s tw o  K r y s t y n y  C h o j­
n a c k ie j :  Z A M E K  B W A  -  G ru p a  
M  5 (R a d o m ) m a la r s tw o  g 14— 18: 
M a la r s tw o ,  n ła s k o rz e ź b a  L u d o m ir a  
S le ń d z iń s k ie g o : M a la r s tw o  A l i d )

C h o ro c le j  (B y d g o s z c z ) ;  G r a f ik a  Iz a ­
b e l l i  G u s to w s k ie )  1 W o jc ie c h a  M i l ­
le ra  (P o z n a ń )  — a 0— 8 
W  N IE D Z IE L Ę  —  m u z e a  c z y n n e  w
g. 10— 18.

S Z P IT A L E

C H ŁR . D Z IE C IĘ C A  — U n i i  L u b e l­
s k ie j  ( d y ż u r  o g ó ln y ) ;  D Y Ż U R  O P A ­
R Z E N IO W Y  — W o jc ie c h a  7 : C H IR .
— U n i i  L u b e ls k ie j :  P O Ł O Ż N IC ­
T W O  —  P io t r a  S k a r g i :  W E W N . — 
R e jo n o w y .

P R Z Y C H O D N IE

D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7 -  g 
1 8 -7 : D O R O S Ł Y C H  -  J e d n o ś c i N a ­
r o d o w e j  ¡8 — g. 29—7: S T O M A T O ­
L O G IC Z N A  -  J e d n o ś c i N a ro d o -  
w e1 12 -  R 29—7: N A D  O D R A  19
— «  1 8 -8 : C H IR  D Z IE C IĘ C A  ~  
W o jc ie c h a  7 -  a 8— 20 
N IE D Z IE L A
C H IR . D Z IE C IĘ C A  -  W o jc ie c h a  7: 
C H IR . — I I  P o m o r z a n y :  P O Ł O Ż ­
N IC T W O  — P o m o r z a n y :  W E W N . — 
R e jo n o w y .

P R Z Y C H O D N IE  D Y Ż U R U J Ą C E

D Z IE C IĘ C A  —  W o jc ie c h a  7 — ca ­
ła  d o b ę : D O R O S Ł Y C H  — J e d n o ś c i 
N a r o d o w e j  12 —  c a ła  d o b ę : S T O ­
M A T O L O G IC Z N A  — J e d n o ś c i N a ­
ro d o w e j  12 — o d  g, 8 — e a ła  d o ­
b ę : N A D  O D R A  18 — c a ła  d o b ę  
( w  ty m  g a b in e t  z a b ie g o w y ) .

A P T E K I

P L  G R U N W A L D Z K I  42 (d o d  o d ­
t r u t k i  1 t le n )  — te ł 345-59: M IC ­
K IE W IC Z A  181 — te l  730-44 AT. 
W Y Z W O L E N IA  107 - - te l  22-10-12: 
S T O Ł C Z Y N  N /O d ra  2« -  te l
239-422: Z D R O J E  B a t  C h ło p s k ic h  
54 -  t e l  8:2-573.

IN F O R M A C J E

S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  —  te l.  425-25 
1 446-46 — g . 7—94 (s o b o ta ). 
U S Ł U G O W A  — te l.  428-94 i  473-ió
— g . 8— 19 (s o b o ta ).
R U C H  S T A T K Ó W  -  te l 9 i*
S T A N  P R Z E J E Z D N O Ś C I D R Ó G  -  
t e l  oao (a  7—a .)  ‘

P O G O T O W IA

P O G O T O W IE  R A T U N K O W E  - t e l  
899 S T R A 2  P O Ż A R N A  — 998: P O ­
G O T O W IE  M O  -  997: P O G O T O ­
W IE  D R O G O W E  -  991: P O G O T O ­
W IE  D Ź W IG O W E  -  982: P O G O ­
T O W IE  E L E K T R O W N I — 991: P O ­
G O T O W IE  G A Z O W N I -  992: P O ­
G O T O W IE  C IE P Ł O W N I — 993: P O ­
G O T O W IE  W O D O C IĄ G Ó W  I  K A ­
N A L IZ A C J I  — 094: P O G O T O W IE  
L O K A T O R S K IE  -  986: P O G O T O ­
W IE  S P Ó Ł D Z IE L C Z E  -  222-416-

P O G O T O W IE  T V  —  358-98 i  859-55.

D Y Ż U R Y  D E L IK A T E S Ó W  
(n ie d z ie la )

A L .  W O J . P O L . 25 — g. 40—45: 
B . K R Z Y W O U S T E G O  9 — g. 15—20.

P R O G R A M  I

13.35 R a d z im y  r o ln ik o m  ( k o l. ) .  13 45 
R a d a r .  14 S T U D IO  8. 14.10 H a lo , na  
łą c z a c h . 14.30 K o n t o  1980 14.35 K t o  
z n im  w y g r a  — te le t u r n ie j  p o ś w ie ­
c o n y  m it o lo g i i  g r e c k ie j .  15..0 G o ść 
S tu d ia  8. 15.20 K o m ik s  U S A  „ I n ­
w a z ja  s u n e r  S c r o l ia ”  15.45 M a g a ­
z y n  f i r m o w y .  16.20 K o r e p e ty c je  
e k o n o m ic z n e . 16.40 G w ia z d y ,  g w ia z d  
k i  g w ia z d e c z k i 17.05 K o n t o  1980 
¡7.10 Z b l iż e n ia  ¡7.30 K o le k c ja  L e sz­
k a  M a z a n a . 17.40 R e p o r ta ż  ze s z k ó ł­
k i  je ź d z ie c k ie j .  .17.55 M e cz  p i ł k i  
n o ż n e j Ł K S  — W is ła  18.50 D o b ra ­
n o c  19 F i lm  p r z y r o d n ic z y  T V  U S A  
„ W  ś w ie c ie  d z ik ic h  z w ie r z ą t ”  ¡9 30 
D z ie n n ik  20.15 S tu d io  8 za p ra s z a
20.20 F r .  k o m e d ia  .S m ic . s rnac. 
s m o c ”  21.55 S tu d io  w y b o rc z e . 22.35 
K o n c e r t  g d a ń a k i. 22 50 D z ie n n ik .
22.55 Z  c y k lu  „ R ó ż e  M o n t r e u x ” . 
23.28 F i lm  k r y m .  T V  a n g  „ D ia n a ”  
0 :0  T e le d y s k u s je . 0.40 W ie c z o rn y  
m a z u re k .  0.50 D o b ra n o c .

P R O G R A M  I I

15.25 I n fo r m a to r  t u r y s t y c z n y .  ¡5.55 
K lu b  J a z z o w y  S tu d ia  „ G a m a ” . 16.40 
E s t ra d a  f o lk l o r u  ( k o l . ) ,  17.10 S e k re ­
t y  k in a  ( k o l. ) .  17.40 D la  m ło d y c h  
w id z ó w  .C a ła  n a p r z ó d ”  18.1© F i lm  
T V P  „ N o c e  1 d n ie ”  k o l . ) .  19.i« 
K r o n ik a  d z ie n n ik  ( k o l  ). 20.15 O p e ­
ra  m ie s ią c a  „ D o n  P a s q u a le ”  ( k o l. ) .
21.30 F i lm  T V  N R D  „ T e le fo n  140” .
23.20 P r o g r a m  e s t ra d o w y  T V  a n g  
. .D a w n e  d o b r e  c z a s y ”  ( k o i . )

N IE D Z IE L A  
P R O G R A M  I

5.4« 1 6.1« T T R . 6.40 N o w o cze sn o ść  
w  d o m u  i  z a g ro d z ie  ( k o lo r ) .  7.10 
E m e r y tu r y  d la  r o ln ik ó w  ( k o lo r ) .
7.20 T e le w lz ja d a  8 D z ie n n ik  T V  
( k o lo r ) ,  8.16 „ Z a ś lu b in o w y  p ie rś c ie ń ”
— p r .  z o k a z j i  36 r o c z n ic y  w y z w o ­
le n ia  K o ło b rz e g u  ( k o lo r ) .  9 T e le ra -  
n e k  ( k ö lo r ) .  10.25 A n te n a  ( k o lo r ) .
10.50 F ito n  p r z y r o d n ic z y  . .B o b r y ” . 
-14.20 L a u r e a c i  k o n k u r s ó w  e h o o in o w  
s k le h  — B a rb a r a  H e s s e -B u k o w s k a  
( k o lo r ) .  1-1.5« P ió r k ie m  i  w  o c le m .
18.15 D z ie n n ik  ( k o lo r ) .  12.35 R o ln i ­
cze  r o z m o w y .  13.16 T e le tu r n ie j  
( k o lo r ) .  14-1« D la  d z ie c i „ C z a r y  m i ­
s tr z a  B a r t ło m ie ja "  ( k o lo r ) .  15 L o s o ­
w a n ie  D u ż e g o  L o tk a  ( k o lo r ) .  15jl5 
T V  K o n c e r t  Ż y c z e ń  ( k o lo r ) .  18 
F i lm  T V  U S A  „J a n e  Gooda-U  w ś ró d  
z w ie r z ą t ”  ( k o lo r ) .  ¡6.56 S tu d io  w y ­
b o rc z e . 17.10 T e le -E c h o  ( k o lo r ) ,  lfl.10 
F a m  d o k u m  D e c y d u ją c y  f r o n t ”  
( k o lo r ) .  19 W ie c z o r y n k a .  ¡9.30 D z ie ń  
n ik  T P  ( k o lo r ) .  20.10 F i lm o te k a  
a r c y d z ie ł  — . D y l i ż a n s ”  — w e s te rn  
z J o h n e m  W a y n e . 31.50 K o n c e r t  
r o z r y w k o w y  z u d z ia łe m  f r a n c u ­
s k ic h  i  p o ls k ic h  p io s e n k a r z y  ( k o ­
lo r ) .  22.55 D z ie n n ik  ( k o lo r ) .

P R O G R A M  I I

10.26 P r o g r a m  lo k a ln y .  10.4« F in a ł  
t u r n i e j u  b o k s e rs k ie g o  o „ Z ło ta  
Ł ó d k ę ” . 12 40 F i lm  ra d ź  „ D z ie c iń ­
s tw o  w  o g n iu ”  ( k o lo r ) .  13.45 M i­
s tr z o s tw a  P o ls k i  w  p ły w a n iu  ( k o ­
lo r ) .  14.45 Z w ią z k i  K o ło b rz e g u  z 
P o ls k a . 14.S) K o ło b rz e s k ie  ż a g le .
14.45 B a l la d a  o  o s t a tn ie j  b ry g a d z ie
— 3 5 - le c ia  w y z w o le n ia  W y b rz e ż a  
( k o lo r ) .  15 P a s je  H ie r o n im a  K r o ­
cz  y  o s k ie g o  ( .k o lo r) .  16.30 K o ło b rz e g  
1980. 1« P r o g r a m  lo k a ln y  16.40 F i lm  
p o ls k i  „ J a r z ę b in a  c z e rw o n a ” , 18.15 
S te re o  1 w  k o lo rz e  ( k o lo r ) .  19.30 
D z ie n n ik  ( k o lo r ) .  20.10 R e c ita l f r a n ­
c u s k ie j  p io s e n k a r k i  F r a n c e  G a li  
( k o lo r ) .  20.55 P a n o ra m a  ja z z u  D o l­
s k ie g o  ( k o lo r ) .  21.45 F i lm  a n g . „ P o ­
c ią g  z d w o rc a  P a d d in g to n ”  — w g  
p o w ie ś c i A . C b r is te .
U W A G A :  T V  z a s trz e g a  s o b ie  z m ia ­
n y  w  p r o g r a m ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

13.30 F i lm  d la  m ło d z ie ż y  „ I v o  1 n ie ­
b ie s k a  m e w a ” . 14 .Ś w ia t n a ja -  
k ó w ” . 14.30 W ia d o m o ś c i.  14.45 G o ­

d z in a  z f i lm e m .  16 P r o g r a m  z  R o - 
s to c k u .  47.30 W ia d o m o ś c i.  17.35 
S p o r t .  18.50 P o z d r o w ie n ia  T V  d z ie ­
c ię c e j.  19 F i lm  ,T V  d u ń s k ie j  „ L o ­
k a t o r z y ” . 19.25 P ro g n o z a  p o g o d y , 
k r o n ik a .  20 F i lm  f r  „ B lo n d y n  w  
c z a r n y m  b u c ie ” . 21.30 K r o n ik a .  21.43 
P r o g r a m  m u z y c z n y  z D re z n a . 22.35 
F i lm  T V  . .T e le fo n  1,40” . 23.35 W ia ­
d o m o ś c i.

N IE D Z IE L A

9.25 K r o n ik a ,  10 S p o r t  i  za b a w a . 
111 P r o g r a m  m u z y c z n y , l i . 30 K o n ­
c e r t  m u z y k i  p o w a ż n e j.  12 ..R yb a  
n a  s to le ” . 12,25 W  la s a c h  In d o n e ­
z j i .  12.50 W ia d o m o ś c i,  k r o n ik a .  18 
P o le c a m y .. .  13.05 R o z m a ito ś c i.  15.05 
. .C u d o w n y  z e g a re k ” . 15.39 Ż a r t y  
f i lm o w e .  16 B e r l in .  17 W ia d o m o ś c i. 
17.85 „ P ta s ie  w e s e le " .  17.20 S p o r t .
18.50 T V  d z ie c ię c a . 19.25 P ro g n o z a  
p o g o d y , k r o n ik a .  20 S z tu k a  „H e d d a  
G a b le r ” . 22.05 K r o n ik a .  22.20 A r ie  
o p e ro w e  ś p ie w a  B . M a ła c h o w s k i.
22.45 W ia d o m o ś c i.

P R O G R A M  I

14.00 S tu d io  „ G a m a ” . 14.20 S tu d io  
„ R e la k s ” . 14.25 S tu d io  „ G a m a ” .
16.00 T u  J e d y n k a .  16.40 R e la c ja  ze 
s p o tk a ń  p i łk a r s k ic h  o m is t r z o s tw o  
1 l i g i .  17.00 T u  J e d y n k a  17.2« D .c . 
r e la c j i  p i łk a r s k ic h .  18.00 T u  J e d y n ­
k a . ¡3.33 Z  a r c h iw u m  n a g r a ń  r a d io ­
w y c h .  19.15 Z  k a to w ic k ie g o  s tu d ia .
19.30 W e s o ły  a u to b u s . 21.05 G w ia « -  
d y  ja z z u . 22.23 B y d g o s z c z  n a  m u ­
z y c z n e j a n te n ie .  23.00 W ita  W as 
P o ls k a . 8.01 W ia d o m o ś c i.  0.06 K a ­
le n d a rz  K u l t u r y  P o ls k ie j.  OjM N o c ­
ne  S t u d io  „ G a m a ” .

P R O G R A M  I I

1.4.30 D la  d z ie c i „ H a m a k ” . 14.S8 
„ C z a ta ” . ¡5.05 M u z y k a  H a y d n a .
15.20 P o p o łu d n ie  d z ie w c z ą t i  c h ło p ­
c ó w . 76.00 Z  „ K o m a n  B a n d e m ”  — 
» r a  Z b ig n ie w  J a r e m k o . 16.1« P rz e ­
k r ó j  m u z y c z n y  ty g o d n ia .  16.40 C zy  
zna sz  te  k s ią ż k ę ?  17.00 Z  a r c h iw u m  
ja z z u . 17.28 . T a m p e lu n a  w  ł i o c u ” .
17.40 R e p o r ta ż  l i t e r a c k i .  ¡8.00 M u ­
z y c z n e  a r c h iw u m  P o ls k ie g o  R a d ia . 
l* .2 5  P le b is c y t  S tu d ia  .G a m a ” . ¡8.4« 
C zas i L u dz ie . 19.00 M a ty s ia k o w ie ” .
19.39 M u z y k a  o p e ro w a . 20.00 N o ­
t a t n i k  k u l t u r a l n y  2U.15 F e s t iw a l 
O r g a n o w y  w  M a g a d in o  w  ¡979 r.
21.40 L u ig i  B o c c h e r in i  — S y m fo n ia  
A - d u r  o o . 37. 22.00 R a d io v a r ie te .  
23.M  M is t r z o w s k ie  in te r p r e ta c je  m u ­
z y k i  d a w n e j.

P R O G R A M  I I I

14.99 K o n c e r t y  o rg a n o w e . 16.05 
K r a m  z p io s e n k a m i.  ¡5.3« A u d y c ja  
r o z r y w k o w a .  46.30 D a w n y c h  w s p o m ­
n ie ń  e z a r. 16.46 S a d y  i  p rz e s a d y . 
¡7.05 M u z y c z n a  p o c z ta , 17.48 M u ­
z y k a  r o d z in y  K u r y le w ic z ó w .  ¡8.10 
P o l i t y k a  d la  w s z y s tk ic h .  ¡8.25 K o n ­
c e r t  ja k ie g o  n ie  b y ło .  19.00 P o s łu ­
c h a ć  w a r to . . .  19.16 G ra  i  ś p ie w a  
ze s p ó ł „ S B B " ,  ¡9.35 O p e ra  ty g o d n ia  
„ K o r o n a c ja  P o p p e i”  19.58 „ Z a k a z  
w ja z d u ” . 20.00 B a w  s ie  ra z e m  z 
n a m i.  2fi.d8 G w ia z d a  s ie d m iu  w ie ­
c z o ró w . 22 jl5  T e a t r z y k  Z ie lo n e  O k o  
—  „ B r a c ia ” . 2 8 iie  R o m a n s e  z te a t r u .  
23.95 J a m  sess io n  w  T r ó jc e .

P R O G R A M  I V

13.5« T u  S tu d io  S te re o . ¡4.45 K u l ­
t u r y  m u z y c z n e  A f r y k i .  ¡6.05 T P R  
— S tu d io  K la s y c z n e . 16.95 K o d e k s  
i  k ie r o w n ic a  . .Ś w ia t ła ” . ¡6.26 B a l la ­
da  z f i lm u  .K u n g - F u ” . 16.30 „R o z ­
m o w y  o  w y c h o w a n iu ” . 17.00 S zcze­
c iń s k ie  p o p o łu d n ie .  ¡8.25 p a s je , p o ­
d ró ż e . p r z y g o d y .  19.00 C zy  zna sz  
s w o je  p ra w o ?  19.15 J . f r a n c u s k i .
10.30 S tu d io  S te re o  z a p ra s z a . 22.10 
K o s m o s  b l i s k i  i  d a le k i .  22 30 L u ­
d z ie  k t ó r y c h  w y b ie r a m y .  22.50 
Ś p ie w a  „ D e l le r  C o n s o r t ” .

N IE D Z IE L A  

P R O G R A M  I

9.05 R a d io w y  m a g a z y n  w o js k o w y .
10,15 W io s e n n e  r y tm y .  10.30 R a d io ­
w y  T e a t r  d la  D z ie c i — „ T u m b o  z 
P r z y lą d k a  D o b re j  N a d z ie i”  14.15 
W io s e n n e  r y tm y .  ¡2.05 „ W  s a m o  
p o łu d n ie ” . 13.09 Z  m e lo d ia  i  p io ­
s e n k a  p rz e z  k r a j .  ¡4 30 „ W  J e z io ­
r a n a c h ” . 15.00 K o n c e r t  ż y c z e ń . 16. ¡5 
M u z y c z n e  p e jz a ż e . 17,15 S t r o f y  d la  
C ie b ie . 18.20 M e lo d ie  o z m ie rz c h u . 
¡9.20 P r z y  m u z y c e  o s p o rc ie .  20.00 
K o n c e r t  ż y c z e ń . 81.05 W ró ż b y  z 
g w ia z d  c z y l i  w ę d ru je m y  po d  W ie l­
k im  W o z e m . 22.W) Z  p ł y t  Z b ig n ie ­
w a  S e ife r ta .  22.20 M o ja  a u d y c ja  
m u z y c z n a . 23.05 In fo r m a c je  s p o r to ­
w e . 23,15 R e w ia  p io s e n e k . 28.45 M u ­
z y k a  ja z z o w a . 0.06 K a le n d a rz  K u l ­
t u r y  P o ls k ie j .  0 . 1.1 N o c  z m e lo d ia  
i  p io s e n k a  z K ie lc .

P R O G R A M  I I

6.40 Z  m a lo w a n e j s k r z y n i .  7.00 M e ­
lo d ie  n ie d z ie ln e g o  p o ra n k a . 7.35 
K o n c e r t  p o r a n n y .  8.00 „ N ie d z ie ln e  
s p o tk a n ia ” . 8.30 N ie d z ie L n e  s p o tk a ­
n ia .  12.05 P o ra n e k  m u z y k i  s y m fo ­
n ic z n e j .  18.00 T e a t r  P R  — „ P o w r ó t  
p o s ła ” . ¡4.35 M u z y k a  lu d o w a  15.00 
R a d io w y  T e a t r  d la  M ło d z ie ż y  — 
„ G o r z k a  c z ą s tk ą  p o m a ra ń c z y ” . 16.30 
N a g ra n ia  r a d io w e  m ie s ią c a . 16.90 
K o n c e r t  c h o p in o w s k i.  16.39 P o d ­
w ie c z o re k  p r z y  m ik r o fo n ie .  18.90 
P o z n a  je m y  __ p ł y t y  „P o L s k ie h  N a ­
g r a ń ” . 18.45 K a ta lo g  w y d a w n ic z y .
19.20 S tu d io  M ło d y c h .  20.00 W ie lc y  
a r ty ś c i  e s t ra d y  i k a b a r e tu .  21.90 
W o js k o  —  s t r a te g ia  —  o b ro n n o ś ć .
21.15 P io s e n k i ż o łn ie r s k ie .  21.3« 
K o n c e r t  w ie c z o rn y .  22.30 P o e ty c k i  
k o n c e r t  ż y c z e ń . 28.90 K o n c e r t  b ia ­
ło s to c k ic h  p e d a g o g ó w . 23.40 M u z y ­
k a  na  d o b ra n o c .

P R O G R A M  I i i

7.30 N a  p o b o c z u  w ie Ł k ie j o o 4 H v k i.
8, «0 N asze  t y p y .  8.35 C o  k t o  lu b i .
9.00 „ Z a k a z  w ja z d u ” . 9.40 K o m u  
p io s e n k ę .. .  9-30 W  s tro n ę  k u l t u r y . . .
9. M  S o ło  n a  w ib r a fo n ie .  ifi.OO 6Ó 
m in u t  n a  g o d z in ę . 1.1.00 „ T r y p t y k
0 W iś le ” . 11.45 N ie d z ie ln a  s z k ó łk a  
m u z y c z n a  18.00 „ K o ło b r z e g  45” .
12.25 M u z y k a  z  s a l k o n c e r to w y c h .
43.20 P rz e b o je  z n o w y c h  p ł y t .  14.05 
P e ry s k o p . 14.30 Z  m u z y c z n e g o  
a r c h iw u m .  is.Ofl R e p o r ta ż  „ W  d o m u  
n a  s k a r p ie ” . 15.20 P rz e b o je  na  s t r u ­
n a c h . 16.80 ..D e s e r ”  —  s łu c h o w is k o .  
16.23 M u z y k a  f i lm o w a .  17.00 Z a p ra ­
s z a m y  d o  T r ó j k i .  19.00 M u z y k a  f i l ­
m o w a  A n d r z e ja  K u r y le w ic z a .  19.35 
O p e ra  ty g o d n ia  „ K o r o n a c ja  P o p -  
p e i” . 10.50 „ Z a k a z  w ia iz d u ” . 20.00 
J a zz  p ia n o  fo r t e .  20.40 P o e ty c k ie  
d z ie je  A ,o o W in a ire ’a . 21.00 Z  b l is k a
1 z d a le k a . 22.08 G w ia z d a  s ie d m iu  
w ie c z o ró w . 212. ¡5 J e r z y  S z a n ia w s k i 
. .O p o w ie ś c i p ro fe s o ra  T u t k i ” . 22.30 
M u z y k a  f i lm o w a  J e rz e g o  M a k s y ­
m iu k a .  23.95 D a w n y c h  k a b a r e tó w  
e z a r . 23.45 M u z y k a  M a n u e la  de  
Far l i i .  -

P R O G R A M  I V

8.05 N ie d z ie ln e  r y tm y .  8£6 A u d y ­
c ja  w o js k o w a .  8.35 P o ra n e k  z M u ­
z a m i.  Ul .(W J. ła c iń s k i.  111.28 F o n o -  
te k a  f o lk lo r u .  14,35 Z g a d n i j,  
s p ra w d ź  o d p o w ie d z . 12.85 T e a tr  
K la s y k i  d la  M ło d z ie ż y  —  „ Z a b o -  
b o n n ik ” . 13.05 K lu b  O lim ip iic z y -  
k ó w  O l im p ia d y  H is to r y c z n e j .  13.30 
K o n c e r t  z g w ia z d a . 14.1« A t o m y  w  
k o lo ra c h .  14.48 M u z y k a  z je d n e j  
p ł y t y .  15.00 T e a t r  P R  In c y d e n t ” . 
1<6.0§ K o n c e r t  ż y c z e ń . 16.30 M u z y c z ­
n y  p r o g r a m  s te re o fo n ic z n y .  17.30 
W a rs z a w s k i T y g o d n ik  D ź w ię k o w y .
48.00 s te re o  i  w  k o lo rz e ” . 19.15 
R a d io la ta r n ia .  19.45 M ie d z y  fa n ta ­
z ja  a n a u k a . 28.15 M u z y k a  o p e ro w a  
K a r o la  S z y m a n o w s k ie g o . 22.1« H o l­
la n d  F e s t iv a l  1979.

Wieści

Co zobaczymy 
w TV?

PROGRAM I
P O N IE D Z IA Ł E K .  24. I I I .

12.45 i  13.25 — T T R . 15.25 — N U R T
— n a u c z a n ie  p o c z ą tk o w e . 15.55 — 
O b ie k ty w .  16.15 — D z ^ n n ik .  16.30
—  Z w ie r z y n ie c .  16.55 — S tu d io  
T V  M ło d y c h .  17.10 —  D o m  i  m y .
17.20 — W  k r ę g u  r o d z in y .  17.45
— F i lm  T V  C S R S  -  „ U c ie c z k a  
z k r a in y  z ło ta ” . 19 — E c h a  s ta ­
d io n ó w . 20.10 — T e a t r  T V  „ W u -  
ja s z e k  W a n ia ”  A . C z e c h o w a . 22.15
— H o r y z o n t .  22.45 — D z ie n n ik .

W T O R E K . 25. I I I .

6 i 6.30 —  T T R . 11.05 — P r o g r a m  
d la  n a jm ło d s z y c h .  12 — F iz y k a  
d la  k l .  V I .  12.55 —  R o d z in a  w s n ó ł-  
c ze sn a  — d la  k l .  I — I I  l i c .  13.25 
i  14 -  T T R . 15.25 -  T V  K lu b  S e­
n io ra .  15.55 —  O b ie k ty w .  16.15 — 
D z ie n n ik .  16.30 — S tu d io  T V  M ło ­
d y c h . 18 55 — W  k r ę g u  r o d z in y .
17.20 — W o j.  o r .  h is to r y c z n y  „ K o ­

ło b rz e g  — m a rz e c  1945” . 17.45 — 
S o n d a . 18.10 — F i lm  T V  U S A
„ J a s k in io w c y " .  18.40 — R a d z im y  
r o ln ik o m  19 —  T e le tu r n ie j  „ S k o ­
ja r z e n ia ” . 20.15 — F i lm  T V  a n g . 
„ S z p i ta l  m ie j s k i ” . 21.05 — R e­
p o r ta ż  f i lm o w y .  21.25 — X  Y  Z  — 
cz. I .  21.55 ~  C a m e ra ta . 22.20 — 
X  Y  Z  — cz I I  22 50 — D z ie n n ik .

Sk o d a . 26. i i i .
6 i  6.30 — T T R . 11.05 — F iz y k a  
d la  k l .  V I I I  12 -  C h e m ia  d la  
k l .  V I I I  12.45 i  13.25 — T T R .
14.30 —  W  d ro d z e  d o  n o w e g o
15.25 — N U R T  p s y c h o lo g ia . 15 55
— O b ie k ty w .  16.15 — D z ie n n ik .
16.30 — D la  d z ie c i K a m e le o n ” .
16.55 — S tu d io  T V  M ło d y c h .  17.10
— M e cz  n i ł k i  n o ż n e j W ę g r y  — 
P o ls k a  o k . ,8  — L o s o w a n ie  M a ­

łe g o  L o tk a .  19.40 — R e c ita l p io ­
s e n k a rs k i.  20.40 — F i lm  f r .  „ R a -  
b o l i o t ” . 21.50 — O  te a t r z e  J e rz e ­
g o  G ro to w s k ie g o .  22 20 — K o n ­
f r o n ta c je  22.45 — D z ie n n ik .

C Z W A R T E K . 27. I I I .
6 i  6.30 — T T R . 11.05 — J . p o ls k i 
d la  k l .  V I I —V I I I .  12 — J . p o ls k i  
d la  ,k l .  2 l ic .  13.40 i  14.10 — T T R .
15.25 — D la  m ło d y c h  w id z ó w
„ D e c y z je  1 5 - la tk ó w " .  15.55 —
O b ie k ty w  16.30 — C z w a r te k  T D C .
17.30 — S tu d io  T V  M ło d y c h .  17.45 
— W  k r ę g u  r o d z in y .  18.10 — P o ­
l ig o n .  18.40 —  R a d z im y  r o ln ik o m .  
19 — „ N a s i  u lu b ie ń c y  F l io  i 
F la p "  20.10 — F i lm  T V  f r .  B r y -

?a d y  T y g r y s a ” . 21.10 — P e gaz.
1.55 — P la n e ta  Z ie m ia  —  e ra  

s s a k ó w . 22.25 — K o n f r o n ta c je .
22.50 — D z ie n n ik .

P I Ą T E K .  28. I I I .
6 i  6.30 — T T R . 11.05 — W y c h o ­
w a n ie  o b y w a te ls k ie  d la  k l .  V I I .  
12 —  B io lo g ia  d la  k l .  V I .  12.55 — 
G e o g ra f ia  d la  k l .  V I I I .  13.25 i 
34 — T T R . 14.30 — R e d . s z k o ln a  
z a p o w ia d a . 15.25 — N U R T  f i l o ­
z o f ia .  15.55 — O b ie k ty w .  16 30 — 
D la  d z ie c i . K ó łk o  g r a n ia s te ”

16.55 — S tu d io  T V  M ło d y c h .  17 10 
— W  k r ę g u  r o d z in y  17.35 — M a ­
g a z y n  m o to r y z a c y jn y .  18 —  F i lm

T V P  C z te r d z ie s to la te k ” . 19 —
A lb u m  z p io s e n k a m i ¡9 30 —
D z ie n n ik  20.10 — T w ó j w s p ó ł­
c z e s n y : .P ra w o  d o  m a rz e ń ”  — 
ra d ź . f i lm  fa b . 21.30 -  P ro g ra m  
r o z r y w k o w y .  22.15 — P ro s c e n iu m  
23 — D z ie n n ik .

PROGRAM II
P O N IE D Z IA Ł E K .  24. I I I .

15.25 — E s t ra d a  f o lk lo r u .  16 — Co 
d a le j  m a tu rz y s to .  16.30 — J . n ie ­
m ie c k i .  17 — S T U D IO  B IS . 17.10
—  G o ść  S tu d ia  B is . 17.15 -  O p o l­
s k i  k o n c e r t  d e b iu tó w  79. 17.55 — 
G o ść  S tu d ia  B is . .1« — B a lla d ą  
o  J a n ie  N o w a k u .  18.30 — G ość 
S tu d ia  B is . 18.40 — Ś p ie w a  U rs z u ­
la  S ip iń s k a .  20.15 — N a jle p s z e  
m ie js c e  n a  ś w ie c ie .  20.55 — F e s t i­
w a le  79 21.10 F i lm  d o k u m . „ B r o ­
d a ” . 21.35 —  G o ść  S tu d ia  Bds. 21.45
— 24 g o d z in y . 22 — F t lm  T V P  
„ S e a n s "  23.15 -  P r .  m u z y c z n o -  
b a le to w y

W T O R E K . 25. I I I .
15.20 — E c h a  s ta d io n ó w . 15.45 — 
Z w ie r z y n ie c .  16.15 — J . a n g ie ls k i.  
16.45 — J .  n ie m ie c k i.  17.10 —  S e­
k r e t y  k in a .  17.50 — P o ra d n ia  
. .Z a u fa n ie ” . 18.10 — F lo ta  t r a m ­
p o w a  P Z M . 18 40 —  D o b re  o b y -

c z a je  — s ta ru s z k o w ie .  19.10 — P r .  
l o k a ln y .  20.10 — W to r e k  m e lo ­
m a n a  — w i r t u o z o w s k i  L is z t .  21.10
— 24 g o d z in y . 21.25 — F i lm  ra d ź . 
z r .  1930 „ Z ie m ia ” . 22.25 — K in o -  
m in ia tu r .

Ś r o d a , 26. i i i .
13.30 — W to r e k  m e lo m a n a . 14.45
—  C a m e ra ta . 15.10 — K o ło b rz e g
—  1945. 15.25 -  S o n d a . 15.55 — J.
r o s y js k i .  16.25 — J . a n g ie ls k i.
16.55 — F i lm o w a  a d a p ta c ja  o p e ­
r e t k i  O ffe n b a c h a  „ K s ię ż n a  G e - 
r o ls te in ” . 18.30 — M a m  p o m y s ł.  
20.10 — A n ty k w a r ia t .  20.40 —
K s z t a ł t y  s ło w a  21.10 — B e z  re -  
e e p t. 21.40 — 24 g o d z in y .  21.50 — 
W ie c z ó r  p r z y g o d y  i  p o d ró ż y .

C Z W A R T E K . 27. I I I .
12.45 ~  A n t y k w a r ia t  .13.15 —
K s z t a ł t  s ło w a . ¡3.45 — W ie c z ó r  
p r z y g o d y  i  p o d ró ż y . 15.25 — D o m  
i  m y . 15.40 — L id a r .  16.10 -  J . 
f r a n c u s k i .  16.45 —  J .  r o s y ls k i .
17.40 —  P o r a d n ik  d o m o w v . 17.45 — 
L id a r .  18.10 — P u c h a r  Ś w ia ta  w  
s k o k a c h  n a r c ia r s k ic h .  18.40 — P o ­
r a d n ik  m o to r y z a c y jn y .  20.10 — 
N U R T  — n a u c z a n ie  p o c z ą tk o w e .
20.40 —  N U R T  — m a te m a ty k a .
21.30 —  N U R T  — o s v c h o lo g ia . 
2 i *0 —  24 g o d z in y . 21.55 — F i lm  
T V  b u łg  N ie ła t w y  w v b ó r ” .

P I Ą T E K .  28 I I I .
14.20 — P o l ig o n  14 45 — P o ra d n ik  
m o to r y z a c y jn y .  ¡5.10 — Pe-taz.
16 — J  f r a n c u s k i  18.30 — I %  r -  
m a to r  tu r y s t y c z n y  17 — K in o  
T V N  17.30 — Ś w ia t  n a  m a ły m  

e k r a n ie  „ D ia m e n to w e  g ó r y  K u n -  
g a s a n ” . 18 — K u l is y  t e le w iz j i .  
18.3© —  K lu b  J a z z o w y  S tu d ia  G a ­
m a . 20.10 — T e a t r  W s p o m n ie ń  — 
1069 — O b ro n a  K s a n t y p y ” . 21.30 
— 24 g o d z in y  21.40 — F i lm  w ł .  
„ S ie d m iu  b r a c i  C e r v i ”

z „Transoceany“
F L O T A  —  W  S T O C Z N IA C H  

I  N A  Ł O W IS K A C H

W IĘ K S Z O Ś Ć  s ta tk ó w  „ T ra n s o c e -  
a n u ”  p rz e b y w a  o b e c n ie  na  m o ­
rz a c h  i  o c e a n a c h , g d z ie  w s p ó łd z ia ­
ła  z t r a w le r a m i  ło w c z y m i p o ls k ic h  
k o m b in a tó w  r y b o łó w s tw a  d a le k o ­
m o rs k ie g o . T a k  w ię c  „ P o m o rz e ” , 
„ H a ir m a t ta n ”  i  „ Ż u ła w y ”  p r a c u ją  
u w y b r z e ż y  A f r y k i ,  „ G r y f  P o m o r ­
s k i ”  i  „ L e w a n t e r ’ — n a  A n t a r k t y ­
d z ie , zaś  „ B u r a n ”  p ły n ie  na  M o rz e  
B e r in g a . P o z o s ta łe  t r z y  je d n o s tk i  
te g o  a r m a to r a :  „ K a s z u b y  I I ” , „ H a l -  
n la k ”  i  „ W in e ta ”  p r z e b y w a ją  w  
k r a jo w y c h  ł  z a g r a n ic z n y c h  s to c z ­
n ia c h  r e m o n to w y c h .

M A R Y N A R Z E  —  D Z IE C IO M

.Z A Ł O G A ”  m /s  „ H a ln ią k ”  o b ję ła  
p a t r o n a t  n a d  S z k o łą  P o d s ta w o w ą  
n r  47 im .  K o r n e la  M a k u s z y ń s k ie ­
go  w  S z c z e c in ie . W  n a jb l iż s z y m  
cza s ie  p r z e d s ta w ic ie le  z a ło g i s p o t­
k a ją  s ię  z k ie r o w n ic t w e m  s z k o ły  
5 d z ie ć m i,  b y  o m ó w ić  f o r m y  i  m e ­
to d y  w s p ó łp r a c y .

M /S  „ G R Y F  P O M O R S K I”
—  N A J L E P S Z Y

N IE D A W N O  Z a rz ą d  G łó w n y  
Z Z M iP  d o k o n a ł  p o d s u m o w a n ia  w y ­
n ik ó w  O b y w a te ls k ie g o  C z y n u  35- 
le c ia  P o ls k i  L u d o w e j .  W ś ró d  -w y ­
r ó ż n io n y c h  z a łó g  z n a le ź l i  s ię  ta k ż e  
p r a c o w n ic y  „ T ra n s o c e a n u ”  — K a z i­
m ie r a  P o łu m a c k a  — k ie r o w c a  z b a ­
z y  g d y ń s k ie l  o ra z  m a r y n a rz e  z 
m /s  „ G r y f  P o m o r s k i" ,  k t ó r y m i  d o ­
w o d z i k p t .  ż .w . S ta n is ła w  S z o s ta k .

( • w a j
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Z  perspektywy minionych czterech lat...

Szczeciński bilans

Można się roześmiać, można 
wzruszyć ram ionam i, ale moż­
na się też zastanouńć nad pro­
blemem zasygnalizowanym w  
jednym  k ró tk im  zdaniu.

Po pierwsze — można tu  po- 
dejrze icać anonimowego autora  
lis tu  do redakc ji o zwyczajne 
len istwo. Zdarzają się bowiem  
ta k ie  życzenia n iektó rych  czy­
te ln ikó w : „Proszę o in form ację, 
ja ka  szkoła kszta łc i w  zawo­
dzie technika-m ontera ru r  o 
przekro ju  60 cm”  iub  „D o ­
wiedzcie się, czy i k iedy  będą 
w  sprzedaży tapety w  żółte 
groszki” . Ludziom  tym  nie chce 
się po prostu otworzyć książki 
te le fonicznej i  zadzwonić z py­
taniem  do w łaśc iw e j ins ty tuc ji.

Po w tóre  jednak z prośby ta ­
k ie j w yziera odzw ierciedlenie  
ja k ie jś  sytuacji. S y tuac ji nie­
dobrej. Człow iek, k tó ry  k ilk a ­
k ro tn ie  zetknął się z lekcewa­
żeniem ze strony urzędu — 
przestaje w ierzyć w  swoje u- 
praw n ien ia , dochodzi do w n io ­
sku, że z in sty tuc ją  może so­
bie poradzić ty lko  „s iła  wyż­
sza” .

M oje prywatne doświadcze­
n ia w  te j m ierze dostarczają m i 
bogatych obserw acji w  kw e s tii 
zacinających się jeszcze ciągle 
tryb ó w  m achiny urzędniczej. 
W yrob iłam  sobie w  te j m ate­
r i i  k ilk a  zasad, k tóre skutkują . 
Są to zasady najprostsze. Na 
wszelkie „n ie ” , przypom inam  
kró tko , iż  „ to  jest w łaśnie wasz 
obowiązek”. Na wszelkie „ta k , 
ale nie dziś”  — pytam  „dlacze­
go?”  i  przypom inam  o cenno- 
ic i  własnego czasu. I  nie ma 
(czasami) kw estii.

Rozważania te chcę zakoń- 
ezyć stw ierdzeniem  budującym : 
jest w okó ł tych w łaśnie spraw  
atmosfera nie najgorsza. U praw ­
nienia mieszkańców do egze­
kwowania obowiązków przypa­
dających adm in is trac ji, usuwa­
ją  barierę pomiędzy urzędem a

JUTRO wybory. Szczególny dzień w życiu każdego Polaka 1978 uruchomiono 6 nowych 
i całego narodu. W tym dniu — jak każe tradyeja — warto placówek, 
obejrzeć się wstecz, aby dokonać bilansu dokonań w  minio»
nym 4-leciu. Warto skonfrontować marzenia z rzeczywisto- Nie są to  jedyne pozycje, k tó - 
ścią... re odnotować pow inn iśm y po
4 L A T A  tem u sprawa na i  w aż- n o w e  o&iedła to nie tylko mieaz stronie przychodu w  szczeci ń -

niPisra Hla każdeirn szczeci ni a - kanta I£Vh4y minle rad<xśó 2 ofcrz-V- skim  bilansie W m in ionym  4- inejszą aid Kazaego szczecinie* mama kluczy, zaczynamy rozgłą- W in  rinnrnwarłzUłśn™ rkn m ła- 
nina by ło  budow nictw o m iesz- dać sie wokół i  stwierdzać, że do  “ f łU ««prowadziliśm y do m ia- 
kaniowe. N ie zaspokoiliśmy \ 2 e s °  t s45l®pU trzeba j* a z 3f z; M iedw ie, rozbu-„„■ „.o tu ,.!, „ „ . „ „ i  jechać kilka przystanków tramwa- dowahsm y elektrociepłownię na
wszystkich społecznych potrzeb jem, że wciąż brak szkól rozloko- Pomorzanach i  um ożliw iliśm yi oczekiwań, ale faktem  jest. wanych odpowiednio do rozprze- fom orzanacn l  um ożliw iliśm y
że w ciągu la t 1976_79 po- strzen-tan'-a alę miasta, przedszkoli, przyspieszenie budownictw a
wstało na le rcn ie  Szczecina żloMlów ośrodków zdrowia Ud. m ieszkaniowego W prawobrzeż-
i i  ¿M nowych m f iz k a ń o  w -  c z y  u d . *  a ,  -  w prow adź nej ^ c i  Szczecina dzidki od-
w ierzchni non ad nół m iliona  pożądane zmiany? Na pewno nie dan iu do użytku pierwszego e*a-w ie izc iiiu  ponaa poi m iliona  w takim  stopniu. Jak oczekujemy, pU budowy ciepłow ni przy ul.
m etrów  kwadratow ych. sied21" "  2 2a‘ °2°- J a c h o w S  l i  w Te" fe fe ln ic

w  ciągu minionych 4 lat powsta- do ta rł gaz ziemny i w  zasa­
do 19 nowych sklepów o powierz- dzie skończyły się k łopoty z 
chni prawie 9 tys. m bw., w tymzaledwie jeden na terenie śród. gotowaniem  l pieczeniem, 
mieścia (mowa o pawilonie, w któ- Dobiegły też końca prace 
rym powstała „Lucynka 1 Paulin- 7Wta7ant, 7 Ai,»|rfrvfi1raMn orlka” ). uruchomiono nadto 8 punk- związane z e iektry iiicac ją  oa-
tów usługowych, również poza cen- Cinków PK P Poznań — Szcze-
trum. przy czym kilka tych obiek- cin i Szczecin-Dąbie — Gole-
tow zaspokaja potrzeby całego ..  ««w-tato* szkoła nrzv ulmiasta. Chodzi o stację obsługi “ i O w. pow sta ły. szKOia przy Ul. 
małego Fiata przy ul. Mieszka i, E m ilii P later, Studenckie Cen- 
kombinat pralniczy przy ul. tru m  K u ltu ra ln e  ..Trans”  1 Dom 
Szczawiowej ! spółdzielczą stację tz-,.Hłlirv ch,*.™: Trrtrnh”  obsługi samochodów przy ul. Co- K u ltu ry  otoczm ..lAOraD .
lieza- W ybudowaliśm y 3 paw ilony

Przybyło też 1 nowych placówek szóitała w Zdroiaoh miwt nad
gastronomicznych, takich jak re- .
stauracja i  bar przy hotelu „Re- Kanałem Zie lonym  i  w iaduk t 
da” , samoobsługowa placówka przy na Pomorzanach oraz zajezdnię 
uł. W ¡iłowej, bistra ..Uiańikle" ii®. autobusową w  Dąbiu. Pracuja 

PO PR AW IE uległa sytuacja i u j  nowe aaklady m lecaarskie i 
w  dziedzinie opieki nad dziećmi aak!adV drobiarskie, a szklarnia 
w  w ie ku  od 3 do 8 la t. Ponad na Gumieńcaeh pow.ększyla sie 
50 proc. potrzeb zostało za- 0 dalsze “ Kman ty  uprawowe, 
spokojonych, przy czym wszy- Powstał wreszcie — w  w y- 
stk ie  6 - la tk i objęte są opieką n iku  społecznych działań i w y - 
przedszkolną w  ramach nowe- s itków  wszystkich mieszkańców 
go program u 10-le tniej szkoły — p iękny Pom nik Czynu Po- 
podstawowej. Jest to  w yn ik iem  laków  (patrz zdjęcie), 
tego. że w  la tach 1976—1979 W niedzielę pójdziem y wszy- 
powstało 16 nowych przedszko- scy do urn  wyborczych. Odda­
l i  i  ż łobko-przedszkoli w zn ie- jąc swe głosy na kandydatów 
sionych przy pomocy mieszkań- Frontu  Jedności Narodu opo- 
ców i zakładów pracy oraz w  w iem y się za dalszym, jeszcze 
ramach planów terenowych, szybszym i dynamiczniejszym 
Rozmieszczono je  g łównie w  rozwojem. Opowiemy sie za 
dzielnicach pe ry fe ry jnych  oraz. 
na nowo powstałych osiedlach.
Nieco gorzej przedstawia sie 
sprawa żłobków. Dlatego też 
pierwszeństwo w  uzyskaniu 
m ie jsc m aja dzieci samotnych 
m atek pracujących, bądź w ie ­
lodzietnych rodzin zna jdu ją­
cych się w  trudnych  warunkach.
A le  i  w  te j dziedzinie notujem y 
pewne sukcesy: w  latach 1976—

programem tworzącym  nowy 
kszta łt Polski i Z iem i Szczeciń­
skiej.

Okno na podwórze

Właściwe miejsca
„PROSZĘ o zadanie za w a - obywatelem . O bydwie te s tro- 

tzym  pośrednictwem  pytania ny coraz częściej za jm ują  w łaś- 
p las tyko w i m iasta, gdyż m nie ciw e sobie m iejsca w  naszym  
zapewne indyw idua ln ie  nie od- życiu. ( jf )
pow ie” . r- - 1

Notatnik szczeciński

Czas na porządki
Z A C Z Ę Ł A  s ię  Już  k a le n d a r z o w a  

w io s n a . W k ró tc e  n a le ż y  s ię  s p o ­
d z ie w a ć  i  t e j  p r a w d z iw e j .  C zas 
w ię c  n a jw y ż s z y  p o m y ś le ć  o  p o ­
rz ą d k a c h  n a  p la c a c h  z a b a w  d la  
d z ie c i.  W ie lu  u rz ą d z e n io m  —  z je ż ­
d ż a ln io m , h u ś ta w k o m  n a le ż ą  s ię  
n a p r a w y  1, o c z y w iś c ie ,  ś w ie ż a  f a r ­
b a . W  p ia s k o w n ic a c h  t r z e b a  te ż  
w y m ie n ić  p ia s e k  n a  c z y s ty .  C zasu 
n a  t o  p o r z ą d k o w a n ie  n ie  z o s ta ło  
ju ż  w ie le .  (su)

Komunikat WPKM
W  N IE D Z IE L Ę ,  23 b m „  w s z y s tk ie  

i r a m w a je ,  a u to b u s y  i  m ik r o b u s y  
w  S z c z e c in ie  b ę d ą  k u r s o w a ły  w e ­
d łu g  p o w s z e d n ie g o  r o z k ła d u  ja z d y .  
W  d n iu  ty m  w a ż n e  są w s z y s tk ie  
r o d z a je  u lg o w y c h  b i le tó w  m ie s ię c z ­
n y c h  —  p r a c o w n ic z y c h  i  s z k o ln y c h .

♦  K D K  „ S Ł O W IA N IN ”  za p ra sza  
d z ie c i na  im p re z ę  p t .  „ P o p o łu d n ie  
w  k lu b ie ”  w  n ie d z ie lę  o g o d z . 16. 
W ie le  a t r a k c j i  —  w s tą p  w o ln y .

♦  J U T R O  o  g o d z . 18 w  s a l i  A n n y  
J a g ie l lo n k i  Z a m k u  o d b ę d z ie  s ię  
k o n c e r t  k a m e r a ln y  p r z y  ś w ie c a c h  
i  k a w ie ,  w  k tó r y m  w y s tą p ią :  J o ­
la n ta  W o łk o ń s k a  — h a r fa  o ra z  
s z c z e c iń s k i K w a r t e t  W s p ó łc z e s n y . 
K o n c e r t  p o p r o w a d z i W a le r ia n  P a ­
w ło w s k i .

♦  S M  „ K O L E J A R Z ”  za p ra s z a  
e m e ry tó w  i  r e n c is tó w  d o  D K  
„ H e tm a n ”  w  p o n ie d z ia łe k  o go dz . 
16 na  p r e le k c ję  d r  K a c a  ro s a  K o s ta -  
sa p t .  ,.P r o f i l a k t y k a  w ie k u  s ta rs z e ­
g o ” . W s tę p  w o ln y .

♦  M IE J S K I  p rz e g lą d  c h ó r ó w ,  o r ­
k ie s t r  i  z e s p o łó w  k a m e r a ln y c h  d la  
u c z n ió w  s z k ó ł p o d s ta w o w y c h , p o ­
n a d p o d s ta w o w y c h  i  p la c ó w e k  k o . ,  
o r g a n iz o w a n y  p rz e z  P a ła c  M ło d z ie ­
ż y  w  S z c z e c in ie , o d b ę d z ie  s ię  w  
p o n ie d z ia łe k  o  g o d z . 14 w  s a l i  
K s ię c ia  B o g u s ła w a  Z a m k u .

PROSZÇ O GŁOS

Nieznane słowo
„przepraszam"

15 M A R C A  o k .  g o d z . 13 r o b iła m  
z a k u p y  w  s k le p ie  s a m o o b s łu g o w y m  
„ S to c z n io w ie c ” . M ło d a  k a s je rk a  
w y d a ją c  m i  re s z tę  z  500 z ł p o m y ­
l i ł a  s ię  o  100 z ł n a  m o ją  n ie k o ­
rz y ś ć . N a  z w ró c o n ą  u w a g ę  o t r z y ­
m a ła m  o d p o w ie d ź  co  n a jm n ie j  
o b r a ź l iw ą .  D o p ie ro  s p ra w d z e n ie  r a ­
c h u n k ó w  w  k a s ie  u d o w o d n i ło ,  iż  
m ia ła m  ra c ję .  D o s ta ła m  w ię c  n a ­
le ż n e  m i p ie n ią d z e , a le  z a m ia s t 
z w y k łe g o  s ło w a  „p r z e p ra s z a m ” , u -  
s ły s z a ła m  je d y n ie ,  iż  w  s k le p ie  
jfest d u ż y  r u c h  i  e k s p e d ie n tk a  m o ­
g ła  s ię  p o m y lić . . .  _

IR E N A  P IE S T R Z Y Ń S K A  
u l .  M a ło o o ls k a  45a/8

„Hetman“ dziękuje
D Y R E K T O R  D o m u  K u l t u r y  „ H e t ­

m a n ”  W ie s ła w a  I lk o w s k a  o ra z  
p r z e w o d n ic z ą c y  Z a rz ą d u  S p ó łd z ie l­
n i  M ie s z k a n io w e j  „ K o le ja r z ”  d y r .  
J ó z e f S o ło w c z u k  p r z e s ła l i  n a m  p is ­
m o  n a s tę p u ją c e j  t r e ś c i:

„ S k ła d a m y  s e rd e c z n e  p o d z ię k o ­
w a n ie  za  p o m o c  w  r e a l iz a c j i  W ie l ­
k i e j  A u k c j i  D z ie ł S z tu k i  W s p ó łc z e s ­
n e j .  C z u je m y  s ię  z o b o w ią z a n i do 
p o in fo r m o w a n ia ,  że d o c h ó d  z a u k c j i  
w y n ió s ł  40 463 z ł .  K w o ta  ta  p r z e ­
zn a c z o n a  je s t  na  u f u n d o w a n ie  k s ią ­
ż e c z k i m ie s z k a n io w e j  d la  w y c h o  
w a n k a  d o m u  d z ie c k a ” .

Posiedzenie
Prezydium MRN

W C Z O R A J  o d b y ło  s ię  p o s ie d z e n ia  
P r e z y d iu m  M ie js k ie j  R a d y  N a r o d o ­
w e j.  P o s z c z e g ó ln e  k o m is jo  p rz e d ­
s ta w i ły  m a te r ia ły  l  o p in ie  p rz y g o ­
to w a n e  n a  se s ję  p le n a rn ą  M R N . 
k tó r ą  w y z n a c z o n o  n a  28 b m . o 
g o d z . 10. D e b a ta  d o ty c z y ła  r e a liz a ­
c j i  in w e s ty c j i  o ś w ia to w y c h  ze 
s z c z e g ó ln y m  u w z g lę d n ie n ie m  ro z ­
w o ju  n o w o  p o w s ta ją c y c h  o s ie d l i  
m ie s z k a n io w y c h  o ra z  p rz e b ie g u  r e ­
m o n tó w  s z k ó ł i  p rz e d s z k o li  na  te ­
re n ie  m ia s ta  S zcze c in a .

N a s tę p n ie  z e b r a n i w y s łu c h a l i  in ­
f o r m a c j i  o  d z ia ła n ia c h  p o d e jm o w a ­
n y c h  p rz e z  p r e z y d e n ta  m ia s ta  z m ie  
r z a ją c y c h  d o  p o le p s z e n ia  z a o p a trz ę  
n ia  S zcze c in a  w  a r t y k u ły  o g ó ln o ­
sp o ż y w c z e . S p o ro  m ie js c a  p o ś w ię ­
c o n o  r ó w n ie ż  d y s k u s j i  n a  te m a t  
r e m o n tó w  i  m o d e r n iz a c j i  s ta ry c h  
za s o b ó w  m ie s z k a n io w y c h  ja k o  z ja ­
w is k u  w s p ie ra ją c e m u  n o w e  b u d o w ­
n ic tw o  w  z a s p o k a ja n iu  p o tr z e b  
m ie s z k a n io w y c h  lu d n o ś c i.

WITAJ
WIOSNO!

WCZORAJ na ulicach 
Szczecina po jaw iły  się gru­
py młodzieży niosące kuk­
ły  i  transparenty głoszące 
radosną nowinę, że sima 
odchodzi do morza i  nasta­
ła wiosenna pora. W ięk­
szość tych korowodów kie­
rowała się w stronę parku  
Kasprowicza, gdzie odby­
wało się tradycyjne topie­
nie „M arzanny” . Na zdję­
ciu  — studenci WSP w i­
ta jący pierwszy dzień w io ­
sny. Foto Z. Jodkowski

Pomóc, a nie karać... in t e r w e n iu je  w  ś ro d o w is k a c h  k r y ­
m in o g e n n y c h .

S p ra w a m i i n d y w id u a ln e j  p r o f ł -  
_____________________________________________ la k  t y k  i  z a jm u je  s ię  w  n a s z y m  w o ­

je w ó d z tw ie  55 k o m is j i ,  w  k tó r y c h

NIE W IE L E  je s t  s p r a w  n a  o -  szcze s p r a w a  w p o je n ia  n ie k tó r y m  łą c z n ie  d z ia ła  p o n a d  800 < » ó K  K o -
s ie d iu  k tó r e  k r y la  s ię  p rz e d  ś r o d o w is k o m  p o s z a n o w a n ia  zasa d  m is je  te  is t n ie ją  p r z y  o s ie d lo w y c h

o k ie m  s ą s ia d ó w . M a  t o  z łe  w s p ó łż y c ia  w  zg o d z ie  z o g ó ln ie  k o m ite ta c h  s a m o rz ą d ó w  m ie s z k a ń -
i  d o b re  s t r o n y .  M o ż n a  s ię  p r z y ję t y m i  n o r m a m i e t y c z n o -m o r a ł-  c ó w  b ą d ź  — ja k o  s a m o is tn e  —

o b e jm u ją  z a s ię g ie m  te r e n  g m in y .

;ro n y .
n a  te n  f a k t  z ż y m a ć , a le  d o b rz e  n y m i 
je s t  p r z y  ty m  p a m ię ta ć , że o p in ia  
s p o łe c z n a  m a  s w o je  z n a c z e n ie  w  
k s z ta łt o w a n iu  sp o so b u  ż y c ia  w  
o k r e ś lo n y m  ś ro d o w is k u .

B io rą c  po d  u w a g ę  z w ię k s z a ją c e  
s ię  s ta le  z n a c z e n ie  r o l i  s a m o rz ą d u  
m ie s z k a ń c ó w  w  p o d e jm o w a n iu  de ­
c y z j i  d o ty c z ą c y c h  ż y c ia  n a jb l iż s z e ­
g o  o to c z e n ia .  S e k r e ta r ia t  O g ó ln o ­
p o ls k ie g o  K o m i te tu  F J N  s c e d o w a ł 
na  s a m o rz ą d y  o b o w ią z e k  p r z e c iw ­
d z ia ła n ia  n e g a ty w n y m  z ja w is k o m  
s p o łe c z n y m

Z ja w is k a  te  są o g ó ln ie  z n a n e : 
z a n ie d b a n ie  d z ie c i z r o d z in  r o z b i­

t y c h  1 n ie p r z y s to s o w a n y c h ,  a lk o -  '
h o l iz m  p a s o ż y tn ic tw o  P o c h o d n y -  Z a g a d n ie n ia  te  p o d e jm u ją  w  P o n a d to  w  S z c z e c in ie . S ta rg a rd z ie  
m i o d  n ic h  są e k s c e s y  c h u l ig a ń -  s z c z e c iń s k ic h  s a m o rz ą d a c h  d z ia ła -  i  Ś w in o u jś c iu  p r a c u ją  z e s p o ły  k o -  
s k ie ,  n is z c z e n ie  w s p ó ln e g o  d o b r a  cze n a jb a r d z ie j  d o ś w ia d c z e n i a z o r d y n u ją c e  d z ia ła ln o ś ć  p o s z c z e g ó l-  
( w  t y m  ta k ż e  m ie s z k a ń )  a  n a d e  p o m o c ą  p rz y c h o d z ą  im  ta k ż e  o r g a -  n y c h  k o m is j i .
w s z y s tk o  d e m o r a l iz a c ja  m ło d z ie ż y  n a  a d m in is t r a c j i  p a ń s tw o w e j.  I n d y -  N a d z o re m  w y c h o w a w c z y m  o b e j-

O  i l e  s a m o rz ą d o w e  sp o łe c z n e  k o -  w ld u a ln a  p r o f i la k t y k a  s p o łe c z n a  — m u ją  on e  2140 o so b  Są to  r o d z ic e  
m is je  p o je d n a w c z e  u z y s k a ły  ju ż  b o  ta k  n a z y w a  s ię  ta  fo rm a  — i  o p ie k u n o w ie  z a n ie d b u ją c y  o b o -  
w p ły w  na s to s u n k i  s ą s ie d z k ie , ła -  m a  o g ro m n ą  w a r to ś ć  w ła ś n ie  d la -  w ią z k i  w o b e c  d z ie c i,  sa  lu d z ie  n ie  
g o d z ą c  s p o r y  i  n a k ła n ia ja c  d o  z g o -  te g o . że d o ty k a  ź r ó d e ł,  w  k t ó r y c h  p r a c u ją c y  i  n ie  u c z ą c y  s ię . są a lk o  
d y  w  lo k a to r s k ic h  k o n f l i k t a c h  — p o w s ta ją  w s z y s tk ie  p ó ź n ie js z e  p rz e  h o l ic y  d e m o r a l iz u ją c y  r o d z in ę  i  
o  t y le  d a ls z y c h  s ta ra ń  w y m a g a  je -  k r o c z e n ia  za sa d  p r a w n y c h ,  że o to c z e n ie . K o m is je ,  p ró c z  ro z m ó w .

Samorząd
wychowujący

s p o tk a ń  z p e d a g o g a m i le k a rz a m i,  
p r a w n ik a m i o r g a n iz u ją  ta k ż e  p o ­
m o c  m a te r ia ln ą  w  w y p a d k a c h ,  w  
k tó r y c h  m o że  m ie ć  o n a  z n a c z e n ie  
d la  u t r z y m a n ia  i  p o le p s z a n ia  w a ­
r u n k ó w  ż y c ia  r o d z in y  i  d z ie c i,  a 
ta k ż e  p o ś re d n ic z ą  w  k ie r o w a n iu  d o  
p r a c y  i  d o  s z p i t a l i  s w y c h  po d ­
o p ie c z n y c h .

K o m is je  I n d y w id u a ln e j  p r o f i la k ­
t y k i  s p o łe c z n e j m a ją  w ie lu  s o ju s z ­
n ik ó w .  Są n im i :  K u r a to r iu m  O ś w ia  
t y  l  W y c h o w a n ia ,  s z k o ły ,  o rg a n iz a ­
c ja  m ło d z ie ż o w e  i  z w ią z k o w e . D z ię ­
k i  te m u  p o sze rza  s ię  k r ą g  c z y n n i­
k ó w .  m a ją c y c h  w p ły w  na  lu d z i  
u c h y la ją c y c h  s ię  o d  w y p e łn ia n ia  
o b o w ią z k ó w  i  p o s tę p o w a n ia  w ła ś c i­
w e g o  d la  w s z y s tk ic h  o b y w a te l i .

N a  z a k o ń c z e n ie  p r z y k ła d  p r a c y  
t a k ie j  k o m is j i .  O to  p r z y  S z k o le  
P o d s ta w o w e j n r  8 o d b y ło  s ię  o s ta t ­
n io  p o s ie d z e n ie  k o m i te tu  r o d z i­
c ie ls k ie g o . a w  je g o  s k ła d z ie  k o m i­
s j i  s p o łe c z n o -w y c h o w a w c z e j na 
k tó r e  p o p ro s z o n o  r o d z ic ó w  d z ie c i 
n ie  w y p e łn ia ją c y c h  o b o w ią z k u  
s z k o ln e g o  P o d ię to  d z ia ła n ie  z a p o ­
b ie g a ją c e  w y k o le ja n iu  s ię  m ło d z ie ­
ż y . k tó r a  p o w in n a  s ię  u c z y ć  a 
k t ó r e j  r o d z in y  n ie  d o p i ln o w a ły

O d p o w ie d n io  w c z e s n e  z a in te r e s o ­
w a n ie  s ię  n e g a tv w n v m i z ja w is k a ­
m i r o k u je  n a d z ie lę  n a  to .  że tz w . 
m a r g in e s  s p o łe c z n y  b ę d z ie  s ię  
k u r c z y ł .


